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Rozmowy na temat 
stosunków

Polska - Australia
(PAP) 26 bm. przewodniczą­

cy Rady Państwa Henryk Ja­
błoński przyjął w Belwederze 
ministra spraw zagranicz­
nych Związku Australijskiego. 
Anthony Austin Streeta.

Przedmiotem rozmowy były 
sprawy rozwoju stosunków 
między obu państwami, zwła­
szcza zagadnienia współpracy 
gospodarczej.

Omawiano także sytuację 
międzynarodową oraz proble­
my dialogu służącego intere­
som bezpieczeństwa i rozwią­
zywania międzynarodowych 
konfliktów metodami pokojo­
wymi.

Gość interesował się obec­
ną sytuacją w Polsce, a w 
szczególności sposobami prze­
zwyciężenia trudności w gos­
podarce narodowej.

W. Jaruzelski 
przyjął A. Streeta

(PAP) Prezes' Rady Minis­
trów. gen, armii Wojciech Ja 
ruzelsk^ przyjął 26 bm. mini 
stra spraw zagranicznych Aus 
tralii — Anthony .Austin 
Streeta.

W trakcie rozmowy omówio, 
no aktualny stan' stosunków 
polsko - australijskich, pod­
kreślając możliwości ich roz­
woju. w- szczególności w spra 
wach gospodarczych. Poruszę 
■no także aktualne problemy 
sytuacji międzynarodowej.

181 Konferencja 
Plenarna

Episkopatu Polski
(PAP) W Warszawie konty 

nuowała w czwartek obrady 
rozpoczęta w grodę. 181 Ple­
narna Konferencja Episkopa­
tu Polski. Obradom przewodni 
czyi prymas Polski, arcybiskup 
Józef Glemp.

Członkowie rolniczej „Solidarności" 
na spotkaniu z wojewodą poznańskim
W minioną środę. 25 bm. wo 

jewoda poznański. Marian 
Król, spotkał się z przedstawi 
cielami prezydiów: Zarządu 
Wojewódzkiego „Wielkopols­
ka” NSZZ Rolników Indywi 
dualnych „Solidarność” z jej 
przewodniczącym Zenonem Pi 
larskim oraz Rady Wojewódz 
kiego Związku Kółek i Organi 
zacji Pciniczych z nrzewodni 
czacym Godysławem Stasza- 
kiem.

Głównym celem spotkania 
było przedyskutowanie z wła 
dzami administracyjnymi wo 
jewództwa — podobnie jak 
uprzednio z partyjnymi — po 
stułatów, sformułowanych 
wspólnie przez obie drganiza 
cje w związku 'z podjęciem 
przez rolników 19 bm. pogoto 
wia protestacyjnego. Dotyczą 
one m. in. konstytucyjnego 
zagwarantowania nienaruszal 
ności własności rodzinnych gos 
podarstw rolnych i stwierdzę 
nia. że stanowią one podsta­
wę rolnictwa w naszym kraju; 
konsekwentnej realizacji poro

Rzqd — „Solidarność"

Dyskusja nad związkową koncepcją 
społecznej rady gospodarki narodowej

(PAP) Wczoraj rozpoczęła 
się w Urzędzie Rady Mięis- 
trów w Warszawie kolejna tu 
ra rozmów rząd — „Solidar­
ność” poświęconych m. in. 
związkowej koncepcji społecz 
nej rady gospodarki narodo­
wej. Rozmowy prowadzą kile 
kuosobowe zespoły. Stronie 
rządowej przewodniczył orof. 
Jerzy Bafia. a związkowej 
Grzegorz Palka.

W pierwszym punkcie obrad 
związkowcy z „Solidarności” 
udzielali odpowiedzi na pyta 
nia strony rządowej, dotyczą 
ce roli, funkcji i sposobu no 
wołania społecznej rady W 
użgodńionym porządku obrad

Impas Az Radomiu

Delegacja „Solidarności" udała się 
na konsultacje z L. Wałęsą

(PAP) Tylko jeden dzień 
trwała w Radomiu kolejna tu 
ra rozmów między komisją 
rządową pod przewodnictwem 
Tadeusza Kulikowskiego — 
dyrektora Departamentu In­
westycji w Ministerstwie Ad­
ministracji, Gospodarki Tece 
nowej i Ochrony Środowiska 
a grupą negocjacyjną MKR 
NSZZ „Solidarność” Ziemia 
Radomska, z przewodniczą, 
cym MKR Andrzejem Sobie­
rajem.

W tej fazie rozmów’ uczest­
niczyli: wiceprzewodniczący 
Komisji Krajowej NSZZ „So 
lidarność” — Stanisław Wado 
łowski oraz prof. Romuald 
Kukolowicz — delegat pryma 
sa Polski przy Komisji Kra­
jowej „Solidarności”. Rozmo­
wy zakończyły się w go-dzi- 
nach nocnych 26 bm.

Po wspólnych uzgodnie­
niach odnośnie kilku postula 
tów impas nastąpił przy oma 
wianiu tych, które kilkakrot­

zumień ustrzycko - rzeszow­
skich; pełnej realizacji umów 
kontraktacyjnych, zwiększenia 
dostaw środków produkcji ta 
kich jak sprzęt zmechanizowa 
ny, pasze, węgiel, nawozy; 
priorytetu w zaopatrzeniu roi 
nictwa w paliwo.

Dla pełnego załatwienia 
niektórych spraw — jak zmia 
na pierwotnych planów zagos 
podarowania przestrzennego 
gmin, w części dotyczącej roi 
nictwa, właś.ciwy przepływ 
gruntów PFŻ. zmiany w or 
ganizacji służby rolnej — po 
wołano mieszane komisie ro 
boczę.

Wojewoda poznański zapew 
nil, że władze administracyi 
ne w pełni doceniają znaczę 
nie rolnictwa w całokształcie 
gospodarki i będą poważnie 
traktować wszelkie sygnały, 
pochodzące od rolników. Po­
dziękował też przedstawicie­
lom obu związków za wykaza 
ną troskę o wzrost produkcji 
rolnej, (s-d) * 

znajdował się również punkt 
w którym stroną rządowa 
przedstawiła swoją koncepcję 
tzw. komisji mieszanej.

Po ustaleniu ramowego po 
rządku dziennego negocjatorzy 
z ramienia „Solidarności” 
przedstawili odpowiedzi na py 
tania i wątpliwości zgłoszone 
przez stronę rządową w po­
przedniej turze rozmów. Wśród 
obecnie postawionych nytań 
jednym z najważniejszych by 
ło: czy w razie powołania ra 
dy i wydania przez nia swo­
jej pozytywnej opinii dla okres 
lonej decyzji rządu. ..Solidar­
ność” zrezygnowałaby z organi 
zowania strajków będących 
wyrazem sprzeciwu wobec tej 

nie j.uż podejmowane były w 
poprzednich rozmowach a do 
tyczących postulatu przekaza- 
nią^owo wznoszonych budyń 
ków Kw MO przy ul. Dale­
kiej w Radomiu na cele spo­
łeczne.

Przy tym punkcie strona 
rządowa zaprezentowała włas 
n« stanowisko. Stwierdzono 
m. in., że komisja rządowa 
ustosunkowała się merytory­
cznie i jednoznacznie do wszy 
stkich zgłoszonych postula­
tów. Jednocześnie we wszel­
kich sprawach możliwych do 
pozytywnego załatwienia ko­
misja przedstawiła konkretne 
prooozycje co do trybu i za­
sad ich realizacji. Władze pań 
stwowe będą nadal załatwiać 
sprawy, które wyłoniły się w 
toku negocjacji, zgodnie z u. 
zasadnionym interesem społe 
czności Radomia lub pojedyń 
czych obywateli, zgodnie z 
zasadami sprawiedliwości i

Dokończenie no etr ?

Zawieszenie akcji 
protestacyjnej w Jarosławiu

(PAP) 26 bm. decyzją MKZ NSZZ 
„Solidarność” w Jarosławiu zawie 
szono w tym mieście akcję pro­
testacyjną, trwającą od 9 dni. a 
polegającą na wywieszeniu około 
150 czarnych flag z napisem „pro 
test”.

Jak informowaliśmy — akcję pod 
jęto na znak protestu prsedwko 
brakom na rynku podstawowych 
artykułów spożywczych i j«iamy- 
słowych oraz w związfku z niezrea 
lizowaniem przez władze admini­
stracyjne — zdaniem miejscowej 
..Solidarności” — szeregu postula­
tów związkowych.

Po przeprowadzeniu w dniu 25 
bm. drugiej tury rozmów między 
zespołem do spraw współpracy ze 
związkami zawodowymi a przedsta 
wicielami MKZ NSZZ „Solidar­
ność” w Jarosławiu- 1 osiągnięciu 
prawie we wszystkich omawianych 
sprawach zgodności stanowisk — za 
wieszanie akojl miejscowa „Soli­
darność” uzależniała od przywró­
cenia niektórym placom 1 ulicom 
miasta historycznych nazw, zgod­
nie z postulatami społeczeństwa. 
26 bm. na sesji MRN w Jarosławiu 
przyjęto uchwałę w tej sprawie, 
dokonując postulowanych zmian. 

decyzji. Do tej pory odpowie 
<jzi jeszcze nie sprecyzowano. 
Profi Bafia wypowiedział opi 
nię. że materiał przedstawiony 
przez „Solidarność” a dotyczą 
cy społecznej rady gospodarki 
narodowej jest za mało kon 
kretny. Zaproponował by dal 
sze rozmowy na temat kon­
cepcji „Solidarności” odbyły 
się po przedstawieniu z kolei 
przez stronę rządową swojej 
koncepcji tzw’. komisji miesza 
nej. Strona rządowa suigerowa 
la ponadto, by grupa negocja­
cyjna „Solidarności” rozpatrzy 
ła możliwości połączenia kon 
cepcji obu stron i wypracowa 
nia na ich bazie „trzeciego 
wyjścia”.

W piątek
VI Plenum KC PZPR

(PAP) 27 brą. w godzinach 
przedpołudniowych w Warsza 
wie rozpoczyna się VI Plenar 
ne Posiedzenie Komitetu Cen 
trslnego Polskiej Zjednoczonej 
Partu Robotniczej.

W toku obrad omówione zo 
staną zadania partii w prze 
zwyciężaniu kryzysu i wdra­
żaniu reformy gospodarczej 
oraz realizacji centralnego pla 
nu społeczno - gospodarczego 
na przyszły rok.

Obrady
Rady Głównej CZKiOR
(PAP) w Warszawie odbyło się 

w czwartek posiedzenie Rady 
Głównej Centralnego Związku Kó­
łek i Organizacji Rolniczych — 
Niezależnego Samorządnego Związ 
ku Zawodowego Rolników Indywi 
dualnych. Omawiane były ustale­
nia z rozmów przeprowadzonych 
przez Komitet Protestacyjny Rady 
Głównej x międzyresortową ko­
misją.

Nadzieje na rozwiązanie konfliktu

Trwa strajk 
w poznańskich uczelniach
INFORMACJA WŁASNA

Strajk okupacyjny w po­
znańskich uczelniach zorgani 
zowany przez NZS trwa. Stu 
denci czekają na rozwiązanie 
konfliktu w radomskiej WSI 
oraz legislacją ustawy o szkol 
nictwie wyiszym, która wpły 
nęła do sejmowej Komisji 
Nauki.

W Uniwersytecie tan. A. 
Mickiewicza w Poznaniu 
strajk okupacyjny podjęło 900 
osób (komitet strajkowy -wpro 
wadził limit strajkujących 
<e względów na warunki byto 
wo - higieniczne). Są wśród 
nich członkowie NZS oraz 
SZSP. Członkowie SZSP po­
darli strajkową akcję NZS: po 
ma gają w aprowizacji, organi 
mją imprezy kulturalne dla 
strajkujących. „Solidarność” 
uniwersytecka po jednodnio­
wym strajku okupacyjnym 
nrzeszła w stan gotowości 
strajkowej. Zajęć w UAM nie 
ma. chociaż ci. którzy chcą 
na nie uczęszczać. ’ mogą się 
zwrócić do wykładowców i za 
jęcia odbędą się.

Swięto bratniej Jugosławii

29 listopada Jugosławia obchodzi s.w» święto — Dzień Re­
publiki. Z datę tg związane są w Jugosławii dwa historycz­
ne wydarzenia. Pierwsze z nich — to ogłoszenie przed 38 
lały przez Antyfaszystowską Radę Wyzwolenia Narodowego 
programu budowy nowego państwa na zasadach jedności, 
braterstwa i równouprawnienia wszystkich narodów i naro­
dowości zamieszkujących Jugosławię. Drugie — w 1945 
również 29 listopada. Zgromadzenie Narodowe wybrane 
przez wszystkie narody Jugosławii, proklamowało powstanie 
republiki ludowej, która w 1963 r. zmieniła nazwę na Socja­

listyczną Federacyjną Republikę Jugosławii.
W ciągu 38 lat Jugosławia, pozbywając się balastu konflik­
tów wewnętrznych i szybko wychodząc z zacofania, prze­
kształciła się w kraj przemysłowo-rolniczy, osiągając po­
wszechnie znane rezultaty w wielu dziedzinach gospodarki 

I w życiu polityczno-społecznym.
Na zdjęciu: fragment jednej z nowoczesnych dzielnic Splitu

Fot. — CAF — Olszewski

Dostawy dla rolnictwa

Poznańskie nie żąda złotych gór 
ale tego co się należy

INFORMACJA WŁASNA ' nusza Obodowskiego — sekre

Województwo -poznańskie — 
jak wiadomo — wstrzymało 
się z realizacją' uchwały Ra­
dy Ministrów w sprawie sprze 
dąży rolnikom niektórych ar­
tykułów prżerńysłowych w za 
mian za żywiec. Nie tędy bo­
wiem prowadzi droga do utrzy 
mania produkcji rolnej na do 
tychczasowym poziomie, nie 
mówiąc już o lej wzroście. W 
pierwszej kolejności potrzeb­
ne są maszyny, narzędzia, na­
wozy 1 pasze, a także mate­
riały budowlane. Stosowne w 
tvm względzie propozycje orze 
słane zostały do Warszawy. Zy 
skały aprobatę wicepremiera 
Rórhańa Malinowskiego. W 
ślad za tym nie poszły wszak­
że oczekiwane decyzje.

Spodziewano sie. że takowe 
przedstawione będą- na czwart 
kowym nadzwyczajnym po­
siedzeniu Wojewódzkiego 
Sztabu Anty kryzy s owego przez 
wysłannika wicepremiera Ja-

Do końca bieżącego tygod­
nia komitet strajkowy oodej 
mie dęcyzję co do formy straj 
ku na wydziale chemij. Naj­
prawdopodobniej od ponie­
działku zmieni się tam fornoę 
strajku z okupacyjnego na 
czynny, aby umożliwić studen 

* tom odbywanie niektórych za 
jęć, trudnych do odrobienia 
t"waględu na utrudniony do 
stęp do laboratoriów itp. Sa 
morząd studencki zadecyduje, 
jakie zajęcia będą wznowione.

Zapowiadane ng czwartek 
ogólnopolskie spotkanie rekto 
rów w Warszawie budzi nadzie 
ję na rozwiązanie konfliktów 
wokół autonomii uczelni, a 
tym samym skłania do przy 
puszczeń, że strajki studenckie 
aostaną zakończone lub przy 
najmniej zawieszone. Komitet 
strajkowy w UAM (w skład 
którego wchodzą przedstawi­
ciele organizacji uczestniczą­
cych w strajku, oraz uniwersy 
tecka „Solidarność”) zakłada, 
że jeżeli wyniki warszawskie 
go spotkania rektorów będą 
zadowalające, to znaczy, jeżeli 

tarza Operacyjnego Sztabu 
Antykryzysowego. Włodzi­
mierz Cymbała, niestety, przy 
jechał ze Stolicy z obietnicami.

Dziwne te. ponieważ był 
czas (teleksy wysłano w pier­
wszej połowie miesiąca) na 
przekonsultowanie * poznań­
skich propozycji w sprawie — 
tak to można nazwać — rato­
wania rolnictwa tego woje­
wództwa. Tym bardziej, że nie 
żąda się bynajmniej złotych 
gór, ale po prostu tego co aię 
należy. Słowem — realizacji 
zaległych dostaw i sprawiedli­
wego podziału środków pro­
dukcji.

Nie bez- prżyczyny mówiono 
zatem, że władze centralne 
niekiedy lekceważą wnioski 
formułowane w Poznaniu, 
jakby nie dostrzegając tutej­
szego w y s o k ot o w a r o w e- 
go rolnictwa. Dlaczego nie 
zauważa się pracowitości po-

Dokończenie na itr. 2

zaistnieją realne przesłanki do 
rozwiązania konfliktowych 
spraw, gwarantujących auto­
nomię uczelni, strajk okupacyj 
ny zostanie zawieszony. W 
warszawskim spotkaniu rekto 
rów bierze udział rektor UAM 
prof. Janusz Ziółkowski.

W Akademii Ekonomicznej 
przybywa strajkujących, zajmu 
ją oni główny gmach uczelni.

W Akademii Rolniczej ze 
względu na specyfikę uczelni 
rozważa się zastąpienie straj 
ku okupacyjnego czynnym, 
(od poniedziałku) — przy dal 
szej okupacji pomieszczeń od 
bywałaby się niektóre zaję­
cia. Również w AR wszyistki* 
zmiany-dotyczące akcji protea 
tacyjnej uzależnia się ód wy 
ników spotkania rektorów w 
Warszawie.

Podobnie jest w innych u- 
czelniach poznańskich, w Irtó 
rych trwa strajk okupacyjny.

Poparcie dia strajkowej ak 
cji studentów o autonomie u 
czelni' deklarują komisje za­
kładowe NSZZ „Solidarność” 
zakładów pracy Poznania, m. 
in. HCP i Poznańskiej Fabry 
ki Maszyn Żniwnych.

Prezydium Okręgowej Rady 
Związku Młodzieży Demokra 
tycznej w Poznaniu nowiadb 
miło redakcję, że studenci 
zrzeszeni w ZMD czynnie po 
nierają akcję strajkową, uzną 
jąc słuszność żądań, strajkują 
cych. (bej)’ \



GtOS WIELKOPOLSKI Plątek/robolo/niedziela, 27/28/29 XI 19*1Sfc.?

odGLOSy
Ostrzeżenie

"Wydarzenia ostatniego o- 
" kresu, zwłaszcza ta, któ­

re tą wymierzone przeciwko 
PZPR, nabrały takich. rozmia­
rów, że Sekretariat KC PZPR 
ogłosił oświadczenie, będące 
ostrzeżeniem dla tych, którzy 
chcieliby dalej prowadzić i roz 
wijać omawianą kampanię. 
Jednym -z przejawów tej — 
wcale nie przypadkowej lecz 
przemyślanej akcji, jest hasło 
o „wyprowadzeniu'’ partii z 
zakładów pracy.

Przyjmijmy założenie, że 
realizacja tego hasła się powie 
dzie i że organizacje partyjne 
rzeczywiście zostaną „wypro­
wadzone" z zakładów prący. 
Jaki byłby krok następny, ja­
kie z kolei hasło rzuciłyby o- 
środki ekstremalne? Zwalnia­
nia członków PZPR z pracy, 
czy tylko ze stanowisk kie­
rowniczych? A może, pozba­
wienia PZPR wpływu na de­
cyzje, dotyczące istotnych dla 
danego zakładu spraw? Albo 
hasło, nie ograniczania się do 
presji psychicznej, wywieranej 
na członków PZPR lecz jawne 
go, moralnego i zawodowego, 
wykańczania PZPR-owców?

Można zarzucić takiemu ro­
zumowaniu czarnowidztwo (są 
i tacy, dla których to wcale 
nie czarnowidztwo, wręcz prze 
ciwnie), ale przecież próba u- 
derźenia na organizacje PZPR 
w zakładach pracy upoważ­
nia do takich przypuszczeń. 
Kryje się za nią także usiło­
wanie odsunięcia PZPR od 
wpływu na przebieg reformy 
gospodarczej, na współkształ­
towanie samorządu, na kieru­
nek przemian w dziedzinie za 
rządzania przedsiębiorstwami 
i na wiele innych podstawo­
wych problemów.

Nie można się więc dziwić 
stanowczości oświadczenia Se 
kretariatu KC. Trzeba jednak 
zarazem zwrócić uwagę, że ta 
stanowczość idzie w parze z 
wiernością idei porozumienia 
narodowego, mimo,-że-ei, Mó 
rży. 'partię jawnie atakują, w 
rzeczywistości prowokują do 
przekreśleniu tćj idei.

MARIAN FLEJSIEROWICZ

Belgia przed
utworzeniem rządu

(PAP) Desygnowany na premie 
ra Belgii, flamandzki liberał Wllly 
de Clerco oświadczył w środę na 
konferencji prasowej, że przywód 
cy Partii Liberalnej i chadeckiej 
doszli w Zasadzie do porozumienia 
w sprawie utworzenia^rządu koali­
cyjnego. Byłby to rząd czteropar- 
tyj-ny, złożony z flamandzkich * 
fronkofońsicieh odłamów obu ugru 
powań. Trzy spośród tych partii 
wyraziły już zgodę na rozpoczęcie 
negocjacji poprzedzających sfor­
mułowanie gabinetu. Jedynie fran 
kofońskle skrzydło chadecji ma 
Jeszcze zastrzeżenia do ustalania 
programu w rozmowach między 
partiami przyszłej koalicji.

Z kroniki sądowej

Kolporterzy haseł na murach Chorzowa — zatrzymani przez MO

Gotowość strajkowa w kilku zakładach
(PAP) Jak informuje zastęp

ca komeńdańta KM 
Chorzowie -# mjr 
Czech owsiki, m il ic j a

MO w 
Bolesław

mieście zatrzymała grupę 
członków „Solidarności”, 
wodem były następujące 
licznośoi.

Grupa, ludzi, 25 bm. <

tym 
osób 
Po- 

oko-

około
godz. 19 naklejała ulotki i pi­
sała farbą na murach w cen­
trum miasta hasła antypartyj- 
ne. przeciw telewizji, emble­
maty KPN itp. Umieszczono 
je m. in. na budynkach Urzę­
du Miejskiego i KM PZPR. 
Gdy pisano je na. budynku 
dworca PKP w Chorzowie-Bą 
torym, sprzeciwił się tej akcji 
zastępca naczelnika dworca, 
który odpowiada m. in. za po­
rządek ną terenie tego obiek

tu. Doszło do utarczek, w na­
stępstwie których zastępca na 
czelnika — jak twierdzi — zo 
stał pobity oraz oblany farbą.

Świadkowie zgłosili te zaj­
ścia miejscowej milicji. W 
związku z incydentom, funk­
cjonariusze MO zatrzymali 
łącznie 19 osób. Czynności wy 
jaśniające prowadzone są wo 
bec nich wspólnie z Prokuratu 
rą Rejonową w Chorzowie.

Z informacji KM MO wy­
nika. że w nocy z 25 na 26 
bm. przedstawiciele „Solidar­
ności” zwrócili sie z prośbą o 
zakończenie czynności wyjaś­
niających do godz. 6 rano. Nię 
było to jednak możliwe choć­
by j z tego powodu, że prze­
słuchań w porze nocnej w za­
sadzie sie nie prowadzi.

Mjr Czechowski przypusz­
cza, że większość osób zatrzy- 

'mamych zostanie przesłuchana 
i zwolniona jeszcze w ciągu 
dzisiejszego dnia — 26 bm.

Reakcją na te wydarzenie 
jest ogłoszenie gotowości straj 
kowej w hutach: „Batory” i 
„Kościuszko” oraz w Zakła­
dach Koksochemicznych „Haj­
duki”. Dziennikarz PAP nie 
uzyskał stanowiska w tej 
sprawie w Zarządzie Regionu 
Śląsko-Dąbrowskiego „Sol id ar 
ności”. gdyż aktualnie osoby 
kompetentne uczestniczyły w 
posiedzeniu, wiceprzewodni­
czący KZ „Solidarności” Huty 
„Kościuszko” — Ryszard Dol- 
nicki odmówił komentarza na 
temat gotowości strajkowej w 
jego zakładzie.

Pomoc na której można zarobić

Przeterminowane leki - w darze
(PAP) Jeden z dzienników 

telewizji zachodnioniemiec- 
kiej przyniósł informację fil­
mowa z Polski, jaką nieczę­
sto zdarza się ujrzeć na tutej 
szych ekranach: pokazano bo­
wiem setki i tysiące • leków, 
które nie nadają sie do zasto­
sowania i których jedynym 
przeznaczeniem może być wy-

wszystkie te akcje mają jedy­
nie ów wzniosły cel.

Dla wielu z nich, tak jak 
ma się to z ofiarodawcami 
owych przeterminowanych i 
nieużytecznych leków, „zbiór­
ki” lub „akcje pomocy” dla 
Polski są po prostu okazją do 
niezłego zarobku. Dowód wy-

sypisko śmieci.
Osobliwość tej

Zsyłki „pomocy dla Polski'
.może bowiem stanowić i sta-

Kłopoty z ujednoliceniem

Kto pomoże
czasopismom rolniczym?

polegała na tym. iż owe daw­
no przeterminowane, pozba­
wione koniecznych oznakowań 
bądź po prostu w połowie zu 
żyte medykamenty, zostały^ 
nadesłane — via Czerwony 
'<rąyż — przez różnego rodzą 
’u organizacje, instytucje, pry 
vatne kliniki bądź apteki w

informacji nowi podstawę do ominięcia

7FN w 
^olski i 

Phoć 
tentowi

ramach pomocy dla 
polskiego lecznictwa, 
polskiemu korespon- 
nie łatwo jest pisać

' tego rodzaiu faktach w obli 
?zu rozlicznych spontanicz­
nych akcii nornocy dla iego 
kraju (środowy „Frankfurter 
RundscHau” szacuje wartość 
toi - pomocy z RFN na nieba­
gatelna kwotę 25 'min marek), 
nfprmacja podana przez za- 
•'hodnicfniemiecki dziennik te 
'ewizyjny wskazuje, iż nie

surowych przepisów podatko­
wych, a więc obniżenia staw­
ki. która ten czy inny lekarz 
lub szpital musiałby uiścić z 
własnej kieszeni do kasy pań­
stwowej.

Kwitek z poczty bądź po­
twierdzenie ^uzyskane z i a- 
kiejś organizacji charytatyw­
nej maia więc wartość bank­
notów „Deutsches Bundesbank. 
Tym zaś. że owa pomoc nie 
może nikomu pomóc.- jej pfia 
rodawcy się nie przejmują.

Indagowany przez reporte-

cen ropy naftowej
(PAP) W Wiedniu odbywa się se 

minarium poświęcone problemom 
ropy naftowej i rozwojowi nowych 
źródeł energii. Zdaniem specjiali 
stl.y, którzy Morą udział w tych 
obradach, nie należy- oczekiwać w 
najbliższych'miesiącach stworzenia 
nowego systemu względnie sta­
łych i jednolitych cen ropy naf­
towej. y

Nawet jeśli ministrowie krajów 
członkowskich OPEC dojdą wstęp 
nie do porozumienia w sprawie 
nowej formuły kształtowania cen 
— pasze agencja France Presse — 
to formuła ta musi być jeszcze 
zaakceptowana przez rządy po­
szczególnych krajów.

łNFORMACJA WŁASNA
W Wielikopolsce są bogate i 

długie tradycje prasy rolni­
czej. Dwutygodnik „Poradnik 
Gospodarski” — organ Związ 
ku Kółek Rolniczych, wycho­
dzący dla Wielkopolski, Porno 
rza i Ziemi Lubuskiej w na­
kładzie 17 250 egzemplarzy, u- 
kazał się po raz pierwszy 5 
lipca 1889 roku. Jako jedno­
stka samodzielna, wydawał 
także długi czas miesięczniki 
o zasięgu ogólnopolskim „Ag­
ronoma” i. „Trzodę Chlewną” 
Po włączeniu na początku lat 
siedemdziesiątych wszystkich 
czasopism rolniczych, ukazują 
cych się w Poznaniu, w . tym 
również i „Poradnika Plantato 
ra”, o zasięgu ogólnopolskim, 
do tutejszego Oddziału Pań­
stwowego Wydawnictwa Rol­
niczego i Leśnego, skończyła 
się ich samodzielność. Likwi­
dacji uległ .Agronom”, ą je­
go rolę poradnika metodyczne 
go dla pracowników inżynie­
ryjno-technicznych resortu roi 
nictwa i gospodarki żywność :o 
wej, spółdzielczości rolniczej, 
kółek rolniczych i związków 
branżowych pełni obecnie mie 
sięcznik „Służba Rolna” roz­
chodzący się w całym kraju 
w nakładzie 13 0b0 egzempla­
rzy.

Większość tych i im podob­
nych czasopism • roilniczyeh 
trafia do czytelników zą po­
średnictwem prenumeraty. W 
związku z drastycznym pod­
niesieniem ich ceny przez. 
PWRiI oraz ograniczeniami 
papierowymi niektórym z 
tych czasopism grozi zagłada. 
A przecież brak tych czaso­
pism, zawierających informa­
cje i instrukcje na temat po­
stępu rolniczego, opisy nowi­
nek technicznych i agrotech­
nicznych oraz hodowlanych, 
musiałby się odbić na pozio­
mie fachowości polskich rolni 
ków. Chodzi przecież o spra­
wę niebagatelną — o uratowa 
nie czasopism o łącznym na-' 
kładzie 115 000 egzemplarzy. I 
nie tylko poznańskiemu czy 
wielkopolskiemu rolnictwu na 
tym zależy. Ukazując się w 
Poznaniu, obejmują zasięgiem 
przeważnie całą Polskę. Mają 
ważnych patronów — różne 
instytucje rolnicze, związki 
plantatorów i hodowców, kó­
łek rolniczych i chłopskie 
związki zawodowe. Dysponują 
one znacznymi funduszami i 
mogłyby pomóc czasopismom 
rolniczym przetrwać krytycz­
ny moment, w jakim się obec 
nie znalazły (emp).

Dar prof. S. Heisztyńskiego

Od 30 listopada

Wyższe kaucje
i ceny skupu

rów dziennika 
przedstawiciel

telewizyjnego 
zachodnionie- butelek

riiiećkiego Czerwonego Kfżyż.a 
oświadczył, iż Instytucja ta 
nie dysponuje ani możliwoś­
ciami kadrowymi ani też tech 
nicznymi. które mogłyby prze 
ciwdziałać oszustwom.

Delegacja „Solidarności'' udała się 
na konsultacje z L. Wałęsę
Dokończente ze str 1

słuszności. Komisja stwierdzi 
la, także, że wypełniła nało­
żone na nią zadania.

Na tym rozmowy zakończo­
no. Grupa negocjacyjna „So­
lidarności” wydała z kolei o- 
świzf rżenie stwierdzające, że 
takie stanowisko strony rzą­
dowej jest równoznaczne z 
iednostronnym zerwaniem roz 
mów i uznała, że wyraża ono 
lekceważący stosunek.

Następnie odbyło się rrad- 
’^vczajne posiedzenie Prezy-

dium MKR „Solidarność” Zie 
mi a Radomska. W podjętej 
uchwale postanowiono zawie­
sić proklamowaną na dzień 
26 bm. akcję protestacyjną w 
wybranych wydziałach zakla 
dów produkcyjnych. '

W godzinach rannych dele­
gacja grupy negocjującej ra­
domskiej „Solidarności” z An 
drzejem Sobierajem udała się 
do Lecha Wałęsy, w celu omó 
wienia sytuacji, jaka wytwo­
rzyła się w regionie radom­
skim po tej turze rozmów.

PAP

(PAP) Decyzją Państwowej Ko­
misji Cen z dniem 30 listopada br. 
zostają podwyższone kaucje oraz 
ceny skupu butelek. Do S zł za 
1 sztukę podnosi się kaucję 1 ce­
nę skupu butelek . o pojemności 
od 200 do 500 cm sześć. Po 10 zł 
skupować się będzie butelki o po­
jemności powyżej 500 cm szec., z 
wyjątkiem butelek typu „bordo" 
do win o pojemności 500 etn sześć., 
które będą Skupowane po 5 zł za 
sztukę. Wszystkie te opakowa­
nia szklane- będą skupowane i po 
bierat się będzie za nie kaucję 
bez względu na kolor butelek, ro 
dzaj zamknięcia i etykiety.

Jednocześnie zarząd Przedsiębior 
stwa .. Przemysłu Spirytusowego 
„Polinos” ustanowił, że cenę sku- 
m na butelki po wyrobach spiry­
tusowych o pojemności 0,375 litra 
•>raz 0,5 litra podnosi się z kwoty 
3 zł do 5 zł za.jedną butelkę.

Podwyższenie kaucji oraz cen 
skupu butelek ma na celu zwięk­
szenie odzysku tych opakowań, 
których brak odczuwa przemysł 
rolno-spożywczy.

Kara za przestępstwo
popełnione

INFORMACJA WŁASNA
Przed Sądem Wojewódzkim 

w Poznaniu zakończył sie pro 
ces Jana Ziółkowskiego, oskar 
żonego o wyłudzenie 700 000 
złotych na szkodę PKO.

W grudniu 1968 roku J. Ziół 
kowski mając dwie książecz­
ki oszczędnościowe na okazi­
ciela z wkładami po 500 zło­
tych, w wyniku różnych ma­
nipulacji i wykorzystania nie­
dbalstwa pracowników PKO

13 lat temu
lić. kto był sprawcą przestęp­
stwa.

informujące, że Kazimierz T, 
w 1968 roku wyłudził 700 000 
złotych z PKO. a nadto do­
prowadził do niesłusznego ska 
zania Jana Ziółkowskiego w 
1979 roku. Oskarżony chciał 
się zemścić na Kazimierzu T 
a- , tymczasem skierował na 
siebie podejrzenie. że jest 
sprawcą przestępstwa Podję­
te ,w związku z tym śledztwo 
a następnie proces ustaliły po

W 1978 roku J. Ziółkowski dany wyżej stan faktyczny, 
wyłudził 142 000 złotych od ‘ Sąd Wojewódzki w Pozna-

doprowadził 
eon o rp u

do tego, że wypła
----  700 000 złotych 
Śledztwo w tej sprawie zosta
ło umorzone 
nieważ MO

w. 1969 roku, po- 
nie udało się usta

rzemieślnika' Kazimierza T 
Pieniądze te pobrał pod pre-' 
tekstem kupna dla niego ..Po­
loneza”. Po roku za to prze­
stępstwo sąd skazał J Ziół­
kowskiego na 3 lata pozbawię 
nia wolności. Pod koniec m:- 
nionego roku, gdy oskarżony 
miał przerwę w odbywaniu 
kary, napisał list do Prokura­
tury Wojewódzkiej w Pozna­
niu. Było to doniesienie ood 
którym widniał podpis ..Kry­
styna Napierała”, kłamliwie

niu za wyłudzenie z PKO 
700 000 złotych i kilka innych 
drobnych przestępstw skazał 
J Ziółkowskiego (zam. przy 
ul. Newtona) na 10 lat pozba 
wienia wolności. 100 000 zło­
tych grzywny, konfiskatę mię 
ni a w całości i Utratę praw 
publicznych na 5 lat. 'Ponadto 
zasadzono od oskarżonego na 
rzecz PKO 700 000 złotych ty­
tułem odszkodowania

Wyrok ten jest nieprawo­
mocny. (ak>

,G Ł O S WIELKOPOLSKI”

Profesor Stanisław Helsztyń 
ski, znany badacz i wydaw­
ca dzieł Wiliama Szekspira, 
autor biografii Stanisława 
Przybyszewskiego, laureat te­
gorocznej nagrody I stopnia 
za twórczość literacką przy­
znanej przez ministra kultu­
ry i sztuki, w 1921 roku u- 
kończył Uniwersytet Poznań-

sfci. Z okazji swego 90-lecia 
profesor przekazał w darze 
bibliotece Instytutu Filologii 
Polskiej UAM część swych 
ęennych zbiorów, m. in. edy­
cje utworów pisarzy Młodej 
Polski oraz materiały do ba­
dań historii kultury Wielko­
polski. (na)

Telefoniczna rozmowa H. Schmidt - R. Reagan

Prezydent USA wyraża zadowolenie 
z wyników wizyty L. Breżniewa w RFN
(PAP) 

rządu
Zastępca rzecznika

federalnego.
Ruehl, poinformował 
tek dziennikarzy, że 
niego dnia kanclerz 
odbył 20-miinutową
telefoniczną z
USA Ronaldem

Lothar 
w czwar 
poprzed- 
Schmidt 

rozmowę
prezydentem

którego poinformował o prze-
biegu

mowa! dziennikarzy, że w naj 
bliższą sobotę. 28 listopada 
kanclerz Schmidt przyjtnie 
w Hamburgu szefa delegacji 
amerykańskiej na radziecko- 
amerykańskie rokowania roz­
brojeniowe. Paula Nitze. Nitze

Reaganem, zatrzyma sie w Hamburgu w

rezultatach swoich
rozmów z Leonidem Breżnie­
wem. Reagan miał wyrazić 
zadowolenie i oświadczyć że 
zarówno przebieg wizyty L. 
Breżniewa w Bonn, jak i sta­
nowisko kanclerza RFN uważa 
za ..bardzo zachęcające”. Ro­
nald Reagan ponownie pod­
kreślił amerykańska gotowość

drodze do Genewy.
Przewodniczący frakcji par­

lamentarnej SPD, Herbert 
Wehner stwierdził w wywia 
dzie dla dziennika „Nord- 
West Zeitung”. iż rząd federal 
nv będzie sie starał w miarę 
swych możliwości zarówno w 
ramach NATO jak i jako no- 
litvcznv partner Związk- Ra­
dzieckiego — wpływać na oby-

do rokowań rozbrojeniowych dwa wielkie mocarstwa w ich
ze Związkiem Radzieckim. rokowaniach na temat broni

Rzecznik rządowy poinfor- eurostrategicznej.

Poznańskie nie żąda złotych gór
ale tego co się należy

Dokończenie ze str J 
znańskiego rolnika i właściwie 
je i nie nagradza? Czy dlatego, 
że jest spokojny i jeszcze cier 
oliwy, że nie podnosi głosu w 
sprawach decydujących nie 
tvlko o jego losie? I takie py­
tania stawiano podczas dys-
kusji. Wątpliwości 
te zgłaszano je 
mając na uwadze 
wsi, jak i ćałego

było wie- 
stan owczo, 

tak interes 
spoleczeń-

stwą. Chodzi bowiem o wyży­
wienie o mięso, mleko.
chleb. W obecnej sytuacji nie 
ma już miejsca na obietnice, 
wreszcie musza one być zastą 
o:one rozsądnymi decyzjami.
zarządzeniami. wreszcie
"chwałami i ustawami. Odkłą 
danie tego ną jutro pomnaża 
'edynie niedostatek żywności.

Cóż zatem przyniosły obrady 
Wojewódzkiego Sztabu Anty-

kryzysowego? Nadzieję, że wy 
słannik wicepremiera dotrzy­
ma słowa i najpóźniej do poło 
wv przyszłego tygodnia prze- 
każe się do Poznania decyzje 
w najbardziej pilnych spra­
wach. możliwych do rozstrzyg 
nięcia przez kierownictwa po­
szczególnych resortów. I oby 
termin ów został dotrzymany 
Spokój w województwie po­
znańskim jest bowiem — jak 
stwierdził przedstawiciel Zarza 
du Regionu NSZZ „Solidar­
ność” Wielkopolska — pozor­
ny. Odczytał on także oświad 
czenie. którego tekst krytycz­
nie odnosi sie do działalność 
władz centralnych, chaosu re- 
glamentacyjnego. tolerowania 
przypadków jaskrawego łama 
nia zarządzeń, choćby o zaka­
zie wolnorynkowej sprzedaży 
mięsa, (pik)

POGODA

Poznańskie Biuro Prognoz M- 
stytytu Meteorologii i XSospodar- 
ki Wodnej przewiduje na piątek 
w Wielkopolsce: zachmurzenie du­
że, okresami opady deszczu. \

Temperatura maksymalna od 
plus 5 do plus 7 stopni, mirrima<l 
na od plus 1 do plus 3 stopni. 
Wiatr słaby i umiarkowany, ofc»e 
sami dość silny, południowo 
clfodnii 1 zachodni.

W czwartek o godzinie M a»- 
notowano następujące temperatu­
ry: w Poznaniu, Lesznie i Pile płuc 
3 stopcie, w Kaliszu i Kon me pkM 
? stopnie, ciśnienie 1006 hPa esyłi 
755 mm.
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Dzisieiszy serwis informacyjny 
jorocowof Roch KowalskL

Nr indeksu 35028 p-14.

DZIENNIK ROBOTNICZEJ SPÓŁDZIELNI WYDAWNICZEJ „PRASA — KSIĄŻKA — RUCH" POZNAM, UL. GRUNWALDZKA 1
Adres pocztowy: skrytka nr 1074 60-959 Poznań. Redaguje kolegium: Wiesław Porzycki — redaktor naczelny, Marian Flejsierowicz, Tadeusz Kaczmarek

redaktora naczelnego, Zbilul Sęk — sekretarz redakcji, Eugeniusz Colta, Zdzisław Kandziora, Zygmunt Rola.
Teletony: 600-41 łgezy wszystkie działy. Dział łączności z czytelnikami 665-718. Sekretariat redaktora naczelnego 454-09. Zastępco redaktora naczelnego 665-718. Sekretarz redakcji 648-85.

Dział informacji 665-939. Dział sportowy 648-45. Redakcjo nocna 430-73, 453-31. Wydawca: Wielkopolskie Wydawnictwo Prasowe RSW
Biuro Ogłoszeń, Skryta 1, 60—779 Poznań, teł. 665-916. Za treść I termin druku ogłoszeń redakcja nie odpowiada. Druki Poznańskie Zakłady Graficzne Im. M. Kasprzcfca — Poznań

zastępcy



PląteldsobołaMedzteła, TTmm XI 1981 STOS WIELKOPOLSKI Sto 3

Domy nie rosną jak na drożdżach

Codziennie na coś się czeka
Dzień 

podchorążego

Choć mit o szybkim, zas 
pokajaniu potrzeb miesz 
kaniowych rozwiał się kil 

ka lat temu, to jeszcze pod ko 
nieć minionego pięciolecia gło 
szono hasło: do 1990 roku 
mieszkanie dla każdej polskiej 
rodziny. Byty to słowa bez po 
krycia, przeczyła im rzeczywi­
stość na placach budowy. Pod 
trzymywano ducha w narodzie 
obietnicami zbudowania w la 
tach 1981 — 1985 co najmniej 
2 300 000 mieszkań.

Nadszedł Sierpień 1980 i ob­
nażył prawdę nie o rozwoju 
lecz regresie budownictwa 
mieszkaniowego. Skłoniło to 
władze centralne do skorygo­
wania wcześniej ustalonego 
planu. Założono wiec, że w 
obecnym pięcioleciu stanie 
około 1 300 000 mieszkań. Obec 
nie — na Podstawie realizacji 
tegorocznych zadań — mówi 
sie tylko o 800 000. Bo w tym 
roku — jak dobrze pójdzie — 
odda sie do użytku najwyżej 
140 000 mieszkań.

Tymczasem w kraju czeka 
na nie 2 200 000 członków spół 
dzielni mieszkaniowych bądź 
kandydatów posiadających peł 
nv wkład finansowy. Łatwo za 
tern obliczyć, że zanim każda 
z tych rodzin wprowadzi sie 
do upragnionego M minie nie 
tylko 1990 rok. ale także 
2000.

Jak dotychczas, sygnalizuje 
sie tylko katastrofalna sytua­
cje w budownictwie mieszka­
niowym. a niewiele czyni dla 
jej ..uzdrowienia”. Karygod­
nym zaniedbaniem jest brak 
realnego programu, który za­
tamowałby zmniejszanie licz­
by budowanych mieszkań. Jest 
to przecież jedna z naiważniei 
szych spraw społecznych. W 
przeciwnym przypadku zniknie 
ostatni cień nadziei ludzi, któ 
rzy od łat w długiej kolejce 
oczekują na poprawę warun­
ków mieszkaniowych.

Gdyby nie przytoczone na 
początku artykułu liczby, moż 
na by wyłuskać nieco optymiz 
ran. jeśli chodzi o realizacje 
tegorocznych zadań mieszka­
niowych przez kombinaty bu- 
dowłane w Kaliskiem, Koniń- 
skiełn, Beszczyńskiem i Poznań 
sktem (podległe Poznańskiemu 
Zjednoczeniu Budownictwa). 
Wbrew znanrm faktom — bra 
ku surowców, materiałów bu­
dowlanych. paliwa. energii 
oraz mmeiszej wydajności ora 
cy — kombinaty te na 8980 
planowanych mieszkań do koń 
ca października oddały do 
użytku 8126 (67,6 procenta 

rocznych zadań). W tym sa­
mym okresie minionego roku 
zbudowały 4891 mieszkań. Ty 
le, że potrzeby w tym zakresie 
są znacznie większe, bo i w 
tych czterech województwach 
Wielkopolski długa jest kolej­
ka po klucze. Tylko w Poz- 
nańskiem członków i kandy­
datów w spółdzielniach miesz 
kaniowych jest ponad 100 000. 
Tymczasem w ciągu tego roku 
ma powstać w województwie 
poznańskim 4838 mieszkań, w 
tym w Poznaniu — 3824. Włąś 
nie z tych przyczyn maleje 
optymizm, choć PZB w skali 
kraju pod względem liczby 
gotowych mieszkań zaieło (do 
końca października) drugie 
miejsce (po Olsztynie), a wśród 
większych aglomeracji miej­
skich — pierwsze. Średnia kra 
jowa wykonanych w tym okre 
sie mieszkań wynosiła 59,2 pro 
centa.

Najwięcej domów przekaza 
no do użytku w Leszczyńskiem 
(81.1 procenta rocznych zadań) 
i w Poznańskiem (72,2 procen­
ta). Natomiast spośród kombi 
natów najlepiej spisuje sie za 
łoga Centrum (88,7 procenta). 
Ostrowskiego Przedsiębiorstwa 
Budownictwa Ogólnego (84,5 
proc.) i kombinatu Wschód 
(73,1 proc ). Niektóre też kom 
binaty jak np. Centrum mają 
szanse wykonania w pełni te­
gorocznych zadań mieszka- 
niówki. Alę nie wszystkie i 
dlatego w skali PZB liczy się 
— na podstawie wyników m. 
in. listopadowych na zreali­
zowanie planu 1981 roku w 
około 85 procentach.

Za niewykonanie tych zadań 
nie można jednak obciążać 
wyłącznie budowlanych, choć 
nie ulega wątpliwości, że i 
wśród nich zmalała wydajność 
pracy. Podstawowym jedriak 
czynnikiem hamującym dziar 
łania na placach budowy sa 
— tak jak w całej gospodarce 
narodowej — nierytmiczne do 
stawy surowcowo-materiałowe 
oraz ograniczenia paliwowo- 
energetyczne. Dla załóg budów 
lanych najbardziej istotną 
sprawa jest zachowanie ciąg­
łości robót na budowach. A 
ten warunek nie może być 
spełniony. Niemal każdego 
dnia na coś sie czeka — jed­
nego na cement z braku które 
go staje produkcja wielkich 
płyt, drugiego na ich dowóz, 
bo „Transbudowi” zabrakło 
paliwa, a jeszcze innego dnia 
na materiały wykończeniowe.

W obecnej sytuacji budowla 
ni skazani sa na przyjmowa­

nie każdego materiału budow­
lanego choćby jakościowo naj 
gorszego. Przykładem mogą 
być dwa domy na poznańskim 
osiedlu w Piątko wie. W du­
żych pokojach położono wy­
kładzinę lentex. Urodziwa to 
ona nie jest (w ciapki) ale kie 
dr trzeba było przystąpić do 
jej układania innej akurat nie 
było. Teraz Poznańska Spół­
dzielnia Mieszkaniowa (inwe­
stor domów) występując w in­
teresie — i słusznie — przysz 
łych lokatorów ma zastrzeże­
nia do wzoru i kolorysty­
ki owej niefortunnej wy­
kładziny. Jeno, że wina 
to producenta (tego kto 
projektuje takie dziwne esy flo 
resy). a nie wykonawcy.

Z przyczyn też niezależnych 
całkowicie od budowlanych 
mniejsze, niż planowano, jest 
zaawansowanie domów pod da 
chem (stany surowe), które ma 
ja być gotowe w 1982 roku. 
Bo również na postęp tych 
prac wpłynęły wspomniane iuż 
niedostatki. Do końca paździer 
nika w skali PZB stany zero­
we (fundamenty i ściany piw 
nic) wykonano dla około 4300 
mieszkań, w tym w montażu 
znajdują się domy z 2430 mie 
szkaniami, a pod dachem z 
około 600. Nie są to na pewno 
liczby budujące, tym bardziej 
że okres zimowy nie sprzyja 
pracom montażowym. Jednak 
że wobec pogłębiającej się nie 
rytmiczności w dostawach 
wszystkiego co jest potrzebne 
do budowy domów to wielko­
polskim budowlanym n>e moż 
na zarzucić braku dobrej woli.

Jeśli w dalszym ciągu o ko 
mleczności budowy większej 
liczby mieszkań bedzie sie tyl 
ko mówiło, a nie znajdzie 
wreszcie ..recepty” dla ureal­
nienia tego stanowiska — to 
niewiele się zdziała- Trzeba w 
końcu przełamać marazm w 
budownictwie mieszkaniowym, 
dopasować możliwości róż­
nych przemysłów do możli­
wości budowlanych. Byłby to 
krok naprzód dla wyjścia z 
impasu, w jakim od kilku lat 
znalazło się budownictwo.

Od przyszłego roku wielkość 
zadań ustalać będą — załogi 
poszczególnych kombinatów 
budowlanych. Racje ekonomi­
czne tych przedsiębiorstw nie 
powinny jednak przesłonić ra 
cii społecznych. Bo ewentual­
ne zmniejszenie planów giniesz 
kaniówki’’ pogłębiłoby już 
i tak trudna sytuację lokalową 
tysięcy rodzin.

ANNA SIEKIERSKA

151 lot temu, 29 Rsłopodo 1830 
roku wybuchło w Warszowic 
powstanie zbrojne wojska i ludu 
polskiego. Zmagania niepodleg­
łościowe z zaborcę zapoczątko­
wał atak podchorążych i mło­
dzieży akademickiej na Belwe­
der. Ludowe Wojsko Polskie, na 
wiązując do chwalebnych trody- 
cii oręża polskiego co roku 29 
listopada obchodzi jako — Dzień 
Podchorążego. Na zdjęciu: „Pan 
cerniacy" w historycznych mundu 
rach z okresu Powstania Listopa­

dowego. (ask)
Fot. ..Głos'1 - R Królak

i tyle go matka widzi. Więc 
czy to w porządku, żeby obce 
dzieci wyręczały dorosłego 
człowieka w jesjo synowskich 
ębo wiązkach?

Opowiadam o tym paniom 
urzędniczkom w Dziale Służb 
Społecznych. bv usłyszeć, że 
owrszem, znają i te przypad­
ki. Cóż, wiadomo, że z rodzi 
ną najlepiej wychidżi się na 
fotografii. Nikcmu, bez jego 
zgody, nie można sądownie 
ściągać od najbliższych ali­
mentów, nikogo na siłę nie 
można umieścić w domu opie 
ki społecznej (w okolicy nie 
ma zresztą takiej placówki), 
żadnym administracyjnym na 
kazem nie da się skłonić dzie 
ci do okazywania rodzicom 
miłości. szacunku, troski o 
zdrowie i życie Losem czło­
wieczym często — jak to w 
przyrodzie — rządza prawa 
bezwzględne Młode, miłe pa 
nie urzędniczki mówią o tvcb 
sprawach tonem cbirurra. któ 
rv przecież nie wzrusza się 
nad każdym rozciętym brzu­
chem. w którym dostrzegł 
kieskę medycyny.

Lecz oto w drzwiach nowe 
odkrycie. W sąsiedniej wiosce 
pięćdziesięciodwuletni męż­
czyzna, przed laty przybyły 
w te okolice z podlubefckiej 
wsi, teraz — w końcu listope 
da — spędza noce to w sto- 
ffach, to w .^cieplarniach” pod 
resztkami plastikowej folii. 
Póki był młody, najmował się 
do pracy u okolicznych gosno 
darzy, ale niedawno chyba 
coś mu się pomieszało w gło 
wie. Rodzimą przez, te lata o 
nim zapomniała, a i fu nik1 
Po już nie chce, ani r‘r' reb- 
ty. ani ..na mieszkaniu”.

Owszem, ctekawy przypa­
dek. Trzeb r zarótsać.

ZYGMUNT ROLA

nto lat temu 25 i t nada stulecie urodzin Jada
O to lat temu. 25 listopada _ ____________ ____________ _______ __ __

1881 w pod alpejskiej 
wiosce Sotto il Monte, 

w prowincji Bergamo w chłop O * * * I

r3OI8Z IIOSZSOO WiOKU
77 lat później został papieżem
Janem XXIII i wszedł na trwa
le do dziejów Kościoła.

To było 28 października 1958 
roku, w czwartym dniu kon­
klawe po śmierci Piusa XII. I 
wtedy właśnie rozpoczęła się 
nowa doniosła i wielka epoka 
w dziejach Kościoła z zasadni­
czymi przeobrażeniami jego po 
stawy trwającymi po dzień 
dzisiejszy. Pontyfikat Jana 
XXIII trwał krótko, bo nie­
spełna 5 lat, ale jego znacze­
nie sięgać będzie poza nasze 
stulecie. Zmarł 3 czerwca 1963 
roku.

Czym Jan XXIII przysłużył 
się Kościołowi i światu? Mówi 
się, że Jan XXIII odczytał pra 
widłowo znaki czasu, czyli in­
nymi słowy miał realistyczne 
spojrzenie na świa-t współczes­
ny, chciał widzieć i widział 
zmiany, jakie się w nim do­
konały w latach jego życia. To 
świat rewolucji społecznych, 
powstania systemu socjalistycz 
nego, to świat groźnych zbro­
jeń i przeciwieństw, których 
skutki mogą być straszliwe. 
Papież zrozumiał, żę takiemu, 
światu nie potrzeba pogłębia­
nia tych przeciwieństw, waśni 
i niezgody, ale współistnienia, 
współpracy, szukania porozu­
mienia, budowania pokoju i 
pragnął bardzo w tym ludzko­
ści pomóc, pragnął żeby tym 
celom służył Kościół. Ale by 
tak się stało, ten Kościół mu- 
siał się zmienić, nie w dziedzi­
nie podstawowych dogmatów 
ale musiał zmienić swoją po­
stawę wobec świata, przeobra­
żeń w nim, wobec innych łu­

dzi i nurtów odmiennych odka 
tolickich. wobec socjalizmu. Ro 
bił wszystko, by Kościół za­
rzucił niechęć wobec świata, 
wrogość do ludzi o innych po­
glądach czy ruchów społecz­
nych kierujących się odmien­
nymi od chrześcijańskich, teo­
riami. Nie było i nie jest to 
łatwe, nie dokonuje się bez 
oporów.

W styczniu 1959 r. obwieścił 
kardynałom swą decyzję o zwo 
laniu Soboru Watykańskiego 
II, czym zapoczątkował histo­
ryczne przemiany w Kościele. 
„Kiedy powiedziałem im o 
swojej decyzji i spostrzegłem 
ich zdumienie, dopiero wtedy 
uświadomiłem sobie, że rozpo­
cząłem rewolucję” — opowia­
dał później. 11 października 
1962 r. otwierając pierwszą se­
sję Soboru Watykańskiego II 
zebranym ojcom przedstawił 
swoją optymistyczną, twórczą 
wizję świata. Dla wielu przy­
wykłych do potępień, klątw, 
uprzedzeń i niechęci jego sło­
wa musiały być Szokiem.

Jan XXIII przeszedł do his­
torii jako papież pokoju, po­
kojowego współistnienia. Dra­
matyczne apele o rokowania, 
o porożu mienia towarzyszą ca 
temu jego pontyfikatowi od 
pierwszego orędzia 29 paździer 
nika 1959 r. po ostatnie prze­
mówienie 10 maja 1963 r. w 
czasie wręczania mu nagrody 
im. Balzana za encyklikę „Po­
kój na ziemi”. Jakże psfnięt- 
ne są jego słowa wypowiedzia­
ne 12 października 1962 r. do 

delegacji rządowych przyby­
łych na otwarcie Soboru: „Tak, 
moi panowie, będziemy musie- 
li zdać sprawę ze swoich czy­
nów przed Bogiem, my i wszy 
scy szefowie państw, którzy 
ponoszą odpowiedzialność za 
losy narodów... Niech więc z 
ręką na sercu wsłuchują się w 
krzyk trwogi bijący pod nie­
biosa ze wszystkich stron świa 
ta od dzieci począwszy aż do 
starców: pokój, pokój! Niech 
więc, myśl o odpowiedzialno­
ści spowoduje, że szefowie 
państw nie zaniechają niczego, 
by osiągnąć to dobro, które 
dla rodu ludzkiego przedsta­
wia większą wartość niż wszy 
stkie pozostałe... Oby więc na 
dal kontynuowane były wza­
jemne spotkania i obrady i 
oby w ten sposób osiągnięto 
szczere, wielkoduszne i spra­
wiedliwe porozumienie. Oby 
wszyscy byli również gotowi 
do poniesienia wzajemnych 
cfiar dla uratowania pokoju 
świata”.

Jam XXIII rozumiał, że wży 
cru państw, narodów, społe­
czeństw istnieje i potrzebne 
jest nie tylko współistnienie 
ale i współdziałanie, bezwzgłę 
du na dzielące je różnice. Pisał 
o tym w swych wielkich en­
cyklikach „Mater et magistrą” 
i „Pacem in terris”. Pisał, że 
katolicy często w rozmaity spo 
sób współpracują z innymi
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Dla tadżkiego nieszczęścia 
miejsca tu jeszcze sporo. 
Panie urzędniczki skru 

pulainie księgują każde kolej 
ne odkrycie, mają wigc pra­
wo do satysfakcji. O. proszę 
zobaczyć — tyle linijek zo­
stało już zapisanych, a tyle 
(prawda, jak dużo?) czeka na 
gorsze czasy.

Co mnie właściwie intere­
suje? Może niedołężna starość) 
co to już jedną nogą w gro­
bie? Owszem, są przypadki, 
nawet ciekawe. A może alko 
holizm? Bo tego dużo, na pęcz 
ki. Upośledzenia? Fizyczne 
czy umysłowe? Mogę też do­
stać adresy wielodzietnych ro 
dżin, barwne przykłady biedy 
wynikającej czy to z bezna­
dziei. czy z braku zaradnoś­
ci...

Tak, w Dziale Służb Spo­
łecznych tego Zespołu Opieki 
Społecznej porządek musi 
być , więc też każda tragedia, 
klęsłoa. katastrofa, plaga czy 
kara Boska mają tu swoje 
miejsce w oczekujących na 
zapełnienie rubrykach. Z tvdh 
rubryk łatwo się też dowie­
dzieć czegoś więcej o praco­
witości uTzędrJczek, na przy 
kład komu, kiedy i ile razy 
zostały przyznane zapomogi, 
a także w jakiej postaci (jeśli 
pieniężna — w jakiej wyso­
kości, jeśli zaś w form-o obia 
dów — że za pięćdziesiąt kil 
ka zkitydh miesięcznie, więc 
śmiessiie tanio, prawda?).

Wszystko jest tu policzone — 
może z wyjątkiem łez ludz­
kiej niedoli, przejrzyście ze­
stawione. wszystko pod ręką, 
natychmiast do sprawdzenia.

Nie można więc powiedzieć 
złego słowa: panie z Działu 
Służb Społecznych istotnie do 
kładają starań, podejmują wy 
siłkj i nie żałują trudu, choć 
wcale nie muszą się dwoić i tro 
ić ami tym bardziej wychodzić 
ze skóry, żeby zdobyć środki, 
czyli pieniądze. Bowiem pie­
niędzy, a nawet odzieży nie 
brakuje. Jako i sojuszników. 
Jednym tchem moja vis a vis 
wymienia instytucje i organi 
zacje, które nie tyiiko łożą, 
ale się ta'kże interesują: Pol 
ski Komitet Pomocy Społecz­
nej. Związek Niewidomych, 
Związek Emerytów i Rencis­
tów. Społeczny Komitet Prze 
ciwalkoholowy Wydział O- 
światy. O. byłaby zapomnia 
ła o księżach. Sami od dawna 
organizują własną pomoc spo 
łeczną dla różnych nieszczę­
śliwców prześladowanych 
przez los. ale żeby z własnej 
inicjatywy przyłączyć się do 
struktury Działu Służb Spo­
łecznych?... Po prostu nie ma 
dobrych tradycji. Chociaż — 
kiedy niedawno odwiedziły 
księdza dziekana, to życzli­
wie z mmi rozmawiał i na­
wet obiecał, że się włączy.

Słucham uważnie tej wyli­
czanki, głośno wyrażam uzna 
nie, że lista socjalistycznych 
organizacji charytatywnych 
jest taka długa, nie taję zdzi 
wienia, że pewna — niedsw 
no powstała — .potężna orgia 
nizacja społeczno - związko­
wa, której nie są chyba obce 
losy ludzi potrzebujących po 
mocy, talkże i ta jeszcze nie 
dotarła. Ponieważ zaś do owe 
go wpaędu przyjĘęfea^eeaęą®® 

to z terenu — błotnista glina 
na butach nie zdążyła nawet 
podeschnąć — cierpliwie nad 
słuchuję. czy miłe panie po- 
wiedza mi W końcu o tej in 
stytucji. którą na mojej pry 
walnej liście zbiorowych sno 
legliwych opiekunów umieści 
łem u samego początku.

Ale nie, o rodzinie sie tu 
nie mówi (zwykle rozproszo­
na, jakże więc z nią współ­
pracować?), chyba że w kon 
tekście „powinna zapewnić o- 
piekę”.

Na ratunek
Także o rodzinie nie bar­

dzo chciała mówić tamta sta 
ra kobieta, mieszkająca w 
zapomnianej przez władze i 
Boga ni to wsi, ni przysiół­
ku. Odnalazłem ją uwięzioną 
za rowem - fosą, którą wypeł 
niała buro-żółta maź późnej 
jesieni, w zakamarkach me 
ogrodzonego podwórza. Coś 
tam porządkowała wśród chasz 
czy, prętów i reszek cegieł.

— Muszę mieć zawsze zaję 
cie — opowiadała, kiedyśmy u 
siedli w czystym pokoiku — 
Widzi pan? Same żyję w tym 
dużym domu, to przecież robo 
ty mi nie brakuje. Bez tego 
bym chyba dostała fioła i 
krew by mi całkiem stanęła. 
No pewnie, że się w życiu na 
pracowałam, od kiedy skoń­
czyłam trzynaście tot. Alę i 
teraz, choć mam prawie sie 
demdźiesiąt, poszłabym na po 
łe, do sąsiada, albo do pege­
eru. tylko nogi już daleko rrie 
chcą nosić. Ale gdyby mnie 
tara ktoś zawiózł... Jakoś tak 
pag lat term starałam ste • 

chałupnictwo. Ktoś po za zd roś 
cił i nic z tego nie wyszło. Bo 
to widzi pan — jak Pan Bóg 
da kupca, to zarąz diabeł fak 
turę. Kręcę się teraz po do­
mu. po obejściu. Zimno prze 
cięż, a od roboty robi się cie 
plej. Węgiel? Jest, trochę, da 
Bożego Narodzenia starczy. 
Co potem? No, może uda się 
kupić, to jakoś do wiosny do 
żyję. Renta? Zdałam na pań 
stwo dziewięć hektarów, 
to i dostałam. Siedemset pięć 
dziesiąi złotych na miesiąc.

Od lioca jest więcej, tysiąc 
pięćset. Dp tego coś ae Cztery 
razy z pomocy społecznej da 
li Po sześćset, a brat, co w 
Toruniu był nauczycielem raz 
na kwartał przysyła pięćset, 
w tajemnicy przed bratową. 
Nie. sąsiadzi tu nie przycho 
dzą wszędzie przecież każdy 
myśli dzisiaj o sobie. Tylko 
ksiądz proboszcz przysłał nie 
dawno kilo cukru. No a dzre 
ci? Siedmioro ich urodziłam, 
a widzi pan? Teraz głowy nie 
ma przy kim położyć... Nie­
które mieszkają nawet blisko. 
Córka w Obornikach, jeden 
syn w Suchym Lesie (ale on, 
jak poszedł z domu piętnaście 
lat temu, to sąę do tej pory 
nie pokazał), drugi w Poznd 
nin (przyjeżdżał, owszem, ale 
teraz wszystko na kar tiki. to 
się pokazuje rzadko). Ludzie 
doradzali, żeby skarżyć do są 
du o alimenty... Nie mogę. Co 
by to za matka była ze mnie? 
Przecież dzisiaj ciężko każde 
ma. Mówi pan — sprzedać 
tom i i do 

dzieci? O, tego się. boję. Łam 
są przecież wnuki i prawnu 
ki. Najlepiej u siebie wyciąg 
nąć nogi...

— Tak. najlepiej u siebie 
wyciągnąć nogi — mówi w 
zamyśleniu babcia Stepulina.

Tę spotkałem w wiejskim 
sklepiku. Milcząc sama jedna 
stała przed młodą sprzedaw­
czynią, czekając aż znów ..cóś 
rzucą”. Będzie wtedy pierw­
sza w kolejce i znowu sobie 
dorobi do skromnej ' renty. 
Bo, chociaż ledwo się wdrapu 
je do swojego mieszkania na 
piętrze sołtysowego domu, bab 
cia Stepulina,, która przeszłej 
niedzielli skończyła dopiero 
siedemdziesiąt sześć, jest naj­
bardziej wytrwałą miejscową 
„stójkową”. Kto by miał czas 
siedzieć spokojnie w domu i 
bawić się w porządki, jeśli ty 
le ludzi jest w potrzebie, a 
stać w kolejkach nie mogą? 
Pójść na starość do rodziny? 
Co to, to n.ie. Ludzie czasem 
coś dadzą, a rodzina... Nie. o 
rodzinie rozmawiać nje będzie 
my.

Stepulma. z nieodłączna la 
seczką tak bardzo wrosła w 
krajobraz swojej wsi. że bez 
tej kuśtykającej sylwetki by, 
łoby tu monotonnie. Tak mó 
wi dyrektorka miejscowej szko 
ły. Owszem, uczniowie kiedyś 
staruszce pomagali. Teraz już 
nie. Ma przecież syna, on 
niechby matce pomógł. Ale ten 
syn. to pijak i nierób, więc 
go kamie zwolntono z nege- 
eru. Wtedy zaczął rodzicielkę 
częściej odwiedzać. Czy się w 
nim odezwało synowskie su­
mienie? Tak nawet ludzie z 
początku mówili, ale się oka 
zało. że stary koń nie sercem 
się kierowaŁ Przyjeżdża — 
po pieniądze. Posiedzi reguter 
nie dwa. dni, wyęyganii rentę
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GDYBY TAK KIOSKI.,.
Jestem kombatantem i człon 

kiem ZBoWiD (siedemdziesiąt 
ka się zbliża), utrudnianie a- 
bonamentu „Głosu” zmusza 
mnie do ustosunkowania się 
do postulatu czytelnika p. Je 
rzego D. z Poznania, który da 
je wniosek, by prenumeratę 
prowadziły kioski „Ruchu” — 
naturalnie za odpowiednią do 
płatą. Sądzę, że to dobry po 
mysi, chcąc zaś dopomóc eme 
rytom i kombatantom, wska 
zane by było rejestrować ich 
w kioskach na podstawie le 
gitymacji. Sądzę, że ta forma 
byłaby najwłaściwsza, bo za­
kłady pracy mają inne zada 
nia do wykonania, a pracow­
nikom kiosków doszłoby za 
to dodatkowa sumka. (28531

MIECZYSŁAW WINIECKI 
Poznań

PAPIER NA KSIĄŻKI
Gdy w tramwajach i na 

murach widzę nowy, (który 
to już z kolei?) zalew ulotek, 
z najprzeróżniejszymi hasłami, 
miałbym ochotę wydać także 
swoje hasło, w takiej formie, 
by dotarło do wszelkiego po 
kroju propagandystów. A prze 
de wszystkim do tych, którzy 
tak beztrosko rozdysponowu­
ją papier na ten cel. Moje ha 
sto brzmiałoby tak: „Wszelki 
papier — zamiast na ulotki — 
na wydania popularne dzieł 
Mickiewicza. Sienkiewicza, o- 
raz bajek, by moja wnuczka 
miała na czym uczyć się czy 
tać!” Ponieważ nie posiadam 
zaś „sztabu propagandowego”, 
który by mi to hasło rozkol­
portował, a malowanie po 
murach i chodnikach uważam 
za całkowicie sprzeczne z wy 
mogami estetyki i cywiliza­
cji, proszę ..Głos” o opubliko 
wanie tego (jedynie' słusznego 
w dzisiejs-ei dobie papierowe 
go niedostatku) postulatu, je­
śli już nie na pierwszej sfro 
nie, to chociaż w rubryce „Oni 
nie — Polemiki — Odpowie­
dzi". - A propos malowania: 
skąd ta farba, jeśli w dro­
geriach jest niedostępna i od 
lata bezskutecznie jej szukam 
na malowanie mieszkania? 
Może właśnie dlatego, że nie 
brakuje jej na chodniki i mu 
ry? (2^41

MARIAN LASKOWSKI
Poznań

Z trudem zdobyłam paczkę 
zapałek — my siałam: „cały 
miesiąc kłopot z głowy”. a 
tu starczyło ich na zaledwie 
dwa dni. Mam je przed sobą 
— zawartość 48 zapałek w 
pudełku, a wielkie szczęście 
jak się 4—6 zapalą. Kogo za 
to karać? Marnotrawstwo. stra 
ta czasu produkcji. Dotyczy 
to ZPZ Bystrzyca PN-69/D- 
94081. Myślę, że moje uwagi 
poprą wszyscy uczciwi ludzie.

(2864)
JOLANTA WOJCIECHOWSKA 

Gniezno

PODOBNO BYŁ CZYNNY

W nawiązaniu do notatki 
(„Głos” z 12. 11.) pt. „Co to 
znaczy pismo specjalistyczne?” 
Przedsiębiorstwo Upowszech­
niania Prasy i Książki — Od 
dział Poznań - Zachód wyjąć 
nia, że kiosk „Ruchu” przy ul. 
Sokoła — Michałowska został 
wyznaczony w okresie od 
dnia 11. 11. do 25. 11. br. jako 
punkt przyjmowania prenyme 
raty prasy krajowej na 1982 r. 
czynny w godz. 11—17. W dniu 
11. Tl. 81 r. kiosk był czynny 
w wymienionych godzinach, 
co potwierdziła, przenrowad-o 
na. kontrola o godz. 14. (...) Po 
zakończeniu przyjmowania wre 
nrcmeraty kiosk ten. na który 
posiadamy już srrrzedawcę. 
zostanie zaopatrzony w towar 
i rozpocznie normalna działał 
mość handlowa w godzinach 
od 6 do 20. Przewidywane o- 
twarcie kiosku od dnia 1. XII 
1981 r. (28381

mgr. R. STROStYK 
zastępca dyrektora

Listy krótkie I rzeczowe me 
ią większe szanse druku Anr 
nimów nie publikulemy Za 
łtrzegamy prawe akracame k. 
respondenci! Adres Gtm 
Wielkopolski” skrytka poczt, 
wa W4 S0-S59 Poznań

Dlaczego jeżdżą do Polski
Korespondencja własna z RFN | Transplantacja

Latem tego roku poznań­
ski Instytut Zachodni wy 
dał w niewielkim nakła 

dz:e (1 500 egzamplarzy) pra­
ce Stanisława Lisieckiego ot 
..Ruch turystyczny z RFN do 
Polski” Książką, liczącą ora 
wie 200 stron, stanowi — na" 
podstawie naukowych badań 

i dociekań, sięgania po rozmai 
te źródła — znacaacv zbiór in 
formacji wniosków i uwag 
na temat podróży obywateli 
zachoduicniemieckiei republi­
ki do naszego kraiu. Wpadła 
mi w rece tuż przed służbo­
wym. dziennikarskim wyjaz­
dem do Hanoweru. Przeto z 
zainteresowaniem ia przeczy­
tałem. by — zajmuiac sie w 
swei oracv zawodowe, miedzy 
innvmi właśnie sprawami tu­
rystyki — pogłębić i ten te­
mat.

S. Lisiecki zajmuje sie w 
swei pracy miedzy ijnvmi 
osycho - społecznymi uwaAm 
kowaniami przebiegu turvstv 
ki przyjazdowej z RFN do Pol 
ski. Z teto fragmentu docie­
kań autora nietrudno wy­
wnioskować jak różne sa mo 
tvwv podejmowania decvdj 
przyjazdu do nas. że nieko­
niecznie sa to racie turvstwz 
ne. Zgodnie z wynikami ba­
dań. przeprnwadmnych w 
RFN przez EMNID — Insti- 
tut jeszcze przed Wieloma la 
tv. aż 45 procent ankietowa­
nych turystów . zachcdnionie- 
mieckich oświadczyło, że wv 
ieżdżając do Polski Drasnęli 
poznać obcy kraj i iean miesz 
kańców. 23 procent podróżo­
wało dla uzupełnienia stu­
diów. tyleż — dla odpoczyn­
ku. a .nieco mniej, bo 22 proc, 
dla przyczynienia sie do zm- 
zumienia miedzy narodami. 
Niewielka, bo 15-procentowa 
była grona pragnąca pogłębić 
swa znajomość jeżyka polskie 
ao zaś tylko 7 procent? sco- 
śród ankietowanych stanowili 
uczestnicy międzynarodowych 
obozów (chyba głównie stu­
denckich) urządzanych latem 
w Polsce. — ■

Alo powyższe dane nie usa 
tysfakcjcnowały autora pra­
cy. o której pis.ze. Na nodsta 
wie własnych dociekań wy­
dzielił niejako inne motywa­

cje. niekoniecznie o charak­
terze turystycznym. Owe inne 
kryteria, to chęć odwiedze­
nia miejsca pochodzenia (prze 
siedleńcy). zainteresowanie te 
matem ..jak nas widza Pola­
cy”. świadomość niedostatku 
wiedzy o Polsce oraz zacieka 
wienie kraiem należącym do 
bloku socjalistycznego”.
I mnie bardzie i odpowiada 

t?.k:e snotrzenie na motywy 
wyjazdów db Potoki. Jest no 
prostu mniej „statystyczne” i 
bardzie^ konkretne. Zaś bę­
dąc w Hanowerze, podlałem 
prólbe zbadania — na tle to 
bvło możliwe — problemu na 
m ie; sen Wora wd zi e tno^o

Są zawiedzione. Po Sierp­
niu 80 czują się nomija- 
ns — przez „Solidar­

ność” i przez partię. W norozu 
mieniach gdańskich pamięta­
no o nich w kontekście kobie­
ta — rtiatka. wpisując odpo­
wiedni punkt o konieczności 
wprowadzenia płatnvch urlo­
pów wychowawczych. Kiedy 
zaczęto mówić o reformie gos­
podarczej. najpierw nieśmia­
ło. a -potem coraz głośniej pró­
bowano przekonywać kobiety, 
że najwłaściwsze dila nich miej 
sce to dom Tylko że nie o ko­
biety chodziło lecz o miejsca 
pracy. A im od wielu już lat 
nie wystarczają dzieci i dom 
czego mężczyźni nie chca do­
strzec. O tym. jak żyć. chca 
decydować same i w tym mo­
zolnym wygrzebywaniu się z 
kryzysu chcą mieć swój udział. 
Najprostsza droga do urzeczy­
wistnienia tych zamierzeń, wie 
dzie, przynajmniei tak się wy 
daje w;ększości z nich, po­
przez własną organizację spo­
łeczna. Domagała się więc nad 
zwyczajnego zjazdu Ligi Ko­
biet; talka koncepcje zgłosiły 
na osiedlowych zebraniach. 
Zdają sobie sprawę z wszyst­
kich zastrzeżeń kierowanych 
pod adresem swojej organiza­
cji. Same mają jej też sporo 
do zarzucenia, szczególnie ..gó­
rze”. która bardziej uprawiała 
celebrę na różnych uroczysto- 
śc:ach niż zajmowała się kłopo 
tami członkiń. W Zarządzie 
Głównym było zaledwie parę 
robotnic. Teraz zebrane na wo 
jewódzkim zjeździe w Pozna­

chodzić tylko o ustalenia wv 
cinkowe. ale uważałem, że war 
to sie pokusić o uzyskanie nie 
których danych i opinii 

■ Zarzad Związku Dziennika­
rzy Dolnej Saksonii ułatwił 
mi wizytę w dyrekcji jednego 
z największych przedsię­
biorstw turystycznych RFN — 
TUI czyli Turistik Union In­
ternational. Przedsiębiorstwo 
to ma siedzibę właśnie w Ha 
nowerze

Przyjął mnie kierownik ied 
nego z biur Helmut Lockert.

— Placówki TUI sa jednym' 
z licznych organizatorów wy­
cieczek do Polski — usłysza­
łem. — Staramy sie werbo­
wać uczestników naszych im 
nrez. choć w szeregu orzvoad 
ków ich propagowanie nie 
jest nazbyt konieczne. Od 
szeregu lat nasi obywatele 
chetnie jeżdżą do Polski. 
Właściwie — poprawia sie 
mój rozmówca — musiałbwm 
powiedzieć „chetnie jeździli” 
bowiem obecne trudności w 
waszvm krain nie zachecaja 
do odwiedzania to. W tym 
rek,, obsłużyliśmy zaledwie 
1 500 klientów. Sadze wszakże. 
ż= iest to okres przejściowy 
Obv krótki.

— Początkowo, przed 1970 
rokiem — słyszę — nie noto 
waliśmy zbyt wielkiego za.in 
teresowania Polska. Mieliśmy 
w cia®u roku zaledwie no kil 
kos et klientów Cel podróży? 
W zasadzie — Wrocław i ie 
go okolice. Opole. Karkono­
sze. Gdańsk oraz Mazury i 
Warmia. Motywacje? Tak ma 
pan zapewne racje, jeśli do­
myśla sie. iż głównie chodzi­
ło o przypomnienie sobie lub 
pokazanie dzieciom swojej 
dawnej ojczyzny, poprzedn to­
to mielca zamieszkania. Tak 
bvio. Słowem — dominowały 
wyjazdy w „strony rodzinne” 
Ten wariant zaczai sto ied- 
nak zmieniać po roku 1970. 
Zacze®śmy wówczas — we­
dług naszych dociekań — no­
tować większe zainteresowa- 

• nie Polska w-ogóle. Coraz po-w 
sżechniei-sza stawała sto chęć 
poznania całego wybrzeża 
po tok i ego. nie tylko Gdańska 
czv Soootu. wielu klientów 
wybierało na cel podróży na 
nrz.ykład Warszawę. Kraków. 
Zakonane i inne miasta pols­
kie. Wydłużał sto też okres 
pobytu. Bardzo często wybto 
rano imprezy o 8- łub 15-dnio 
wym cyklu. Może to świad­
czyć o chęci bliższego pozna 
nia odwiedzanego krajni. Sta­
le zwiększała się liczba chęt­
nych do -podróżowania w stro 
ne Polski. W roku 1980 — był 
to rok naszeżo dotychczasowe 
go pułapu — obsłużyliśmy no 
nad 14 900 osób. W stosunku 
do setek turystów jeszcze na 
noczątku lat siedemdziesią­
tych — wzrost to. naszym zd-a 
niem. meczący.

— Czv tylko zbmteresowa-

Przed zjazdem Ligi Kobiet

Nie ma spraw babskich
niu. mówią o wszystkich spra­
wach. które mają do załatwie­
nia.

Więc najpierw — jaka po­
winna być kobieca organiza­
cja? — Wielka i Wpływowa — 
odpowiadają, taka z którą bę­
dzie się liczył rząd, partia i 
związki branżowe. Bo dotych- 
czas kobiety nie liczą się ani 
w KC PZPR am w Sejmie, 
ani w ..Solidarności”. Czy pa­
tent na mądrość jest przypisa­
ny mężczyźnie — pytały? Gdy 
byśmy były w rządzie — mó­
wiły — nie doszłoby do mar­
notrawstwa. nieudanych zaku­
pów. bzdurnych decyzji. Za­
rzuca się nam. że zajmujemy 
się drobiazgami, tylko żd z dro 
biazgów składa się całość ; 
ktoś to musi robić

Liga Kobiet przez ostatnich 
dziesięć lait nie miała siły prze 
bicia, a ustępliwość i czekanie 
na dyrektywy pozostały właś­
ciwie po dziś. Co z tego, że są 
ustanowione prawa korzystne 
dla kobiet, jeżeli nie egzekwu­
je się ich wykonania? O płat­
ne urlopy występowały aż do 
znudzenia, a wyegzekwowała 
je dopiero „Solidarność”; po­
dobnie o wcześniejsze emery­
tury. o dodatek na kalekie dzie 
ci. Sama nazwa Liga Kobiet 

nie naszym kraiem uznać na 
leży za przyczynę powiększa 
nia sie liczby waszych klien­
tów?

— Byłoby to uproszczenie. 
Nie ulega wątpliwości że w 
okresie miedzy 1976 a 1980 
rokiem znacznej poprawie u- 
legła baza turystyczna w Pol 
sce. To było widoczne Nowe 
hotele, w szeregu przypad­

ków nawet luksusowe o euro­
pejskim standardzie. wiecei 
campingów i placów biwako­
wych. wzrosła liczba stacji ob 
sługi samochodów, można bv 
ło przyzwoicie zjeść w licz­
nych restauracjach, motelach 
zajazdach, których też przy­
było. Byli jedni, opowiedzie­
li drugim — i to także zache 
cało do podróżowania Po Pol 
sce.

— Pyta pan. jak propaguje 
my wyjazdy do Potoki? Vv- 
dajemy — co roku w nakła­
dzie 1 800 000 egzemplarzy 
barwny katalog naszych im­
prez. Obejmuje on wycieczki 
i inne pronozyfeto w całym 
świecie. Proszę popatrzeć — 
tutaj, pod odpowiednia litera 
alfabetu — PoLska. Na pra­
wie 12 stronach znajdzie każ 
dv zainteresowany nasze nro 
pozycje: Warszawa. Zakopane 
morze. Mazury i wiele innych 
rejonów waszego kraju. Sa 
ceny, jest podany zakres na­
szych i waszych usług. Kata 
log rozsyłamy do naszych 
2 000 punktów informacyjno- 

. handlowych w RFN i tam od 
bywa sto też akwizycja chęt­
nych na wycieczki. Zbiorowe 
bądź indywidualne. Załatwia 
mv wszystko. Czy staramy sie 
urozmaicać program. trasv? 
Owszem Od sześciu lat urza 
dzamy snecialne oociag.i z Ko 
lonii do Polski (Olsztyn. War 
szawa). zaś od niedawna na 
si turyści mogą także odby­
wać podróż statkami z Tra- 
wemuende do Gdańska. To 
bardzo atrakcyjna forma.

W Potoce TUI współprac;, 
je z „Orbisem”, którego przed 
stawicie!® także przyjeżdżała 
do różnych miast RFN i przed 
stawiaj® nasze propozycje na 
trasach wycieczkowych.

— Każdego roku — mówił 
mi H. Lockert — nie mieliś­
my ze strony naszych turys 
tów więcej niż 1 procent re- 
Mamacji. eo najistotniej ona 
ocznia jak dalece w latach 
70-tych poprawiły sie w Pols 
ce warunki pobytu dla turys 
tów zagranicznych. W każ­
dym razie na współpracy z 
„Orbisem” nie zawiedliśmy 
się.

Generalny wniosek wynika 
jecy z intormacii uzyskanych 
w TUI: zapewne zmienił się 
skład społeczny wycieczek z 
RFN do Polski, zapewne zmie 
niłv się cele przyjazdów do 
nas. chyba na bardziej niż kie 
dyś turystyczne.

EUGENIUSZ COFTA

nabrała satyrycznego zabar­
wienia, chcą ją zmienić na Or 
ganizacja Kobiet Polskich i 
chca znów wejść do zakładów 
pracy.

To, że odrębna organizacja 
dla kobiet (w społeczeństwie, 
w którym równouprawnienie 
stało się faktem) jest zbytecz­
na, w ogóle — mówią — nie 
wchodzi w rachubę. No bo na 
najwyższych szczeblach pra­
wie sami mężczyźni, ba nawet 
w tak sfeminizowanej instytu­
cji jak szkoła oni sprawują kie 
rownicze funkcje. Gdy idzie o 
awans i wysokość pensji, sta­
tystyki również wykazują 
uprzywilejowanie mężczyzn. 
Mężczyźni nawet czują się 
kompetentni aby decydować 
ile kobieta ma mieć dzieci. Je­
szcze się też nie zdarzyło, aby 
wśród awansowanych, odzna­
czanych z okazji różnych 
świąt, było więcej kobiet. To 
tylko niektóre powody, uzasad 
niające potrzebę istnienia wła 
snej organizacji. Oczywiście, 
że cthcą wypełniać obowiązki 
obywatelskie, nie zapominając 
o rodzinie. W całym okresie 
powojennym łączą, bardziej 
lub mniej udanie, funkcje oby 
watełskie z rodzinnymi, więc 
chcą skuteczniej decydować o

Tatr dla najmłodszych, 
na szczęście, nie ma kio 
połów z widownia. Na 

premierze „Przygód rozbóini 
ka Rumcaisa” sala nabita Po 
brzegi. Widownia rozbawiona 
ruchliwa, hałaśliwa, taika iak 
zawsze. A przedstawienie?.

Największe wątpliwości bu 
dzi celowość pokazywania w 
teatrze sztuk zbudowanych, na 
kanwie filmu rysunkowego do 
-konale znanego dzieciom z 
domowego telewizora. .Oba­
wiam sie. że teatr może tutaj 
działać na właśni szkodę. Nie 
iest bowiem w stanie swoimi 
środkami pokazać Rumcaisa 
w sposób równie atrakcyjny 
wizualnie, a przy tvm poetyc 
ki. iak telewizja. Może co naj 
wvżei utwierdzić widzów w 
przekonaniu. że teatr iest 
czymś itorszym niż telewizja. 
No bo gdv słoneczko poławia 
sie w filmie, to wydaje sie 
całkowicie naturalne. jakby 
to było oczywiste, że może ono 
bvć współbohaterem przygód 
: może, ieśli tvl'ko zechce. po 
rozmawiać sobie na stronie z 
rozbójnikiem. W teatrze tvm 
czasem musi mieć ono twarz, 
rece j nogi konkretnego akłn

' PLASTYKA

Sztuka jako rzemiosło i praca
TJysunkd i obrazy’ Tomasza Porzyckiego na pierwszej indywidual- .

1 nej wystawie jego prac w poznańskiej Galerii Nowej wydają 
si^ zastanawiające. W jakich kategoriach należałoby je odbierać? 
Jak je nazwać, określić, zakwalifikować? Z jednej strony — bene­
dyktyński trud rysowniczy, próba pokazania przy pomocy zwyczaj­
nego ołówka całego bogactwa światłocienia natury i to widzianej 
z reguły7 poprzez czarno-białą fotografię, z drugiej — zadziwiająco 
ascetyczne w swych środkach malarskich obrazy, działające na nas 
poetyckim smutkiem, tajemniczością i nastrojem, a przede wszyst­
kim zagadkowym klimatem kreowanych na płótnach zdarzeń. Czy 
rysunek jest tutaj celem samym w sobie, czy raczej narzędziem 
pomocnym w poznawaniu świata?

W najnowszym numerze ,,Sztuki’’ Zbylut Grzywacz, dzieląc 
swoimi refleksjami na temat rysunku w programie nauczania na­
szych szkół artystycznych, dochodzi do takiej oto konstatacji 
„Współczesny uczeń Akademii — pisze on — rysuje tak, jakby 
chciał dowieść wszystkim, a także sobie, że jest zdolny, że ma tem­
perament, że jest oryginalny. Nie rysuje po to, żeby się czegoś 
nauczyć, ale po to, aby innych siebie nauczyć, sobą zainteresować, 
sobie zjednać. Chwali się swoją łatwością, nie swoją pracą”.

Otóż wydaje się, że w przypadku rysunku Tomasza Porzyckiego 
jest akurat odwrotnie. Mamy tutaj do czynienia nie tyle z sumą 
mniej lub bardziej udanych obrazów i rysunków, Co z określoną 
manifestacją i postawą"twórczą. Oto młody, debiutujący dopiero 
malarz, deklaruje się już na starcie, że obiera drogę starych mi­
strzów i chce najpierw opanować narzędzie, którym ma władać, 
a więc rysunek. Taka postawa w kontekście malarstwa Pawła 
Kromholza czy Andrzeja Okińczyca nie wydaje się zresztą w tym 
środowisku odosobniona. Jak ją« określić? Czy jest to kolejna fala 
neo-tradycjonalizmu?

Otóż, jak sądzę, niezupełnie. Nie są to obrazy i rysunki trady­
cyjne, chociaż trudno przecież byłoby powiązać je i z hiperrealiz- 
mem i z surrealizmem, a tym bardziej już z jakimś aktualnym dziś 
trendem. W malarstwie jest to raczej poetycki realizm w stylu 
lat trzydziestych, w rysunku benedyktyński trud poznawania na­
tury poprzez żmudnie zdobywane doświadczenie. Bezpośredni zwią­
zek między tym malarstwem a rysunkiem nie jest wszakże jeszcie 
ustalony. Co innego proponują obrazy, co innego rysunki. Pamię­
tajmy jednak, iż to debiut, a więc okazja do pokazania teg 
wszystkiego, co się dotychczas w sztuce zrobiło. Postawa artysty 
precyzja jego rzemiosła i pracowitość budzić mogą szacunek. Brr- 
kuje natomiast tym pracom jednego: wyraźniej zarysowanej ideo­
logii. Ideologii artystycznej, rzecz jasna.

O. B.

rozwoju życia społecznego. 
Między innymi po to, aby mieć 
więcej czasu dla dzieci.

Kobiety z Poznańskiego wi­
dzą dla siebie konkretne zada­
nia w stabilizacji sytuacji w 
kraju, między innymi Przez 
działania pozornie drobne, np. 
w dziedzinie zaopatrzenia ; 
rozdziału artykułów konsump­
cyjnych. co odciążyłoby od 
uciążliwego wyczekiwania w 
kolejkach (w Wojewódzkim 
Sztabie Gospodarczym nie ma 
przedstawicielek organizacji ko 
biecych). Pod adresem wice­
wojewody Romualda Zysnar- 
skięgo wpłynął wniosek o oprą 
cowanie raportu o sytuacji ko­
biet i dzieci.

Zgłoszono też propozycje 
wprowadzenia ruchomego cza­
su pracy dla pracowników han 
dlu, co pozwoliłoby zwiększyć 
liczbę osób obsługujących kli­
entów w godzinach szczytu. Ko 
biety widzą potrzebę utworze­
nia sklepu z używaną odzieżą, 
dopominają się gwarancji za­
kupów dla młodych małżeństw, 
zwiększenia liczby domów 
dziennego pobytu dla seniorów, 
przekwalifikowania zawodowe 
go kobiet (szczególnie w ma­
łych miasteczkach), aby po 
wprowadzeniu reformy nie P°"

ra. Poetycka metafora spro<wa 
dzora zostato do konkretu i 
traci właściwie rację bytu. Nie 
jakie wątpliwości nasuwa 
również inscenizacja plastycy 
na. Bardzo ludowa, i^mowna 
kolorowa. ale powodującą 
przecież pewien chaos. W o- 
góle mariaż aktora z lalka wv 
daje sie zawsze nieco ryzykow­
ny. Którv Rumcais iest praw 
dziwv. ten duży. żywy, uosa­
biany przez aktora. czv ten 
malutki. prowadzony orze ■ 
niego, sprowadzony do roli 
rekwizytu teatralnego, umów 
nego znaku?

Ale w ogóle przedstawienie 
jako całość da sie osiadać. Mn 
sporo muzyki, śniewu. folklo­
ru. kolorytu. Teatr lalek w 
każdym razie istnieje, działa 
daje nowe spektakle, ban-'- 
swwch widzów^. A to iest chv 
ba najważniejsze.

O. B.
Ptran-ański Teatr Lalki i Aktora. 

Scena „Mareinefk”: „Prcygod y 
rozbójnika Ruimcajsaw Vadava 
Ctvrteka wg Karetta Ernesta 
Brylla. Reżyseria: Emilia Umiń­

ska. Scenografia: Adam Kilian 
Prermera 15 XI W.

zostać bez pracy. Niepokoi je 
wpływ kryzysu na rozwój bró 
logiczny dzieci. Dostrzegły też 
potrzebę rozwiązania sprawy 
zaopatrzenia emerytalnego dla 
łudź, pracujących społecznie, 
takich jak kuratorzy i opieku- 
nowie społeczni. Postulowały, 
aby kobietom przechodzącym 
na emeryturę dopisywać do wy 
maga,nej liczby przepracowa­
nych lat jeden rok za każde 
dziecko, by podwyższyć zasiłek 
rodzinny dla ludzi starych. Jak 
przystało na dobre gospody­
nie. nie mogły się pogodzić z 
transakcją handlową zawarta 

ostatnio z Węgrami. My im „Fia 
ty 126p’’. a Oni nam m. in. pa 
prykę i konserwy mięsno-w-- 
rzywne — denerwowały sic 
Warzyw do konserw mam- 
pod dostatkiem — udowadnia­
ły — a bez papryki można się 
obejść, zaś dżemy produkuje­
my własne, tylko ustalić na 
nie cenę. Jeżeli już trzeba by­
ło kupić produkty żywnościo­
we, to te bardziej potrzebne — 
skwitowały z niezadowoleniem 
decyzję o kontrakcie.

Kobiety najdotkliwiej odczr 
wają kryzys i to oczywiste, ż« 
szukają na swój sposób dróg 
wyjścia z tej trudnej sytuacji 
Są jednak znużone coraz to n« 
wymi koncepcjami i , progra 
mami,. których jest mnóstwo 
brakiem ich realizacji. Tak ' 
tym mówią: czasem w sposf,'1 
emocjonalny, lecz — zawszt 
szczerze.

BARBARA 
GRZEGORZEWSKA
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noty,wlki
Do Koła Młodych przy Oddziale 

Związku Literatów Polskich w Pn 
znaniu należy około 40 członków 

— bo część jest tylko człon 
kami nominalnymi). Przez rok 
ostatni prezesował Kołu poeta Ro 
man Chojnacki; od listopada 1981 
nr^zęsem jest krytyk Grzegorz 
Dziamskl.

Jak już informowaliśmy wysoko 
cenioną nagrodę „Czerwonej Ró­
ży” w konkursie poetyckim, orga­
nizowanym przez klub „2ak” w 
Gdańsku otrzymał ostatnio poznań 
ski poeta Jan Krzysztof Adamkie­
wicz, a nagrodę „Pierścienia” Ry­
szard Krynicki Poprzednio z poe 
tów poznańskich w 1963 roku 
„Czerwoną Różę” przyznano Ed­
wardowi Balcerza-nowi. a w 1978 — 
'Romanowi Chojnackiemu. Ten o 
statni poeta w 1979 roku otrzymał 
także medal im. Stanisława Gro- 
chowiaka; w 1978 roku medal ten 
przyznano Wojciechowi Gawłow­
skiemu z Ostrowa.

Poznański prozaik Jan Kom Olka 
otrzymał nagrodę Kościelskich 
przyznawaną przez fundację ge­
newską (jęte to stypendium twór 
cze — wyjazd do Szwajcarii). Po­
przednio nagrodę tę przyznano m. 
in. Stanisławowi Barańczakowi i 
R yszardowi K r yni ckiemu.

* ♦ *

Nagrodę za dziennik „Twórca 
wobec własnego czasu” w konkur 
sie organizowanym przez Młodzie­
żowa Agencję Wydawniczą i re­
dakcję „Nowego Medyka” przyzna 
no m. in. Barbarze Kęcińskiej z 
Poznania i Wojciechowi Gawłow­
skiemu z Ostrowa, (bran)

adami Poetów

zy zbiegu ulic Wyspiańskiego i Matejki w Poznaniu słoi gmach 
mieszczący m. in. matematykę uniwersytecką. Jest to dawne 
Collegium Philosophicum Uniwersytetu Poznańskiego, ówczesna 
siedziba humanistyki. Studiowało tu wielu obecnych poetów 
i prozaików Wielkopolski; tu także, krótko, w latach pięćdziesią­
tych studentem poznańskiej po!o-:-łyki był wybitny poeta Sta­

nisław Grochowiak.
Fot „Glos” — R. Królak

i Zjazd Kół Młodych ZLP
W sobotę 28 i niedzielę 29 listopada 1981 roku odby­

wać się będzie w Poznaniu ogólnopolski Zjazd Kół Mło­
dych Związku Literatów Polskich. Poprzednie tego typu 
spotkanie zorganizowano przed 12 laty.

Do Poznania przyjadą młodzi poeci, prozaicy, krytycy, 
‘lumacze. Zapowiedzieli też swój udział m. ta. Tadeusz 
Drewnowski, Andrzej Kijowski, Tomasz Burek, Marek 
Nowakowski.

Podczas Zjazdu odbywać się będzie forum dyskusyjne. 
Będzie to okazja do przedstawienia stanowiska młodych 
wobec polskiej literatury począwszy od roku 1944.

Referaty wygłoszą: Marian Stała z Krakowa, Tadeusz 
Komendant z Warszawy, Stanisław Rosiek z Gdańska 
oraz Ryszard K Przybylski, Sergiusz Sterna-Wachowiak 
i Tadeusz Żukowski z Poznania. e ,

Z 28 na 29 listopada w poznańskim klubie „Od Nowa” 
odbędzie się „noc pąptów” — młodzi twórcy mówić bę­
dą swoje wiersze, (bran) ,

Młoda literatura Wielkopolski
Młoda literatura. Co to 

znaczy? Czy kryterium 
ma być tu tylko — wiek 

wórców?
Czyta j ąc i ecież niektóre 

wiersze, opowiadania młodych 
— wydaię się, że sto lat temu 
powstały...

Ale jednak — każde nowe 
pokolenie ma swoje własne 
sprawy do załatwienia. I ich 
artykulacja poprzez dzieło 
sztuki — stwarza zawsze szan 
se dla wszystkich. Wyrażenia 
spraw dręczących nasz czas.

Jaka jest wiec teraz młoda 
'teratura w Wielkopolsce?
...Bo jaka była ona w roku 

1956 dowiedzieliśmy się nie­
dawno z okazji rocznicy oow 
dania maiacei zresztą swoje 
'asługi dla kultury, jednej z 
Poznańskich grun literacktah. 
Kilku miłych panów wspomi­
nało na łamach gazet i w te- 
lewizji jak to do Poznania 
zjeżdżali wtedy na spotkania 
sisarze z całej Polski, a poz- 
lańscy młodzi literaci zorgani 
■owali odważnie wieczór poe- 
•i: erotycznej. W tvch wspo­

minkach nie starczyło już cza 
su i miejsca na to. by powie­
dzieć. czym bvł rok 1956 dla 
larodu polskiego.

Młoda literatura Wielkopol 
dzisiaj wobec tego, co sno 

vrdr>walo przełom sierpniowy 
v Polsce co teraz dzieje się 

w naszym kraju nie musi 
mieć fednak powodów do kom 
pleksów.

Przede wszystkim — myślę 
tutaj o czterech książkach... 
Pisane były one jeszcze w la- 
’ach siedemdziesiątych, u ich 
końca, w jakże niekorzystnym 
dla twórczości czasie. Wszyst­
kie były — niezgoda na ów 
czas. Na uniformizację, zagu­
bienie. zatratę sumień...

...Powieść Jana Komolki 
Ucieczka do nieba” długo nie 

mogła ujrzeć światła dzienne­
go. Jest bowiem bezlitosnym, 
nazywającym po imieniu wszy 
stko, przeprowadzonym do koń 
ca traktatem — rozprawa z 
totalitaryzacia społeczeństwa. 
Jest ostrym sprzeciwem wobec 

niszczenia osobowości człowie­
ka

„Z pozoru cisza”, tom wier­
szy Romana Chojnackiego jest 
publicystycznym n-iemal woła­
niem przeciw fałszowi, zakła­
maniu. W wierszu „Taki czas” 
poeta ten Pisze:
Pozostawiona za proy-m 

szczerość ':mów 
torsy zwycięzców otulone 

mrokiem 
toki czas
Dłonie pełne bezradnych słów 

świeży plon pory łez 
taki czas którego nie 

odszczekamy 
pod żadnym stołem władców 

tego świata 
choć stroimy głosy na 

najwyższych strunach 
ciszy

Tadeusz Wyrwa-Krzyżański 
w tomie opowiadań „Amfila- 
dowy trakt” pokazuje osamot­
nienie. zagubienie człowieka 
we współczesnym świecie. 
Okaleczanie jego wrażliwości...

Ten sam motyw bezradnoś­
ci jednostki wobec obojętnej 
rzeczywistości podejmuje poe­
ta Jan Krzysztof Adamkie­
wicz w tomie „Sytuacja zasta­
na” w wierszu „Adoracja prze­
budzenia” pisze:

w obecności ścian
tego dnia być może stwierdzisz 

że żyjesz 
choć nie pamiętasz nic 
co by mogło być tobą 
nie znasz tych miejsc tego

pokoju tego miasta tej 
śmierci która co noc 
przymierza twoje wargi

Te cztery książki są naj­
mocniejszym znakiem swego 
czasu młodej literatury Wiel­
kopolski u początku lat osiem 
dziesiątych.

A przecież tworzą jeszcze i 
inni młodzi piszący; poeta Woj 
eiech Gawłowski z Ostrowa, 
który w swych wierszach roz 
bijat mity towarzyszące nasze 
mu istnieniu; krytycy (także 
piszący wiersze, prozę), Ser­
giusz Sterna - Wachowiak i 
Andrzej Ogrodowczyk jak 
również Grzegorz Dziamski i 
Ryszard K. Przybylski w 
swych tekstach esseistycznych 
ujmujący literaturę w całym 
jej układzie wartości; poeta 
Andrzej Sikorski, którego de­
biut, proza poetycka „Listy” 

■•OMAN CHOJNACKI

CZERWCA Ol
Wielka armia opuszcza leśne gąszcze nie 
to las ardeński podchodzi do gardła
Tak
moje życie jest zbrodnia stanu 
moje myśli podważają byt 
moja ślina jest plugawa przynosi 
jad na język błotem oblepiony
Zycie jest aktem nielegalnym 
było nim już wtedy 
gdy z leku przed rewizją paliłem w klozecie 
przepisane właśnie biuletyny; krople 
potu gasiły zapałki strach 
jest obrzydliwy krew odpływa z twarzy 
i nie poznasz go po wyglądzie jego

Życie jest kłamstwem 
było nim już wtedy 
gdy uginając kolana pod wprawnym uderzeni 
nałki zacząłem nienawidzić ojca: nienawiść 
wst upokorzeń ima miesza języki 
’■ nie poznasz go -po wyglądzie jego

Ach jeszcze przecież wierzyłem 
w niewinnych ludzi nie znałem, winy 
słów wielu nie znałem, matka była świętą 
z obrazu jej białe ręce aureola 
nad skołataną głową koiły 
świat był jasny i odległy równie daleko 
była Katanga Wietnam Wybrzeże odchodziły pierwsze 

kobiety 
pisałem pierwsze wiersze kobiety nie wracały
Doga nie było we mnie bo nie dano mi po 
w dzieciństwie taki ezas słyszę dziś 
synu hył czas więc pewnie i z tą aureolą nieprawda 
ktoś w. mzyszioSi czułem
że dn marped mogę snę przydać próbowałem 
nie wyszło
Czasami tylko serce zamierało we mnie 
i teraz skowycze w r, "-siach 
tłucze się oszalałe Kruna krwi podchodzi do ust 
i bicz słów zakręca słe -cokół szyi i wiem 
że. ktoś chce mi ciebie odebrać 
mowo moja niebo pod którym wyrosłem 
’ rośnie mój śpiący w pokoju obok syn 
który daje co dzień świadectwo wiarygodniejsze 
od wszelkich wróżb 
od bezradności
bez niczyjej zgody

jest przedziwną, na granicy 
surrealizmu opowieścią ze 
świata jawy i snu; Urszula 
Zybura z Kalisza z zaskaku­
jącym swą przestrzenią wy- 
brażni debiutem dramatur­
gicznym „Biała Umarła idzie 
do nieba”; Zuzanna Przewor­
ska z Piły w swych wierszach 
wierząca w liryzm jako obro­
nę przed światem; poeta Jan 
Kasper z Wągrowca, przeciw 
stawiający się uniformizmowi 
rzeczywistości; ze swobodą 
narracji prozaik i poeta Artur 
Łęczycki z Piły; pojawiająca 
się jak meteor — przed swoim 
wyjazdem do Francji — z to 
mikięm „Po tamtej ^stronię 
wiersza”, traktatem o bólu i 
rozpaczy egzystencji Anna 
Kwietniewska; Tadeusz Żu­
kowski podejmujący w swych 
wierszach problematykę losu 
ludzkiego...

To tylko niektóre nazwiska 
młodej literatury Wiel­
kopolski, która wnosi już 
autentyczne wartości do du­
chowego życia zbiorowości. 
Nie ma jednak możliwości fak 
tycznego oddziaływania na 
świadomość społeczną. Taką 
możliwość stwarzałby ruch 
umysłowy związany z pow­
stającymi tu utworami. Wy­
miana opinii, sądów; polemi­
ki Przekonywanie do swoich 
poglądów...

Tymczasem książki Komol­
ki Chojnackiego i innych mło 
dych funkcjonują tylko w obie 
gu czysto literackim. Nie są 
tu publicznie omawiane, dys­
kutowane tak, jak na to zasłu 
gują.

Młodzi twórcy w Wielkopol 
sce nie mają swojej trybuny 
wypowiedzi. Nie mogą wpły­
wać na opinię publiczną, 
kształtować ją. I dzieje się to 
ze szkodą dla „powstających tu 
wartości. Ze szkodą — dla 
ogółu.

Trybuny tej nie zastąpi naj 
lepszy nawet mecenat nad 
młodymi piszącymi — w nie­
których czasopismach, pla­
cówkach kultury. Młodzi win­
ni mieć prawo do własnego, 
nie skrępowanego żadnymi 
układami głosu.

WŁODZIMIERZ BRANIECKI
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Biała Umarła 
idzie do nieba

DRAMAT TEATRALNY W DWÓCH AKTACH
(Fragmenty)

(...) Precz Odrzuoomy: — 
Przyjdą punktualnie. Miesz­
kańcy tego Pałaetj lubią przed 
uroczystością spacerować po 
ogrodzie. W ogóle Marmurowi 
zawsze przebywają razem Wie 
rzą, jeśli z jednego spośród 
nich zacznie uchodzić marmur, 
to dzięki emanowaniu śmierci z 
pozostałych marmurowych serc 
oprze się on sile życia pobie­
rając od nich energię śmierci 
(wskazuje na Marmurową). 
Dlatego ją tak zdziwiła twoją 
obecność tutaj.

Poziomka: — Co to znaczy 
„zacznie uchodzić marmur?” 
Precz Odrzucony: — Zacznie 
zanikać chęć śmierci.

Poziomka: — No a ty? Czy 
'nie powinieneś być razem z ni 

.ni?
Precz Odrzucany: — Ja jes­

tem Precz Odrzucony.
Poziomka: — Nawet tutaj — 

w Pałacu Śmierci?
Precz Odrztfcony: — Niaktó 

rzy są wszędzie- Precz Odrzu­
ceni.

Poziomka: — Czv moja sio- 
tra też jest Precz Odrzucona? 

Precz Odrzucony: — Skądże. 
Bała Umarła jest Biała Uma­
rła. rozumiesz to?

Poziomka: — Czy ona też by 
ła Marmurowa?

Precz Odrzucony: — Ależ 
■'ę rozgadałaś‘Poziomko. Bia- 

. ła Umarła nie miała potrzeby 
przemieniać swojego ciała w 
marmur, jak to muszą czynić 
inni ludzie po zamieszkaniu w 
Pałacu Śmierci. Już w chwili 
przyjścia na świat jej ciało by 
ło z białego marmuru...

Poziomka (przerywając): — 
Rzeczywiście ona ma takie pię 
kne ciało...

Precz Odrzucony (wpadając 
jej w słowo): — Piękne ciało z 
białego marmuru, w którego 
żyłkach płynie' śmierć.

Poziomka: — Więc nawet 
będąc małą, niedorosłą dziew- 
czymiką moja siostra już była 
Biała Umarła?

Precz Odrzucony; — Biała 
Umarła na zawsze pozostanie 
małą dziewczynką, która jed­
nak nigdy nie była niedore^ła. 
bo czyż jest coś bardziej do­
rosłego od śmierci?

Poziomka (patrząc mu pros- 
.0 w oczy, z naciskiem': —Jest 

t — miłość.
(Do salonu wchodzi Biała 

Umarła, za nią Marmurowe i 
Marmurowi).

(...) Przewodniczący Jury: 
i oficjalnie): — Nagrodę głów­

ną w Konkursie na Samobój­
stwo zdobyła B-ała Umarła.

Strażnik Skarbca (rozczulo­
ny): — Biała Umarła, nasza 
gołabeczka. Zasłużenie, zasłu­
żenie. (podchodzi do Białej 
Umarłej, ta wstaje) — Nie 
masz pojęcia kruszyno, jak się 
cieszę, że to właśnie ty wy- 
grałaś. Daij czółko pocałować, 
(całuje ją w czoło, po czym od­
chodzi do stołu, siada z lewe­
go szczytu)

Marmurowy (wraca, mówi 
| od drzwi): — Nigdzie nie ma 
j Strażnika Skarbca.

Strażnik Skarbca: — Ależ tu 
I tai testem.

Marmurowy (siadając obok 
Poziomki, przy Strażniku): — 
Szukałem cię wszędzie, a ty 
pewnie byłeś w Skarbcu?

Strażnik Skarbca: — Tana 
moje miejsce. Muszę nieustan­
nie doglądać śmierci.

Posłaniec Śmierci: — Proszę 
Przewodniczącego jury o kon­
tynuowanie.

Przewodniczący Jury (do 
Białej Umarłej, która wstaje): 
— Serdecznie gratuluję ci zwv 
cięstwa. moja droga ’ (wręcza 
jej biała chryzantemę)

Białą Umarła (upina kwiat 
we włosy): — Dziękuję bardzo, 
jestem naprawdę wzruszona ta 
chwilą.

Przewodniczący Jury: — Ja 
ko wstęp do Nagrody Głów­
nej mam zaszczyt -wręczyć Ci 
tę szkatułkę, w której środku 
7.najdziesz dwa zatrute sztyle^ 
*y. (brawa-)

Biała Umarła: (przyjmuje 
j zkatulik^): — Ogromnie dzię- 
j 'tuję, (wyjmuje sztylety i pre- 
Itantuje je Marmurowym, trzy 

nająć je w uniesionych wyso­
ko dłoniach, gromkie brawa)

Posłaniec Śmierci: —Jest ta­
ka tradycją w Pałacu Snńerci, 
żę zwycięzca w Konkursie na 
Samobójstwo pozwala odbyć 
Marmurowym „Taniec śmier­
ci” ze natyletami.

Biała Umarła: — Ależ bar­
dzo proszę. Niech dzisiaj wszy 
scy będą szczęśliwi toodaje 
szkatułkę jednemu z Marmu­
rowych).

Marmurowy (rozpoczyna 
„dans-e macabre”, do którego 
będą włączać się kolejni Mar­
murowi przyjmujący sztylety. 
Rozlega się muzyka): — Oto 
preludium Nagrody Głównej.

Marmurowa (przejmuje szka 
tułkę. włącza się do tańca): — 
Główną Nagrodą jest samo­
bójstwo.

Marmurowy (tańcząc ze szka 
tułką): — Szkatułka — tru­
mienka, śmierci naczynie taję- • 
mne.

Marmurowi (otwiera szka­
tułkę): — W jej wnętrzu zna^j- 
dziesz dwa sztylety.

Marmurowy (kładzie szka­
tułkę na stole, wyjmuje szty­
lety) — A każde z ostrzy jest 
zatrute., bo uśmiechnięte śmier 
ci uśmiechem.

Marmurowa (wchodzi w na­
bierający mocy taniec); — Mo 
żesz to ostrze wbić po samo 
dno wzroku : śmierci Madon- 
n e soirzeć w oczęta.

Marmurowy (demonstruje, 
tańcząc ze sz vleami): — Iw 
serce wbić ie można —z dwóch 
stron od razu.
Marmurowa (tańczy oddycha­
jąc ostrzami noży): — Chcę po 
oddychać śmierci milczeniem, 
którym sztylety aż kipią.

Marmurowy (wpada w się­
gający swoje apogeum taniec): 
— Tak się zapatrzyć w sztyle­
ty, aż zam:ast oczu — dwa os- 
.trza.

Poziomka (przyjmuje sztyle­
ty, nie włącza się to tańca): — 
A potem w niebo spojrzeć na 
chwilę i w miejsce noży — 
znów oczy.

Precz Odrzucony ftrsgmsa 
sztylety, przygląda się im, nie 
tańczy): — I zobaczyć tymi 
oczami żę może to właśnie tru 
c zna jest życiem, skoro życie 
ma w sobie tyle trucizny.

Posłaniec Śmierci (klaszcze 
w ręce, muzyka milknie, -ta­
niec urywa się): — No Manmu 
rowi, dość tych harców. Ty. 
Precz Odrzucony, jak zwykle 
musisz filozofować. Zwróć szka 
tułkę laureatce nie możemy 
przedłużać uroczystości.

Precz Odrzucony (wręczając 
szkatułkę Białej Umartej): — 
Gratuluję Ci Biała Umarła. Je 
®te.m dumny z twoifsgo zwy­
cięstwa, ale nie z tej niedorze­
cznej wygranej.

Przewodniczący Jury (aż 
podskakuje): — Coś ty powie­
dział? (w salonach piski, gwiz­
dy, wrzaski, lecą jabłka na 
Precz Odrzuconego)

Posłaniec Śmierci: — Spo­
kój, Marmurowi! A ty Prec; 
Odrzucony, uważaj abym n 
był pierwszym, który cię przy 
tuli. (...)

Proszę Przewodniczące- 
Jury o odczytanie dalszej czę­
ści komunikatu konkursu.

Przewodniczący Jury: — Pr. 
gnę nadmienić, że zgodnie 
naszym regulaminem w kon­
kursie jest przyznawana tylk< 
jedną nagroda tak zwana Na­
groda Główna którą jest sa­
mobójstwo laureata odpraw':- 
ne przez niego w Skarb c- 
Śmierci. Treść nagrodzone 
pracy zostaje odczytana pod­
czas biesiady po oficjalnym ko 
mu-nikacie Strażnika Skarbca 
o zgonie zwycięzcy konkursu 
W przypadku zajęcia przeznaj 
lepszą pracę miejsca drugie­
go lub trzeciego (o czym de­
cyduje liczba punktów), nie 
przyznaje się żadnej nagrody 
Przewodniczący Jury ma pra­
wo popełnić samobójstwo. 
Acha i jeszcze jedno — w kom 
kursie na samobójstwo ma pra 
wo brać udział każdy ale Na­
groda Główna iest przyznawa­
na wyłącznie ^Marmurowym.

Prapremiera sztuki ..Biała Pmar 
ła idzie do nieba”, debiutu dra­
maturgicznego Urszuli Zybury od 
była się w wykonaniu aktorów ka 
Hsirtch w Teatrze Propozycji „Em 
piku” w Kaliszu w październiki: 
1981 r.
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Każdy ma prawo 
do swobody myśli 

sumienia i wyznania
(PAP) Po prawie dwudzieste 

letnim okresie przygotowań. 
Zgromadzenie Ogólne Naro­
dów Zjednoczonych uchwaliło 
w środę „deklarację o zniesie 
niu wszelkich form nietole­
rancji i dyskryminacji opar­
tych na wyznaniu, lub przeko 
naniach”. Liczący sobie osiem 
rozdziałów dokument rozpo­
czyna sę słowami „każdy ma 
prawo do swobody myśli, su 
mienia i wyznania”.

Przeciwko uchwaleniu de­
klaracji glosowało m. in. 

część krajów zachodniej Euro 
py oraz Stany Zjednoczone 
Ich zdaniem tak szeroko poje 
ta rezolucja jest mało realis 
.tyczną,

Historia tej deklaracji sięga 
1962 roku. Wtedy to Zgroma 
ozenie Ogólne NZ zwróciło 
się do Komisji Praw Człowie 
ka o przygotowanie projektu 

tego rodzaju dokumentu.

Aparaty z Polski 
dla amerykańskich 

górników
(PAP) Załoga Fabryki 

Sprzętu Ratunkowego i Lamp 
Górniczych „Faser” w Tarnów 
skich Górach, za pośrednic­
twem Przedsiębiorstwa Budo­
wy Zakładów Górniczych za 
granicą „Kopex” w Katowi­
cach dostarczy w tym roku 
— po raiz pierwszy — dla gór­
nictwa amerykańskiego kilku­
tysięczna partię nowych, wy­
sokiej klasy aparatów uciecz­
kowych, wchodzących w skład 
osobistego wyposażenia górni­
ków zatrudnionych pod zie- 
Wrsr—Do ''Stanów Zjednoczo­
nych z „Faseru” wysłano już 
około 5 000 sztuk tego typu 
górniczego sprzętu ratunkowe 
go.

Aparaty opracowane w za­
kładowym biurze konstrukcyj 
nym „Faseru” i specjalnie do­
stosowane do wymogów ame­
rykańskiej firmy po dwulet­
nim okresie badań i prób o- 
trzymały atest dopuszczający 
je do pracy w górnictwie Sta 
nów Zjednoczonych. Charakte 
ryzują się one wysokimi wa- 
torami użytkowymi, izolując 
całkowicie zagrożonych górni­
ków od zatrutego gazami oto­
czenia na dłuższy okres cza­
su. W roku przyszłym. gdv 
stworzone zostaną tarnogór- 
skiej fabryce odpowiednie wa 
run.ki „Faser” mógłby wyeks­
portować do USA około 
100.000 sztuk tego typu apara­
tów.

Sprawcy porwania 
indyjskiego samolotu aresztowani

(PAP) Jak wynika z nieofi 
Ćjainych informacji w czasie 
porwania samolotu pasażerskie 
go Indyjskich Linii Lotniczych 
„Air India” zginęła 1 osoba, ą 
1 osoba odniosła ciężkie rany. 
Samolot typu „Boeing 707” le 
ciał z Salisbury do Bombaju 
Przez Seszele. Na Seszelach 
został porwany i w czwartek 
rano wylądował w Durbanie 
w. RPA,.

Na pokładzie porwanego sa 
molotu indyjskiego, znajdowa

Rośnie Hczba ofiar 
tajfunu „Irena"

(PAP) Z Filipin napływają 
wiadomości o rosnącej liczbie 
śmiertelnych ofiar tajfunu 
„Irma”. który w poniedziałek

Rezolucja Komitetu Politycznego Zgromadzenia Ogólnego NZ

Kto pierwszy użyje broni jądrowej
popełni największe przestępstwo przeciw ludzkości

(PAP) Komitet Polityczny 
Zgromadzenia Ogólnego NZ, 
przyjął jeden z najważniej­
szych dokumentów XXXVI 
sesji — rezolucję w sprawie 
deklaracji Zgromadzenia Ogól 
nego o zapobieżeniu katastro­
fie atomowej.

Jak wykazała debata, tekst 
deklaracji jest jednym z tych 
dokumentów, które wzbudziły 
najwięcej zainteresowania z 
uwagi na bardzo niekorzystny 
rozwój sytuacji międzynarodo 
wej >w ostatnich latach i 
wzrost napięcia między wiel­
kimi mocarstwami.

Komitet Polityczny domaga 
się, aby Zgromadzanie Ogólne 
przyjęło deklarację uznającą, 
iż państwa i mężowie stanu, 
którzy pierwsi uciefcną się do 
zastosowania broni jądrowej, 
popełnią najcięższe przestęp­
stwo przeciwko ludzkości. Nie 
będzie żadnych usprawiedli­
wień jak również motywów i 
sytuacji, które dawałyby pań­
stwom prawo do pierwszego 
użycia broni atomowej. Pro­
jekt deklaracji zwraca uwagę, 
iż najwyższym obowiązkiem 
państw nuklearnych jest po­
stępować w taki sposób, aby 
usunąć ryzyko wybuchu kon­
fliktu nuklearnego. Należy 
wspólnymi siłami, poprzez ne 
gocjacje prowadzone w dobrej 
wierze powstrzymać proces 
zbrojeń. Nie mepna pogodzić z 
podstawowymi normami ludz 
kiej moralności — jak rów­
nież z ideałami Karty NZ — 
jakiejkolwiek doktryny, poz­
walającej na pierwsze użycie 
broni atomowej.

Projekt deklaracji podkreśla 
z całą mocą, iż ostatecznym 
celem wysiłków rozbrojenio­
wych winno być doprowadze­
nie do zaprzestania produkcji 
wszelkich rodzajów broni ato­
mowej oraz całkowite znisz­
czenie tej broni; .
'Kraje NATO głosujące prze 

ciwko rezolucji ograniczyły 
swoje argumenty do oświad­
czenia, iż deklaracja o zapo­
bieżeniu katastrofie atomowej 
jest dokumentem propagando­

Transporty bawełny i Kazachstanu Trwa wojna irańsko-iracka
(PAP) Wśród towarów nad­

chodzących ze Związku Ra­
dzieckiego do przygranicz­
nych stacji PKP w Geniu­
szach i Siemianówce w woj. 
białostockim znaczny udział 
stanowi ostatnio bawełna z 
Kazachstanu. Np. 26 bm. ko­
lejarze w Siemianówce prze­
ładują 600 ton tego surowca 
niezbędnego dla utrzymania 
ciągłości produkcji naszego 
przemysłu włókienniczego. Ba 
wełna wysyłana jest stąd do 

ło się — jak piszą agencje — 
65 pasażerów i 14 członków za 
togi. AFP informuje, powołu­
jąc się na oświadczenie rzeczni 
ka lotnictwa cywilnego RPA 
w Pretorii, ze 65 pasażerów 
zatrzymanych przez piratów 
powietrznych na lotnisku w 
Durbanie zostało zwolnionych 
i że wszyscy są cali i zdrowi.

Wcześniej Reuter podał, że 
do samolotu wezwano leka­
rza z tlenem. Władze południc 
woaftykańskie odmówiły sko 

puszcza się, że ofiar morza bę 
dzie znacznie więcej. Tylko w 
nadmorskiej wiosce Garchito- 
rena co najmniej 70 osób uwa 
ża się za zaginione.

*Tajfun pędząc z prędkością 
220 km na ■ godzinę skręcił w 
środę nad Morze Chińskie, za 
haczając o Mahilę tylko skrzy 
dłem.

wym. Wyrażając stanowisko 
wielu krajów Bliskiego Wscho 
du przedstawiciel Jordanii o- 
świadczył. iż nigdy nie będzie 
zbyt wielu i zbyt głośnych o- 
strzeżeń przed działaniami, 
mogącymi doprowadizić do 
wojny atomowej. Przedstawi­
ciel Indii, wyrażając pogląd, 
iż sprawa zapobieżenia kata­
strofie nuklearnej jest jed­
nym z aspektów całkowitego 
zakazu broni atomowej — o- 
świadczył, iż zapobieżertie woj 
nie atomowej wymaga od ca­
łej ludzkości podjęcia szczegół 
nych wysiłków.

Komitet Polityczny wyraził 
przekonanie, iż odpowiednio 
przygotowana i przeprowadzę 
na światowa konferenęja roz­
brojeniowa może przyczynić 
się do zahamowania wyścigu 
zbrojeń. Komitet podkreśla 
również potrzebę udziału 
wszystkich mocarstw nuklear 
nych w przygotowaniu tej kon 
ferencji.

Rozpatrując konsekwencje 
rozwoju broni atomowej -i 
technologii nuklearnej Komi­
tet Polityczny wyraiził głębo­
kie zaniepokojenie w związku 
z raportem sekretarza generał 
nego ONZ stwierdzającym, iż 
Izrael posiada techniczną moż 
liwość produkowania broni 
atomowej oraz środki umożli 
wiające przenoszenie tej bro­
ni. Komitet Polityczny zwraca 
się do Zgromadzenia Ogólne­
go, aby podjęło instytucjonal­
ne i skuteczne kroki prze­
ciwko Izraelowi, uniemożliwia 
jące temu krajowi wykorzy­
stanie potencjału nuklearnego 
przeciwko międzynarodowe­
mu pokojowi i bezpieczeń­
stwu. Komitet Polityczny uwa 
ża, iż Izrael dokonując zbroj­
nego ataku na irackie instala 
cje atomowe, podważył zaufa 
nie do systemu - zabezpieczeń 
Międzynarodowej Agencji 
Energii Atomowej, dlatego 
zwraca się on do Rady Bez­
pieczeństwa ONZ, aby wezwa 
ła wszystkie państwa i instytu 
cje do niezwłocznego zaprze­

zakładów przemysłu bawełnia 
nego w całym kraju, a m. im. 
do białostockich „Fast” oraz 
do Łod zi.

Przeładunki radzieckich to­
warów w „suchym porcie” 
Siemianówka systematycznie 
rosną. W 1980 roku przyjęto 
tu ogółem 438 000 ton towa­
rów; natomiast w okresie dzie 
sięciu miesięcy br. — już 
536 000 ton różnych ładun­
ków.

mentowania informacji, we­
dług których jedna osoba w 
samolocie została zastrzelona, 
a jedna ciężko ranna.

Porwany smolot zablokował 
główny pas startowy na lot 
nisku w Durbanie i samoloty, 
które miały lądować na tym 
lotnisku zostały skierowane 
w innym kierunku.

Południowoafrykańska roz­
głośnia SABC podała oświad­
czenie urzędnika seszelskiego 
który stwierdził, że wśród 
porywaczy znalazły się osoby, 
które uczestniczyły w ataku 
na międzynarodowe lotnisko 
na wyspie Mahe na Seszelach

AFP podała również, że Pi 
raci powietrzni zostali areszto 
wani.

Skradziono batutę 
Richarda Wagnera

(PAP) Z Muzeum Konserwa 
torium Benedetto Marcello w 
Rzymie skradziono batutę dy 
rygencką Richarda Wagnera, 
z której Słynny kompozytor 
korzystał prowadząc, w czerw 
cu 1882 roku ostatni swój kon 
cert. Pałeczka miała piętnaś 
cie centymetrów długości i o 
prawiona była u. nasady w 
kość stopKiwą. . ! 

stania wszelkiej współpracy z 
Izraelem w dziedzinie nuklear 
nej.

W związku z nasilającym 
się wyścigiem zbrojeń atomo­
wych i podejmowaniem przez 
niektóre państwa kroków pro 
wadzących do tworzenia arse 
nałów nuklearnych na teryto 
riach innych państw, Komitet 
Polityczny podjął uchwałę, 
wzywającą do nieumieszczania 
broni atomowej na teryto­
rium państw, gdzie dotych­
czas broni tej nie ma. U- 
chwała ta wyrażą stanowisko 
olbrzymiej większości ■ państw 
usiłujących zapobiec umiesz­
czaniu bron; atomowej na ich 
terytorium. Komitet stwierdza, 
iż nierozmieszczanie broni 
atomowej na terytorium 
państw, gdzie tej broni nie 
ma, stanowiłoby krok w kie­
runku stopniowego i całkowi­
tego wycofania broni atomo­
wej z terytorium innych 
państw i przyczyniłoby się 
do zahamowania rozprzestrze­
niania się broni atomowej, 
stwarzając w końcu możli­
wość całkowitego jej wyeli­
minowania.

Komitet Polityczny wzywa 
wszystkie państwa, aby pow­
strzymały się od jakichkol­
wiek działań, mających na 
celu umieszczanie bron' ato­
mowej na terytorium innych 
państw.

Biorąc pod uwagę doniesie­
nia na temat konstruowania 
nowych rodzajów broni, Korni 
tet ponownie zwraca się do 
Zgromadzenia Ogólnego Naro 
dów Zjednoczonych o apel do 
wszystkich państw o poniecha 
nie badań naukowych i pro­
dukcji nowych typów broni 
masowej zagłady oraz nowych 
systemów tej broni. Komitet 
zwraca się szczególnie do sta 
łych członków Rady Bezpie­
czeństwa ONZ oraz do tych 
państw, dysponujących dużym 
potencjałem wojskowym o zło 
zenie deklaracji o rezygnacji 
z produkc  ji tego rodzaju bro 
ni.

(PAP) Ogłoszony w środę 
wieczorem w Bagdadzie ko 
mundkat wojskowy stwierdza, 
że 25 bm. w pobliżu stolicy 
Chuzestanu — Ahwazu doszło 
do bitwy powietrznej. Samolo 
ty trackie strąciły tam 4 ma 
szyny irańskie.

Jednostka piechoty irackiej 
zaatakowała umocnienia irań 
skie w pobliżu Szuszu w za 
chodniej części Iranu, zmusza 
jąc żołnierzy nieprzyjaciela do 
odwrotu. Na placu boju pozo 
stały zwłoki zabitych żołnie­
rzy irańskich. Wojska irackie 
rozpoczęły ofensywę w rejo­
nie Susangerdu, zadając prze

Papież naszego wieku
Dokończenie ze str. 3 

chrześcijanami czy też „z ludź­
mi stojącymi z dala od wiary 
chrześcijańskiej, lecz kierują­
cymi się rozumem i odznacza­
jącymi się naturalną prawo­
ścią postępowania”.

Od jego pontyfikatu Kościół 
począł zmieniać swój stosunek 
do państw socjalistycznych roz 
poczęły się kontakty, rozmo­
wy, porozumienia.

Tak się stało, że pierwszy 
pomnik Jana XXIII stanął w 
Polsce, w polskim Wrocławiu. 
Jan XXIII — zanim był papie­
żem odwiedził naszą ojczyznę 
dwukrotnie w 1912 r. kiedy 
przyjechał do Krakowa i 
Wieliczki i w 1929 r. kiedy 
był w Częstochowie, Warsza­
wie, Poznaniu, Gnieźnie. Jako 
papież wielokrotnie przyjmo­
wał polskich biskupów.

26 maja 1963 r. taż przed 
śmiercią przekazał serdeczne 
pozdrowienia pielgrzymom w 
Piekarach. Ogromne porusze­
nie wywołało jego przemówie­
nie do biskupów polskich 8 paź 
dziennika 1962 r. „To Polska i 
jej losy, często nieszczęśliwe, 
ale zawsze natchnione ideą, 
kształtowały w nas chęć dopra 
cy i poświęcenie dla innych. 
Mówiono wam, też, ż» w dale­

Konferencja pedagogów w Budapeszcie

Wychowanie ideologiczne
(PAP) W Budapeszcie obra­

duje IV Międzynarodowa Kon 
ferencja Pracowników Nauko­
wych Placówek Pedagogicz­
nych Krajów Socjalistycz­
nych. Szefowie delegacji oś­
miu krajów wystąpili z refe­
ratami poświęconymi proble- 
rhom upowszechniania idei 
m arks is towsko-len ino ws k ic h.

Przedstawiciel Węgier pod­

Wysokie wyroki więzienia 
w procesie terrorystów

(PAP) Mediolański Sąd Przy 
sięgłych skazał w środę na 
łączną karę 231 lat więzienia 
19 członków kolumny' „Walter 
Alasia”, włoskiej organizacji 
terrorystycznej „Czerwone 
Brygady”.

Najwyższą karę otrzymał 
Calogero Diana (24 lata pozba

Cyclosporina zapobiega 
odrzucaniu przeszczepów przez organizm
(PAP) W środę z Kliniki 

Uniwersytetu Stanford zwol­
niono do domu kolejnego, trze 
ciego pacjenta, którego w os­
tatnim okresie poddano nie­
zwykle trudnej operacji prze­
szczepienia płuc i serca. Zda­
niem lekarzy, Barry Davjs ma 
szansę powrócić do normalne 
go życia. 1

i wtorek zdewastował główną 
wyspę Filipin — Luzon. We­
dług najnowszego bilansu. 89 
osób poniosło śmierć. Z liczby 
tej 47 osób utonęło w falach 
rozszalałego sztormem morza, 
j^óre wtargnęło ma ląćl Przy-

Przywrócony do życia pac­
jent zobowiązany jest konty­
nuować w domu cykl zaleco­
nych ćwiczeń fizycznych, 
wśród których — jak twierdzi 
agencja AP, która podała tę 
wiadomość — znajduje się na 
wet podnoszenie ciężarów i 
jeżdżenie na rowerze.

Chirurdzy kłmfki w Stan­
ford są bardzo zadowoleni z 
rezultatów osiągniętych W 
dziedzinie przeszczepów płu- 
coserea i zapowiadają konty­
nuowanie tego typu operacji. 
W wyniku przeprowadzonych 
stosunkowo niedawno trzech 

ciwnikowi znaczne straty, 
zniszczono zwłaszcza irańskie 
wozy pancerne.

Według komunikatu, we wto 
rek i w środę w walkach na 
różnych odcinkach 500-kitome 
trowego frontu śmierć pwiio 
sło 81 żołnierzy irańskich.

Tymczasem w Teheranie po 
dano w czwartek rano, że w 
ciągu ostatnich 24 godzin zgi­
nęło bądź zostało rannych 118 
żołnierzy irackich.

Komunikat wspomina rów­
nież o zniszczeniu irackich 
bunkrów i posterunków ob­
serwacyjnych w Chuzestanie. 

kiej Polsce w obronie wolno­
ści waszego kraju, życie poświę 
cił nasz rodak, pochodzący z 
naszego Bergamo, nazwiskiem 
Francesco Nulto. Mówicie mi. 
że odrodzona Polska postawiła 
temu szlachetnemu pułkowni­
kowi pomniki, jego nazwis­
kiem nazwała ulice — jak to 
miało miejsce we Wrocławiu, 
na ziemiach zachodnich, po wie 
kach odzyskanych”. Po raz 
pierwszy padły z Watykanu ta 
kie słowa uznające nasze pra­
wa do ziemi nad Odrą i Nysa 
Jakże wielkie miały znaczenie 
wówczas kiedy jeszcze utrzy­
mywano tymczasową admini­
strację kościelną na tych tere­
nach. Przez kilka tygodni w 
prasie zachodnioniemieckiej i 
środowiskach politycznych RFN 
s zumiało od protestów...

/' *
Należał się Janowi XXIII 

wrocławski pomnik. Wielkie 
dzieło przekształcania Kościo­
ła, które zapoczątkował papież 
Roncalli nie zostało zaprze­
paszczone ani odłożone. Pro­
wadził je Paweł VI, wziął je 
na swoje barki trzy lata temu 
nasz kardynał z Kłakowa Jan 
Paweł n.

WŁODZIMIERZ W ANAT

kreślił, że w szkołach śred 
nich tego kraju od M lat wy­
kłada się przedmiot, pn. „Nasz 
punkt widzenia” i ciągle żywe 
są dyskusje na temat progra­
mu jego nauczania.

Problematyka wychowania 
ideologicznego była głównym 
tematem wystąpienia delegata 
radzieckiego i kubańskiego.—-- —-- x

wienia wolności), Lauro Azzo 
lini i Antonio Savino (22 la­
ta). Maria-Carla Brioschi (2 
lat.) i Franco Bonisoli (20 lat

Podsądnym zarzucano fak 
założenia nielegalnego ugrup- 
wania zbrojnego, działania w 
jego szeregach i usiłowania za 
bójstw.

operacji przeszczepienia płuc 
i serca, dwóch pacjentów zo­
stało zwolnionych do domu, a 
trzeci zmarł wskutek pozabie- 
gówych .komplikacji.

Próby przeszczepienia płuc 
i serca po raz pierwszy podję 
to w latach 1968 — 71 w Re­
publice Południowej Afryki. 
Żaden z pacjentów, których 
wtedy poddano tego typu ope 
racji, nie żył jednak dłużej 
niż 23 dni. Przyczyną niepo­
wodzenia było odrzucenie 
przez organizm irnplantowa- 
nych organów. Ostatnio notu­
je się powtórne zainteresowa­
nie tą zarzuconą metodą. Je­
go powodem jest zastosowanie 
w praktyce operacyjnej nowe 
go środka znanego jako ey- 
closporśna, który okazał się 
nadzwyczaj pomocny w omi- 
njęcra kłopotów powodowa­
nych przez zjawisko odrmea- 
nia przez organizm wszczepie 
nych obcych tkanek.

USA

Rozpoczęto seryjną 
produkcję rakiet 

„Cruise“
(PAP) W Stanach Zjednoczo 

nych rozpoczęto już seryjną 
produkcję nowoczesnych ra­
kiet samosterujących „Cruise”. 
Montują je zakłady „Boein­
ga” w Kent, w stanę Washing 
ton. W tych dniach linię mon 
tażową opuściła pierwsza z 
serii tych rakiet.

Siły powietrzne USA mają 
otrzymać łącznie 705 rakiet 
typu „Cruise”. NATO obieca 
ła też dostarczyć te rakiety 
wielu europejskim członkom 
tej organizacji.

Ameryka Łacińska

Nieznany los 
90 000 więźniów 

politycznych
(PAP) W opanowanych przez 

reżimy dyktatorskie krajach 
Ameryki Łacińskiej, w tym w 
Chile. Salwadorze, Boliwii i 
Urugwaju nieznany jest dotąd 
los 90 000 więźniów politycz­
nych. Siad po nich zaginął 
bezpośrednio oo aresztowaniu 
ich przez funkcjonariuszy sił 
bezpieczeństwa.

Informację tę podano na II 
Kongresie Członków Rodzin 
Więźniów Politycznych. Obra 
duje on w stolicy Wenezueli, 
Caracas. Jego organizatorem 
jest Południowoamerykańska 
Fundacja dla Obrony Praw 
Człowieka (DundaiatinJ.
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Nadzwyczajna sesja WRN

Kaliskie bez wojewody
Jeden z punktów porządku 

środowych obrad nadzwyczaj­
nej sesji Wojewódzkiej Rady 
Narodowej w Kaliszu doty­
czy! zaopiniowania kandydata 
na wojewodę, z której to 
funkcji rezygnację złożył Zdzi 
sław Drozd. Ponieważ jedna 
z proponowanych osób wyco­
fała się. radni nie wyrazili 
zgody na głosowanie tylko na 
jednego kandydata. W tej sy­
tuacji sprawę tę postanowio­
no rozstrzygnąć na następnej 
sesji WRN.

Podczas obrad wysłuchano 
informacji o przewidywanym 
na grudzień, a więc i na o- 
kres przedświąteczny, zaopa- 
trzenhi. Podejmuje się stara­
nia o zwiększenie dostaw, prze

Czytelniczka „Głosu Wielkopol­
skiego”. — Niestety, przepisu

W Sejmie odżył temat Wronek
Sejmowa Komisja Admini 

stracji, Gospodarki Terenowej 
i Ochrony Środowiska na swo 
im wtorkowym posiedzeniu 
rozpatrywała m. in. — jak 
poinformowała PAP — spra 
wę uwag, zgłaszanych od dłuż 
snego czasu wobec obecnego 
podziału terytorialnego kraju 
usankcjonowanego reformą 
w 1975 roku. W różnych bo 
wiem rejonach odżyły bowiem 
tendencje do zmiany granic 
województw, bo arbitralne de 
cyzje sprzed sześciu lat były 
tu i ówdzie sprzeczne nawet 
ze zdrowym rozsądkiem, nie 
licząc względów ekonomicz­
nych czy społecznych.

Przypomni jmy, bo ten te­
mat trafiał na łamy „Głosu” 
nieraz, że wśród miejscowości, 
w których podejmowane są 
liczne działania na rzecz po­
wrotu do dawnej przynależ­
ności wojewódzkiej, znajdują 
się Wronki. Szczegółowo przy 
taczaliśmy argumenty za ich 
przynależnością do Pilskiego 
i przeciw czyli za włączeniem 
do Poznańskiego. Relacjonowa 
liśmy też przebieg spotkania 

de wszystkim z kaliskich, za­
kładów. Są szanse uzupełnie­
nia w ten sposób wyboru nie­
których artykułów spożyw­
czych i przemysłowych. Trze­
ba udzielić pomocy handlowi, 
którego funkcjonowanie tak 
wiele pozostawia teraz do ży­
czenia.

Dotkliwie óok uczyć mogą 
społeczeństwu, zwłaszcza zi­
mą. problemy paliwowó-ener 
getyczne Nie wolno zapomi­
nać o osobach starszych nie­
pełnosprawnych. Specjalne ze 
społy zajmą się organizacją 
pomocy dlla nich.

Radni zapoznali się ponadto 
z wynikami działalności tere­
nowych grup operacyjnych.

(o-p«k)

zrobienie kleju z kasztanów nie 
znamy. A może ktoś z czytelni­
ków przepis taki posiada? Chęt­
nie zamieścimy go w naszej rubry 
ce „Odpowiadamy”. (2608)

K. N. (?), Poznań. — Dziękuje­
my za słuszną uwagę — przefkaz-a 
liśmy ją korekcie. (2704)

prezydium wspomnianej na 
wstępie komsji z przedstawi­
cielami społecznego ciała, ubie 
gającego się (w imieniu mie&z 
kańców, których większość po 
parła te działania) o powrót 
Wronek do Poznańskiego.

Przez kilka minionych mie 
sięcy wszystko jakby przy­
cichło. Okazuje się jednak je 
tak się tylko mogło wydawać 
bo nic się wprawdzie nie zmie 
niło. lecz nadal jest ona ..raz 
kręcana” przez grupkę osób z 
Wronek. Informacja PAP od 
świeżyła temat. Tym bardziej 
żę dłuższą chwilę obrad zatję 
ło właśnie podjęcie problemu 
Wronek (mówił o nich m. in. 
poseł z Piły — Tadeusz Kio 
fik).

Okazuje się jednak, że ich 
sprawa utknęła w martwym 
punkcie. Oto ęo w czwartek 
powiedział przedstawiciel wy 

mienionej komisji z tego mias-. 
ta — Lech Krzyżaniak.

— Spotkanie we Wronkach z 
wdziałem władz PiUOoiego obie 
cało nam prezydium sejmowej 
komisji. Miało być w marcu po

Pilskie

Ciernie na drodze 
do wyremontowania 

świetlicy
W Oporzynie, niedaleko 

Wągrowca (Pilskie) niszczeje 
od kilku lat wiejska świetli­
ca. Kiedyś tętniła życiem kul­
turalnym — odbywały się 
przeróżne imprezy. Obecnie 
zacieka dach podłoga została 
prawie zupełnie zniszczona, 
okna są powybijane Obiekt 
zamiast służyć mieszkańcom 
— straszy.

Czy nie można go napra­
wić? Nie bardzo wiadomo, kto 
by miał wykonać remont. Gos 
pódarzem takich obiektów 
jest naczelnik gminy, jednak 
interwencje sołtysa i młodzie­
ży nie odnoszą skutku. Człon­
kowie ZMW zadeklarowali 
wprawdzie wykonanie stosow­
nych prac, ale nie ma mate­
riałów. I sprawa utknęła w 
martwym punkcie. Na jak dłu 
go? (wis)

tem przesunięto na maj, a maj 
dawno minął i żadnych wieści 
nie mamy. Ministerstwo admini 
stracji przesłało nam pasmo pełne 
ogólników. Nie bardzo więc wia 
domo, eo o tym wszystkim my­
śleć, bo wygląda jakby nasze gło 
sy były najzwyczajniej lefceewa 
żonę. Ti-mezasom zorganizowali^ 
my w mmiony poniedziałek spot 
kanie z wicewojewodą pańskim i 
władzami Wronek, by omówić naj 
pilniejszy temat — służby zdro­
wia. Mimo bowiem zapewnień i 
porozumień, że będziemy objęci 
opieką sąsiedniego szramotulsKie- 
go lec mir Swa pozostały do dzi­
siaj — a niedługo minie rok pus 
te deklaracje. Postawiliśmy spra 
wę dość kategorycznie i liczymy 
na wreszcie pomyślny finał.

Z Ministerstwa Ad ministra 
cjii. Gospodarki Terenowej i 
Ochrany Środowiska dowie­
dzieliśmy się natomiast, że 
dopuszcza się możliwość drób 
nych korektur granic woje- 
wódzkkgi. Tylko jednak w 
przypadkach nie budzących 
żadnych wątpliwości. Większe 
bowiem zmiany wymagają — 
zdaniem resortu — gruntów 
nych analiz i ekspertyz, które 
zlecono PAN. Potrwają one 
przynajmniej 2 lata i wówczas 
dopiero będzie można podjąć 
decyzje, (bap)

Leszczyńskie

„Goplana" ma gorzkie życie
W Zakładach Przemysłu Cu 

którniczego „Goplana” w Lesz 
nie pracuje się także w wol­
ne soboty, by przed świętami 
jak najwięcej wyrobów trafi­
ło do handlu. Każdego dnia z 
taśm „schodzi” około 50 ton 
karmelków, pomadek i wyro­
bów czekoladowych.

Pomyślny przebieg kampa­
nii w leszczyńskich cukrow­
niach widoczny jest także w 
..Goplanie”. Nie brakuje bo­
wiem cukru i syropu. Są na­
tomiast spore kłopoty z uzys­
kaniem niezbędnych Mości 
mleka skondensowanego, mle­
ka w proszku i tłuszczów. Z 
tłuszczami jest — niestety — 
bardzo źle — brakuje każdego 
ich rodzaju: począwszy od mar 
garyny. na tłusaczu cukierni­
czym skończywszy. Produttocja 
zakładów wytwarzających 
tłuszcae objęta jest central­
nym rozdziełnictwerB; a w 
-ozdzietaikach fatmyki prze­
mysłu cukśerniezego traktowa 
ne są po macoszemu.

Trudno też wyrchy zapako­
wać. Dostawca fołh termo- 
zgrzewałnei — tomaszowski

Poznańskie

(Anty)Koncepcja garaży
Przez wiele lat mówiło się i 

pisało o „dynamicznym rozwo 
ju motoryzacji w Polsce”. Po 
znańskie zyskało sobie miano 
najbardziej zmolor yzowazie- 
go, bo ma najwięcej zarejestro 
wanych pojazdów na 1 #00 
mieszkańców. Teraz głosy pa
ten temat utrzymane są 
tonią kataklizmu, bo nic 

w 
nie

sprzyja rozwojowi motoryza­
cji. Nie tylko dotkliwe niedo­
bory. paliwa stanowią dla niej 
istotną przeciwność.

Posiadaczom „czterech kó­
łek” nie zawsze na tyle spray 
jato szczęście, że — oprócz 
auta — dorobili się również 
garażu, A co znaczy jego 
brak, najlepiej wiedzą właś­
nie ci, którzy garażu nie ma- 

„Viston” — nie dość, że nie­
terminowo realizuje zamówie­
nia, to jeszcze dostarcza pro­
dukt fatalnej jakości. Folia nie 
chce się prawidłowo zgrzewać. 
W tej sytuacji maszyny pacz 
kujące pracują na pół obro­
tów. a cukierki do handlu wy 
syła się w znacznej części lu­
zem.

— Nie są to jedyne kłopoty, z 
jakinij się borykamy — mówi za 
slępca kierownika zakładu, Wik­
tor Kur a siak. — z brakami su­
rowcowymi jakoś sobie w końcu 
radzimy. Trudno jednak przesko­
czyć przeszkodę w postaci wyłą­
czeń energetycznych i braku c*ę 
ści zamiennych do maszyn. Przer 
wy w dostawach prądu powodu­
ją znaczne zakłócenia w procesie 
technologicznym. O kłopotach z 
częściami, to już lepiej nio wspo­
minać. Mogę zrozumieć, że 
ma części z importu, aie żeby 
brakowało do maszyn wytwarza­
nych w kraju?

Czy cukierki znajdą się pod 
choinką? Trudno dziś powie­
dzieć. W „Goplanie” robią 
wszystko, by było ich jak naj 
więcej. Nie zależy to jednak 
tylko od załogi. (ar) 

ją. Wozy niszczeją w przera- 
żającym tempie, ulegając ni-_ „ ... .
sączącemu wpływowi rdzy. A’ dziko, bez ładu i składa, mc
jak dotychczas nie ma sku­
tecznego sposobu, by jej za­
radzić. Stoją zatem samocho­
dy pod chmurką i przyprawia 
ją o ból serca wie bu zmotory­
zowanych.

Tymczasem w miastach Po­
znańskiego (podobnie zapew­
ne. jak i w innych wojewódz- 
lwach), nie mą widoków by. kach w sąsiedztwie dwom*
skuteczniej spełniać oczek: i wa 
nia garażowe. Mało jest tere­
nów na ten eed przeznaczo­
nych i zarezerwowanych, nie 
ma wykonawców takich obiek 
tów (tym bardziej, gdy do­
skwiera teraz niedostatek bu­
dulca), brakuje koncepcji ar-

Konińskie

Na jarmarkach gbśw 
o szemranym hawlta
W ostatnim okresie rolnie? 

z różnych gmin wojewóArtwa 
konińskiego informują o m- 
wym rodzaju spekulacji. Do­
tyczy ona handlu prosiętom i 
na które wzrósł tej jesieni po 
pyt i cena.

Na jarmarkach pojawił* ją 
się grupy handlarzy, którzy 
wykupują hurtem prosięt*. 
przywożone przez rolników. 
W ten sposób kumulują je w 
jednych rękach, by na Łych 
samych jarmarkach sprzeda­
wać z zarobkiem tysiąca, a 
nawet tysiąca pięciuset ato- 
tych — tym, którzy ebeą świ­
nie chować. Bezsprzecznie ten 
nieuczciwy proceder u na sort 
wiają sami chłopi, godząc »ę 
na hurtową sprzedaż proeieć. 
Tłumaczą to tym. że II pro­
siąt odstąpionych jednam* 
kupcowi, nawet po niżiraej ee 
nie, jest wygodne, bo moją 
problem z głowy po kilkuna­
stu minutach. Aje to żaden »r 
gument.

Konieczne jest zatem, by j»r 
marki częściej były patentowa 
ne przez milicję. Pole do popi 
su mają również xwią®fci m- 
wodo we rolników Tylko ta­
kie działania mogą utóróeić 
nową formę spekulacji, (»•* 

ehitektónicz.nego wkompono­
wania garaży w otoczenie. 
Nic przeto dziwnego, ie 
wiele ich przybywa i niewie­
le ma w najbliższym cancie
szanse realizacji.

Rezultat jest taki, że wiele 
garaży stawianych jeet M 

wet szpecąc otaczający tom*. 
Są to zazwyczaj praerótoto 
budki, zą które właścicidę nwu 
szą się raczej wstydzić, ełm 
— oczywiście — ważniejsze 
dla nich to, że mają gdzie 
schronić auto. Taki wtaMe 
rozgardiasz garażowy”
m in. nad Wartą w Obeęwi-

autobusowego.
Może jednak w ko6e« te­

mat ten zacznie irytować me 
tylko zmotoryzowanych. Moee 
będzie serio potraktowany i 
przez architektów, i prsez p*a 
nistów, i przez budowłaatjMk-

' Obop»

LISTOPAD
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Piętek

Waleriana 
Wirgiliusza

Grzegorza 
Zdzisława28

Soboto Błażeja 
Saturnina

29
Niedziele

Słońce: 7.21—MhM

POZNAŃ

WIELKI — piąt. g. J9 „Córka 
pułku”; sob., niedz. — gościnny 
występ Teatru Ateneum z War­
szawy „Polonez”

MUZYCZNY — piąt. g. 19 —
przedst. zamkn., sob. g. 19 (pre­
miera) „Panna wodna”, ndedz. 
g. 19 „Panna wodna”

POLSKI — P-at-, sob., niedz. 
g. 19 „Wilki”

NOWY — piąt., sob., niedz. 
g. W „Oskarżony: CZERWIEC 
PIĘĆ DZIESIĄTSZESC”

LALaKI I AKTORA -* piąt. g. 
17, sob. g. 11, niedz. g. 11 i 17 — 
przedst. zamkn.

PIĄTEK, SOBOTA, NIEDZIELA

CHODZIEŻ Noteć: „Szkarłatny 
pirat” (amer.), „Ulzana, wódz 
Apaczów” (NRD)

GOSTYŃ: piąt., sob., niedz. 
„Kiedy będzie ślub” (radź.). 
„Przygody Robinsona Kruzoe” 
(radź.), nied^. „Władca gór” 
(radź.)

GRODZISK: piąt,. sob., niedz. 
„Przygody barona Muenchhause- 
na” (fr.), sob., niedz. „Burza na 
wyspie” (poi.), „Afera Concorde” 
(wł.)

JAROCIN; piąt., sob. „Liłi ko­
chaj mnie” (fr.), piąt., sob., niedz. 
„Przybywa jeździec” (amer.), sob., 
niedz. „Latający kozioł” (poi.)

KALISZ Kosmos: „Wielka ma­
jówka” (poi.), ,.W mroku nocy” 
(amer.); Stylowe: piąt., sob., niedz. 
„Czarny korsarz” (wł4, niedz. 

„Baśń o jasnym sobole” (rądz.); 
Syrena: piąt- „Śmiertelny poś­
cig” (fr.), „Wódz Aidian Tecum- 
seh” (NRD), sob., niedz. „Powrót 
do domu” (wnerj, „Błękitny 
ptak” (amer.-fr.)

KĘPNO: piąt., sob., niedz. „£an 
darni na emeryturze” (fr.), niedz. 
„Dwa jabłuszka” (poi.)

KŁODAWA: „Podróż kota w 
butach” (japh), „Pierwsze zamąż- 
pójście” (radź.)

KONIN Centrum: „Jak się bu- 
d«i królewny” (czech.), „Czułe 
miejsca” (poi.); Górnik: sob., 
niedz. „Wyspa skarbów” (fr.- 
wł.), „Wielka majówka” (poi.)

KOŚCIAN: sob. „Obcy 8 pasa­
żer Nostromo” (ang.), sob., niedz. 
„Zemsta różowej pantery” (ang.), 
niedz. „Pampalini 1 tapir” (poi.)

KROTOSZYN: „Wiedzą sąsiedzi, 
jak kto siedzi” (czech.)

NOWY TOMYŚL: piąt., *>b., 
niedz. „Omen” (ang.), „Bułecz­
ka” (poi.), niedz. „Fajka i miś” 
(poi.)

OBORNIKI: piąt., sob., niedz. 
„Pielgrzym” (poi.), sob. niedz. 
„Kwiaty małej Idy” (poi.)

OBRZYCKO: „Zasady domina” 
(amer.), „Konik garbusek” (radź.)

PIŁA Sokół: piąt., sob., niedz. 
„Powodzenia stary” (fr.), niedz. 
„Dyjewczynka i koń” (NRD)

PLESZEW: „Wspólnik” (fr.), 
,,Pocałunki z Hongkongu” (fr.)

PNIEWY; „Pielgrzym” (poi.)
RAWICZ: piąt. „Moja Anfisa” 

(radź.), piąt.. sob., niedz. Strzały 
Robin Hooda” (radź.), sob., niedz. 
„Zostań ze mną” (radź.)

SŁUPCA: „Gorączka” (poL), 
„Bułeczka” (poi.)

SYCÓW: piąt., sob., niedz. „Im­
perium namiętności” (jap.), „Ta­
jemnica soyfru Marabuta” (poL), 
niedz. „Spotkanie na Kasjopei” 
(radź.);

SZAMOTUŁY: piąt. „Życie jest 
piękne” (radz.-wł.), sob., niedz. 
..Wierna żona” (fr.), niedz. „Sy­
renka i książę” (bułg.-radz.)

ŚREM Klubowe: „Żandarm w 
Nowym Jorku” (fr.); Słonko: 
„Człowiek z żelaza” (poi.)

TRZCIANKA: pLąt., sob., niedz. 
„Gang Olsena na szlaku” (duń), 
,. Młody Frankenstein” (amer.), 
sob.. niedz. ..Awantura” (pał.)

TUREK: „Skok w pustkę” (wł)
WAŁCZ WOK: piąt., sob., niedz. 

..Żandarm na emeryturze” (fr.), 
sob., niedz. „Reksio wybawca” 

(poi.), „Chłopiec z burzy” (austral.)
WRONKI: piąt.. sob. „Siedmio- 

grodzianie m dzikim »a«łwd®ie” 

(rum.), ndedz. „Kowboje i India­
nie” (poi.), ,,Niewinne” (wł.)

WRZEŚNIA: piąt., sob., niedz. 
„Droga szkieletów” (rum.), niedz. 
„Reksio i jamnik” (poi.)

WSCHOWA: piąt., sob., niedz. 
„W pustyni i w puszczy” (poi-), 
„Wspólnik” (fr.), niedz. „Syrenka 
i książę” (bułg.)

ZŁOTÓW: piąt., sob. „Przygo­
dy Alibaby i czterdziestu rozbój­
ników” (radź.), niedz. „Bocianie 
gniazdo” (poŁ), „Przełomy Missou 
ri” (amer.)

PIĄTEK — PROGRAM I: 8 Sy­
gnały dnia; 9 Cztery pory 
roku; M.25 Niezapomniane stro­
nice — „Grypa szaleje w 
Naprawie” — pow.; 11.35 Cztery 
pory roku; 11.40 Radio Kierow­
ców; 12.25 Muzyka Orawy; 12.45 
Rolmiczy kwadrans; 13.05 Studio 
„Gama”; 15.05 Popołudnie dziew­
cząt i chłopców; 15.35 Co jest gra 
ne? muzyczna niespodzianka; M 
Muzyka i Aktualności; 16.30 Gór­
nictwo — gospodarka — ludzie; 
16.50 Nowości z radiowych studiów 
17.10 Magazyn Związkowy; 17.30 
Radiokurier; 19.25 Warszawskie ork. 
— radiowe; 19 40 „Punkt widze­
nia”; 20.05 Koncert życzeń; 20.30 
Granice jazzu; 21.05 Kronika spor 
towa; 21.18 Muzyka K. Szyma­
nowskiego; 22.20 Tu Radio Kie­
rowców; 22.23 Wybitni soliści poi 
scy; 23 Wiadom., inform. sport, 
oraz ..Polemiki”; 23.38 A ud. publfc

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 5, 9, 
10. M, 12.05, 14, 15, 17, 19, 20, 22.

PROGRAM HI: 8.05 Poranek
filmowy; 8.30 Aud. pt. „Samorzą­
dna kultura”; 8.45 Mikrorecital A. 
Rosiewicza;.^. „Rondo” pow. 9.10 
Z klasyki XI wieku; 9^ Wiersze 
J. Ficowskiego; 10 Co kto lubi; 
10.35 Kiermasz płyt wytwórni Pe­
pita; 11 Tylko godzinę; 12.05 Niech 
gra muzyka; 13 Powt. z rozrywki; 
13.50 Czyste radości mojego ty­
cia — pow.; 14 Polonica w -muzyce 
europejskiej; 15.05 Gitara, kas tanie 
ty i piosenka; 15.30 Koncert bez 
biletu; 16 Posłuchać warto...; 16J5 
Muzykobranie; 16.40 „Węgry po 
sezonie”; 17.05 5 minut dla kiero­
wców; 17.10 W tonacji Trójki; w.w 
Poetyka wszystkich; 19J5 Ctaa 

relaksu; 19 Pow, w wy<d. d&w. — 
T. Konwicki — Sennik współcze­
sny; 19^5 Opera W. A. Mcmarta — 
Łucie Silla; „Rondo” — pw. 
20 Interradio — aktaataaoócń; 28.44 
Katalog nagrań.; 21. Płytoteka mn 
zykt artaropoisteiej; 22.08 Gwńaoda 
siedmiu wieczorów — Johny Cash; 
22.15 Trzy kwadranse jazzu; SI 
Wiersze J. Ficowskiego; 23.05 Jata 
session w Trójce.

Wiadomości: 7, Ł, Mk8K M, K 

17, ».3Q, M.

PROGRAM FV (wA. kttmftne Po- 
znania): 6.45—0. — RadteezpceMK; 
— lokalny aurwia toformac^ wU 
domości „Sygnałów dma4’ z X- 
przegląd prasy poratafisOdeJ; Inter- 
dla kierowców — teiefoo dyżur­
ny 653-18 do godz 8.; 12.05 — Czas 
dobrych gospodarzy; 12JO — „A^ro 
chem”; 17 — RadloexprcKs; 17. T® 
— Stereo: „Rytmy W”; 17,40 — Ho 
zmowa dnia; 17.50 — Stereo: Z 
poznańskiego studia nagrań; 18.15 — 
Magazyn kulturalny; 1835 — Haj 
ka dla dxieri; 18.40 — Ce >tig?

SOBOTA: PROGRAM k 5. Sy­
gnały dnia; 9. Cztery pory roku; 
lfl-15 Konfrontacje; 11L48 Tu Ra­
dio Kierowców; 12.25 Graj 
gracyku — aud. plebiscytowa; 12.45 
Rolniczy kwadrans; 13.05 Studio 
Gama; 14.06 Teutr P R świat na 
przekór 15.05 DU dzieci .^Supełek”;
15 30 Studio Relaks; 15.35 Co jest 
grane — xnuz. ndespodzAanka; M 
Muz. i Aktuabu; M-M Kompoocy- 
tor o sobie — M. Zacharewicz; 
17.30 Radiokurter ; MJ6 Do łeakl 
łeaka; 1S.30 Weeoty AuteOua; »J8 
Popularne nagrania wybMnyeh wo 
kalistów; 21.65 Wleewór w Studau 
Gama; 21.35 Przy maaeycM. o apor­
cie; 22.20 Tu Radko Kierowców; 
22.23 Na muzycznej antenie; 21 
Wiadom., taf. aportowe orm ,J*ote- 
mJki”; 23.30 And. pubMu.

Wiadomości: Ml, 1, 2, 1, a, a, 
M, IM, M. M, M, M, 2Ł

PROGRAM m: 8.65 Wariacje « 
temert,^; 9 — pow.; 9J0
Koncert na flet 1 ortcaerirę Carla 
NteBaena; >.30 wtem J. Ftenw- 
skiego; *35 Utwory J. Stbettooa; 
18 Z fantazją t umiarem; »J5 O 
kto MM; 1 Bem. wsi* ton 

„Sennik współczesny**; 3^.30 
„AłexatfKler-s Ragtime Band” — od 
AU JohMOna do Raya Cbar 1 esa; 
n.06 W tonacji Trójki; 13 Po wtór 
fca z roarywki; „Czyste rado­
ści mojego życia” — pow;. 14 Poło- 
ntoa w muzyce ewopejakiej;
Słuchaj raaeca z nami; 16 Między 
wterazami — magaayn; n.05 IMa 
kierowców; 17.M Słuchaj razem z 
nami; » Kłub światowid — nic 
tyto© a polityce; Ballady
ikrofa Gamera; >^5 Opera W. A. 
Moaarto: „Łuco Stoa”; ,Jton 
to” — pcw.; 28 Bew się reaem z 
mami; 21.68 Gwiasda siedtudu wte- 
caorów — Johny Cash; 22.16 Tea- 
treyk Zicdone O6co: „Chloroform 1 
pocałunki*’; 22.« Śpiewa Dorh
Day; 28 WSeraae J. Ficowskiego; 
23.05 Słuchaj raikem z nami.

Wiadomości: &, M.36, 112, 16, 13, 
19 .38, 22.

PROGRAM IV (aud. lokalne Po 
aaante): 6.46—8 RadioexpreM&; lokal 
to aerwia' isUoroMcyjny; Wtado- 
mcści „Sygnałów dnia” z pr. I; 
tof. dla kierowców; tcd. dyżurny 
653-18 do g. 8; 12.06 Czas dobrych 
gospodarzy; 17 Radioexpre>ss; 17.15 
Stereo: „Rytmy M”; 17.40 Rowiw 
wa dnia; 17.90 Stereo: Popołudnie 
X country; 18.36 Bojka dia dzieci; 
18.40 Co jutro?

NUOZJ&ŁA PROGRAM I: T.30 
Mcntowa z i piosenką;
8.31 btoriccai z Pocnaoia; 9.06 Ma 
gazyn Wojskowy; 16.86 Inf. sport.; 
10.34 Pieśni Powstania Listopado­
wego; 10.30 Teatr dla dzieci „Zgrae 
bna nitka”; 11 Koncert przed hej­
nałem; 12.59 Inf. dla kierowców; 
13 Studio Gama, 14.30 W Jeeiora- 
naełi; 16 Koncert życzeń; 16.05 Te 
atr PR — „Kobiety w atarym do 
m«”; 17 Radiowe orfcLetory przed 
mikrofonem; 17.34 Studio Młodych; 
».O5 luf. dU kawowców; 18.07 Ma 
ła Polihymnia — czyli powa^nde

wcpowaaaae^ n.Jn rwy 

MMMMMMMMMeMMeMeneseeMno..

„GŁOS WIELKOPOCSKT" redaktor^ w wjt ifIMilili
KALISZ; Zołta Pocęwłcka, ul. Koiimiarzowiko 4, M. MC-**.
KONIN: Wojciech Mutowskl, (H. FZPR t, M 21647. 
LESZNO: Andrzej Kułeckł, ut Słowiańsko 31, teł. •»-«.
NtA: Włodygław Wrzck, to. Okrzei 7c, lei. 4341.

muzyce o sporcie; 28 Koncert ty 
czeń; 21.06 Aud. pt. „Ghłotown 
oikiem”; 22 Tełegramy muc.
U”; 22.30 Moja aud ombk.;
Ińfor. sport.; 23.15 Rewie ptosenek 
23.45 Jazz na dobra«r»oe.

Wiadomości: 9.81, 1, 2, X 4 <» 
7, 8, X M. M, 18. M.

PROGRAM HI: 8.35 KtoM p6o- 
senkę...; 9 Recital Emila Gttć&ą; 
» 60 minut i>a godaśnę; M Frae- 
baje z nowych płyt; M.30 Aud. pt. 
„1 XI r. Kraków, KtoBtoto- 
ska 7”; 12 Wibrafonowe baągż
Ltonela Hamptona; M.M 
ebeą” — słueh. dotoma. M tok. 
i dyrygenci; K85 Ketoratoaato; 
14.38 Z' nagrań PR lii; H top. pc. 
..Pomraik Powstatoa”; MM Nawa 
płyta Pat Benatar; M „Poeto* W>8 
zana na nieobecność”: W.16 W eki 
ecie z Widie Neteoncm; IBM 
5 minut dla kierowców; MjM W 
duecie z B. Streótond; 17.M A<»d. 
literacka — Słowo, totog. ; 
18 Rockowe swdeńfltwo m leeti- 
wadu w Woodsrtock; M PllfclJ 1 
elegie o konlaeti; » Ora 1, >*« 
nua*; H35 Opera W A. ęnir- 
lAKio Silla; ł».S» Hondo — r**-! 
2« Jasz piano forte; ».4t Mm 
Hołt; O pomocy 1 sę>ec >aMa*Mtt 
od pomagania; 2D.N PeinelM*; — 
gra Gato Bartderi; M BMM* 
Pliviera Mesaiacu; M M Gn^ęaHba 
siedmiu wieczorów — Jota, CęalK; 
22.15 W duecie z Bingiem Crcea.W 
23 Wiersze J. Ficowidcłegę; JWI 
Małe aoena muzyka; nj* BrM* 
Perta — estery wyUad*; ».• 
Młędey dnóesa a asesac

Wiadoazrońc* H, M

PROGRAM IV ę—I. MMMe >• 
znania): <.« ..Dokęd — taMaMaT 
9 Wiadom. sport.; »« AaA X. 
Kubiaka; ».B Stereo. KiaiiM, 
J. S. Bacha — Gra Orkieatra MM 
Murth*món-<lii f MMę MM 
2yczeń; MM Ma*aara kMM 
17 Popołudnie Meraetaa aaMpan 
ne; 22.es UBilting M 
sportowy.



• Praca 
ipodniarz poszukuje pra 
ty. .Oferty ..Prasa", Skry

Bibliotekę ozamą rzeź­
bioną antyk w bardzo 
dobrym stanie, ewentual 
nie z biurkiem kupię. 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 48727g.

Kożuch włosM długt, 
krótki, kurtka męska^ 
tel. 41-85-02. Najchętniej 
bony PeKaO. tefrtSg

Kożuszek, łatki, wyszy­
wany sprzedam. Telefon

Kożueh damski, suknię 
ślubną sprzedam. Tel. 
438-19. 4TŻ22g

Kuplę, wydzierżawię po 
mieszczenie na sklep, 0. 
kolice P" nania. Możli­
wość r-piaty w bonach 
PeKaO. Oferty „Prasa” 
Skryta 1 dla 464S9g.

ta i dla 45834®.
PMisdąm wtryskarkę do 
•> g, przyjmę pracę cha 
fcipniczą. Oferty .Pra- 
«a”. Skryta 1 dia 4®4T5g.
Prayjmę szycie do do­
mu. Peemań, Kmieca 13A 
po godz. 18. 46537g
Pomoc domowa 8 go­
dzin dziennie potrzebna. 
O«- Kraju Rad. Telefon 

do godz. 14.
, 46556g

Kożuchy włoski* za bo. 
ny PeKaO. Tel. 32-21-40 

472S7g
Ciągnik ogrodniczy 2-osio 
wy kupię. oferty ♦.Pra­
sa”, Skryta 1 dla 46735g

67-95-18. 46481g
Kożuszki: damski, męs­
ki (62) sprzedam. Telefon 
32-11-55. 47109g

Tapczan dwuosobowy — 
sprzedam. Tel. 206-398. 

4$928g

M-2 własnościowe ramie 
nię na większe, również 
lokatorskie lub inne, o 
ferty ,,Prasa”, Skryta i 
dla 46498g.

Pilnie kupię mieszkanie 
własnościowe M-3 lub 
M-4. W La domość: Ostrów 
Wielkopolski, tel. 629-62, 
po godz. 20. 46438$

Kożuch diamski, telqton 
77-82-07. 46T08g

Kożuch damski włoski 52 
teł. 32-55-61. 46752g

Magnetofon „Gruniig” 
kupię. Tel. 629-39. 46778$

Kupię 2 części Listen 
and Learn, tel. 32-38-09, 
po godz. 16. 46777$

Kożuch damski, telefon 
67--47-9H po godz. 20.

4«729g
Efektowną białą suknię 
ślubną sprzedam. Telefon 
66-02-64. 46947gKupię używany barako­

wóz lub domek campin. 
gbwy, tel. 20-56-84.

46818g

Futro karakułowe brązo 
we, czarne sprzedam, te 
lefon 67-95-37. 46778g

Zakład tndtal. wod.-kan, 
1 e.o. prżyjmi. zlecenia. 
Tał. rt-rr-TO. «S5*g

Kupię M-3 własnościowe 
we Wrześni lub Środzie. 
Międzychód tel. 506.

46507lg

Drogi segment rustykal­
ny dębowy, tel. 752-54 

46917lg
Teania przyjmę. war- 
actat samochodowy. Poz 
nań, Górozyn, UL Stę- 
az*wska M. 4ś5«lg

Tokarnię rewolwerową 
RVL-63 oraz toka-rnlę u_ 
niwersalną TUC-40, TUE. 
40. TUB-32 lub podobną, 
tylko w dobrym stanie 
kupię. Wiesław Czajczyń 
ski, Poiznań, ul. Miła 17 
tel. 457-07 do godz. 15.

46825g

Futro karafcułowe sprze 
dam. Osieidle Piastów, 
skie 20 m. 88, po godz. 
18. 46851g

Sprzedam wyposażenie do 
fermy norek. Oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
46OT4g.

Pilni* poszukuję poko­
ju, kuchni, kawalerki. 
Cena do uzgodnienia. O- 
ferty „Praea”, Skryta 1 
dla 465212g.Kożuch damski i łatek 

sprzedam, tel. 67-59-06.
46855g

Ucznia w zawodzie ślu- 
sar sko-tok a rskim, pow y _ 
żej lat 18 przyjmę. Ur­
banowska 5E. 46569g

Kafelki hiszpańskie 11X11 
— 16,5 m« za bony
PeKaO sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
47202g.

Sprzedam własnościowe 
pokój z kuchnią 30 mz 
wygody w centrum Po­
znania. Oferty „Prasa", 
Skryta 1 dla 4«576g.

Kożuch włoski chętnie za 
bony PeKaO sprzedam. 
Tel. 20-41-06 po godiz. 16

4®884g
Pracownik na gospodar­
stwo potrzebny. Praca 
ataża. Wynagrodzenie do 
WgodnienU. Lewando- 
wtor, Poznań, Pokrzyw. 
wM. «63®«

Traktor 330 Ursus, chęt­
nie z ładowaczem lub Ln 
ny kupię. Ogrodnictwo, 
Nowy Dwór, Gnieźmień 
ska, 82-006 Kobylnica (za 
Boigucinem). 46657g

9 Samochody
Kupię Fiat* 12«p. Ofer­
ty „Prasa", Skryta 1 dla 
47654g.

3 pokoje, kuchnia., tele­
fon — Łazairz zamienię 
na dwa oddzielne M-2. 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 46779g.

Kożuch damski, kurtkę 
męską, płaezcz Skórzany 
męski, damski (mały) — 
sprzedam za bony PeKaO 
osiedle Kra j<u Rad 13 m. 
11. 46914$

Sprzedam maszynkę dn 
repasacji pończoch. -Leś­
nik, Głogowska 95 m. 3, 

46«63g

Frayjmę nimerza — po 
lemika i pracownika d0 
gaSwetnkeaeJi, mo*e być 
koWete — Janickiego 22.

Kupię dużą butlę gazo­
wą. Oferty „Prasa”, 
Skryt* 1 dla 46»61<g.

Kuplę przyczepę namio­
tową SK-M0, tel. 67-13-29.

46869g

Sprzedam Fiata 125p — 
1500 nowego. Oferty „Pr* 
sa”. Skryta 1 dl* 46590g.

Volkswagena Polo, rocz­
nik 1975, poj. 900 ems z* 
bony PeKaO sprzedam. 
O«. Kraju Rad. 4 m. 2S.

4650»g

Zamienię 2 pokoje, ku­
chnia., łaziienka x dozor 
stwem na podobne bez 
dozorstwa Wilde (wairun 
ki korzystne). Oferty 
„Prasa”, Skryte 1 dHa. 
46789$.

Zatrudnię pracownika 
przed południem do cy 
nowania ogniowego. Tel. 

po godz. 18.
4723»r

Zatrudnię spawacza oraj 
dtuaarza remontowego ma 
szyn. Tel. 89-20-88, po go 
dźgnie 18. m39g

Leki Gerovita*l, Cosaldom, 
reta-rd kupię. Tel. pra­
ca: 549-10, dom: 675-396.

46881$

Pianino sprzedam. Ofer­
ty „Prasa”, Skryta 1 dla 
46664g. Kupi* Fiata 126 do 230 

tys. Tel. M-29-53. 4667«g
Młode małżeństwo bez­
dzietne poszukuj* wygód 
nego pokoju. Oferty „Pra 
sa". Skryta 1 dla 46803g.Bony PeKaO kupię. Tel. 

20-41-06 po godz. 16.
46863$

Komplet mebla antycz. 
nych Ludwik z okucia­
mi w miniaturki porce­
lanowe oraz żyrandole 
kryształowe sprzedam za 
bony Pe-KatO. Telefon 
78-24-65. 46675g

Sprzedam karoserię Fia­
ta 1311 1 przyczepę do 
transportu samochodów 
osobowych, Września, ul 
Kosynierów 69 . 46686g

Pielęgniarka x mężem 
zaopiekuje się starszą o- 
sobą w zamian ze miesz 
kanie, oferty „Prasa”. 
Skryta 1 dla 46805g,

Przyjmę pracowników 
fdo przyuczenia) do wy_ 
ro>bu - wiatek ogrodzenio. 
wyeh. P. Tomaszewski. 
Poknań, uł. Gnieźnień- 

76, godz. t — 16.
4664$g

Dziewiarka (Boch) poszu 
kuje chałupniczej pra- 
ey. Oferty „Prasa”, Skry 
ba 1 dla 4666Gg.

Kupię maszynę przemy, 
słowa krawiecką lub 
szewską, oferty „Pra­
sa-”, Skryta 1 dla 47206g, Golfa L-TB sprzedam, o- 

glądaó górny taras Ho­
telu „PoOTiań”. 4C420g„Echolane 2” sprzedam. 

64-6110 Rogoźno, ul. Dwór 
cowa M, po godiz. 15.

46679g

Poszukuję mieszkania — 
M-2 względnie M-3 (naj­
chętniej Osiedl® Koper­
nika, Grunwald) na o- 
tares 8 lat z możliwością 
przedłużenia. Płatne z gó 
ry bonami PeKaiO. Ofer 
ty „Prasa”, Skryta 1 dla 
46810$.

Drzwi do Syreny 104 ku 
pię (używane lub nowe). 
Tel. 38-39-38 po godz. 15. 

46897g
Sprzedam Nysę 501 lub 
zamienię na Żuka, Ta<r. 
pana. Dąbrowskiego 423, 

46449$Traktor Zetor Major 3811 
sprzedam. Poznań, To­
mickiego 8 m. 24. 4668Sg

Kupię kurnik okolice Po 
znania. Oferty ..Prasa”. 
Skryta 1 dla 46902g. Sprzedam Fiata 125, bla 

charka do remontu wraz 
z karoserią MR. Dąbrów 
Skiego 423. 46450g

Mzeżnictwo i wędliniar- 
gtwo przyjmie pracowni 
ka, tel. 31-57 Gniezno, 
uti. orcholska 29. 46687g

Przyjmę seliflerzy do ni 
klowni lub pracowni 
ków do przyuczenia. Zbl 
gniew Mysior. Swarzędz, 
H. Sawickiej M, telefon 
1W-3B4. 46712g

Encyklopedię PWN ato­
mową . Teł. 473-08 . 46694gZamrażarkę, wtryskarkę 

kupię, rozliczenie Fiat 
126p, bony PeKaO. Tel. 
49-42-23. 46932g

Kupię mieszkanie włąs- 
nościowe M-3, 4 za bony 
PeKaO. Może być daw­
ne powiatowe miasto, o. 
ferty „Prasa”, Skryta £ 
dla 46820g.

Odstąpię leki RFN na Cu 
krzycę Diabetoral i kom 
piet leków na miażdży­
cę: zastrzyki l tabletki 
(Depot Padutin, Nico Pa 
dutin forte), tel. 32-52-92 
wieczorem. 4«699g

Sprzedam nową Syrenę 
w zamian za cegłę K-2. 
Oferty ,Prasa”, Skryta 1 
dla 46479g.Wtryskarkę do tworzyw 

sztucznych kupię. Tel. 
33-34-52 po godz. 18.

46933g Fiata Wp — 1974, bla- 
charka 198-1. os« Sobies­
kiego 7F m. 152, po go- 
dizinle 16. 46570g

Sprzedam mieszkanie wła 
snośclowe M-3,. telefon 
20-66-81 lub oferty ..Pra­
sa”, Skryta 1 dla 46824$.Uśywany telewizor czat 

no-biaśy kupię. Telefon 
S26-T9. 4®mg

Dźwig budowlany oBT“* 
w idealnym stanie. ma_ 
łą tokarkę, blachę ocyn 
kowaną sprzedam. Tel. 
32-52-92 wieczorem.

4«700g

Panie do prac pomocni^ 
eaych .. potrzebne. War*- 
»tat, Bolkowi ck a lOa.

46809g
Tarpana combi, rocznik 
1977 sprzedam, zamienię 
na Fiata 126. Tel. 32-58-08 
po godz. 17. 46577g

Toruń ha Poznań kwa­
terunkowe nowe budów 
nictwo M-3 na podobne 
zamienię. Oferty ..Pra­
sa”, Okryta 1 dla 468®3g.

Brylant powyżej 1 kara 
ta kupię oraz diament 
surowy. W rozliczeniu 
bony PeKaO lub Polo­
nez. Oferty ..Prasa”, 
Skryta 1 dla 46953g.

Pinia biegłą szyjącą — 
przyjmę do Pracowni Ka 
letniczej. Poznań. ,Leo- 
tiarda 1 (pod pocatą) 7 
— 16- ttSlóg

Bibliotekę, bufet, witry 
nę sprzedam. oferty 
„Prasa”, Skiryta li dla 
46726g.

Forda Taunusa 1300 L. 
rok produkcji 1980 listo­
pad', po przebiegu 3650 
km sprzedam za bony 
PeKaO. Informacja: telj.
20-95-18, godz. 17 — 18.

46616g

Studentka AM poszuku­
je niekrępującego poko 
ju z wygodami w cen- 
t rum. O f ert y „Pr asa.’ ’, 
Skryta 1 dla 46859$.

Zatrudnię ślusarza. Pacz 
kowska 2ŚA. 46831g
Eakład elektromechsnicz 
ny specjalności pompy 
głębinowe, zatrudni na 
bardzo dobrych warun. 
kach pracowników: na _ 
wijaeza silników, ślus^Z 
nz®, t okair z a. równi eż do 
przyuczenia zawodu, ucz 
nią. Zgłoszenia osobiste: 
Sychy Las, ul. Sprzecz­
na (Obornicka za wia_ 
duktem w prawo).

________________ 468885
Przyjmę szycie lub pół 
•U tu. Tel. 32-64-77.

4664 Og

Meble „Izabella” lub „Na 
talia” nowe lub w bar­
dzo dobrym stanie ku­
pię. Oferty „Prasa”, 
Skryta 1 dla śTMSg.

Sprzedam suknię ślubną 
i welon na 170 — 176, 
kupię maszynę do szy­
cia, Tel. 79-06-68, po go. 
dizinie 16. 46740g

Małżeństwo z dzieckiiem 
poszukuje mieszkania lub 
pokoju. Oferty „Prasa”, 
Skryta 1 dla 46862g.

Kupię Zastawę „Medite 
ran” nową. Oferty „Pra 
sa”. Skrytą 1 dla 46623g.Segment „Rotterdam” z 

wypoczynkiem kupię. Wa 
wrzyniaika 5 m. 12.

' 46422g

Nowy samochodowy ze­
staw „Pioneer” 2X20 W, 
tel. 67-46-60. 46552$ Sprzedam Fiata 181 Mira 

fiorl, rocznik 1978. Poz­
nań, Chwlałkow&Mego 18 
m. 1. 46663g

Zamienię M-4 3-pokojo- 
we na dwa M-2 Winogra 
dy. oferty „Prasa”, Skry 
ta 1 dla 468711$.Kiosk z kwiatami kupię. 

Możliwość rozliczenia w 
bonach PeKaO. Telefon 
87-17-86. 4«®4g

2 duże zamrażarki ku­
pię. Oferty „Prasa”, 
Skryta 1 dla 46430g.

VW Busa tanio oraii kurt 
kę kożuchową męską, 
skórzaną damską za bo. 
ny PeKaO sprzedam. 
Plac Wolności W m. 6.

46«12ig

Sprzedam Fiata — 131p, 
model 79/80 za bony 
PeKaO. Informacja par­
king Hotel „Poznań” so 
bota — niedziela. 4«802g

Nowe własnościowe M-4 
sprzedam za bony
PeKaO. Oferty „Prasa”. 
Skryta 1 dla 46950g.

Sprzedam pierścionek z 
brylantem, oferty „Pra 
sa”, Skryta 1 dla 46620g

Kupię własnościowe M-4, 
M-5 w rozlicz en lu ewen 
tualinie M-2 lub Golf. Te 
lefon 22-48-29 . 4«963g

Kupię Fiata $50 Sport, 
chętnie do remontu, o- 
ferty „Prasa”, Skryta 1 
dia #6701$.

Zakład stolarski za trud, 
ni dobrych stolarzy. • Wy 
nagrodzenie bardzo wy­
sokie,’ teł. 67-98-47.

46908g

Znaczki Wolne Miasto 
Gdańsk (czyste), samo­
chód Muscel 461. Oferty 
Poznań », skr. poczt. 2141. 

4«432g

Sprzedam przyczepkę do 
2u ka. N ow ak, Przeźmie - 
rowo, Rynkowa 60B.

46784g

Pan szuka pokojus rów_ 
nież wieś, blisko Pozna­
nia. Oferty „Prasa”. 
Skryta 1 dla 4«965g.

Sprzedam Wartburga — 
(pr zejść iówika), telefon 
20-50-30. 46715gPrzyjmę szycie spódnic. 

»pod>ni. Oferty „Prasa”, 
Skryta I dla 4«9Mg.

Pracowników zatrudnię 
do. atrakcyjnej, ekspor. 
towej produkcji. Walde- 
W Piątkowski ..Fruc- 
.fio” Kościuszki 13 Wiry
W. Pozn a n i a. 46973g

9 Nauka
Asystent uczy angielskie 
go. Teł. 33-23-81 we w n. 
3®ą. godtz. 3 — 9 R ze jak.

45528g

Kupię zgrzewarki na po 
lietylen i PCW. Oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
46467g.

Krzewy ról sprzedam, 
teł. 67-38-53. 46816g

Matę szklaną sprzedam 
(konkretne propozycje).
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 46«36g.

Kupi* Wartburga 363 
1960 (iz dobrych rąk). Tel. 
602-17, godz. W — 1S.

46847g

Zamienię M-2 na inne.
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 46972$.

Moher większą ilość ku. 
pię, Poznań 37, skr. pocz 
tówą 5. lub tel. 28-666. 
kier. 8663. 4654flg

Taksometr Poltax II ku 
pię. Tel. 33-19-21. 46544$

Nowe własnościowe mle 
szkanie M-4 sprzedam. 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dU 46705$.

Taksometr Paltax z me­
tryką kupię. Tel. 602-17, 
godz. 17 — W. 4«848gSprzedam taksometry Ar 

go Hałda, orzechowa 27 
m. 6. 46668g Volkswagena Passat* LS 

model 1076, czerwony, 44 
tyś. przebiegu, stan ideał 
ny sprzedam z* bony 
PeKaO. Tel. 87-48-05.

46860g

Student poszukuje ni®_ 
krępującego pokoju. O-
ferty „Prasa”, Skiryta 1 
dia 47004g,

Kolumny 2X68 i wzmac. 
niacz, tel. 67-46-60.

46553g

Lek Partusisten odstąpię.
Tel. 32-98-85. 46878g

Przyczepę campingową 
N-126 sprzedam. Poznań, 
Jugosłowiańska 5. 46835g

Kupię mieszkanie włas­
nościowe M^3 lub M-4 
pł-atne w bonach PeKaiOŁ 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 47092$.

Rosyjski — tłumaczenie, 
korepetycje. Jankowska, 
teł; S4-OT-96. te«2g

Kupię oPony do ,1B5P, Łe 
lefon 32-56-M. 4<«17g

9 Sprzedaż
Singer za bony PeKaO 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa” Skiryta 1 dla 4G524g.

Fiata 126p komfort, no­
wego sprzedam lub za­
mienię na działkę. Ofer­
ty „Prasa", Skryta 1 dla 
46879g.

Nadwozie Fiata 125p po 
wypadku ora2 części 
Wartburga 312 sprzedam. 
Teł. 617-58. 46926g

Sztruks, overlock, jeans 
sprzedam za bony PeKaO, 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 46887g.

Przyjmę uczniów i eme­
ryta. Zakład. <lusarskj. 
Gar bary 54. 46578g
Niemiecki, S-tygodniowy 
kurs intensywny, mgr 
Nowotko, Promienista M 
m. ». Wilg

Sprzedam M-3 51 ml wła 
snośclowe (wieżowiec) Ra 
taję, komfortowo wypo­
sażone (locum) za bony 
PeKaO. oferty „Prasa" 
Skiryta 1 dla 47203g. .

Złotą monetę 8,5 g sprze 
dam za bony PeKaO. o- 
feirty ,Pr asa”, Skiryta 1 
dla 46889g.

Sprzedam za bony
PeKaO zestaw stereofo. 
niczny nagrywająco-od.. 
twarzający i lodówkę Si 
lesia. oferty „Prasa”, 
Skryta 1 dla 46470g.

Angielski, norweski. Mły 
Hanz, tel. 459-25. 46547g

• Kupno
Kupię ciągnik C-330, naj 
ohętnlej nowy wzgl. 4011. 
W rozliczeniu bony 
PeKaO. Oferty: Środa 
WMop. tel, 31-82 po go- 
d^inae 16. 46596g

Kuplę mieszkanie włas­
nościowe w nowym bu­
downictwie (4 pokoje) 
płatne bonami PeKaO. 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 47356g.

Magnetofon Finezja za 
bony PeKaO sprzedam. 
Tel. 20-13-19. 46890g

Kupię Fiata 126p, rocz- 
n/ik 1981 lub 1980 telefon 
66-041-67, godz. 16 — 19.

46929gZnaczki polskie 1939—45 
wydane w Londynie 
(komplet), „Aparaturę
stereo” (gwarancja), te. 
lewizor „Junost” (gwa. 
rancja). oferty Poznań 9 
skr. poczt. 241. 46431 g

Suknię ślubną — welo­
nem (wzrost średni). Het 
mańska Ml m. 5. 46894g

Samochód Fiat 187 nowy 
z dodatkowym wyposażę 
niem sprzedam za bony 
PeKaO. /Oferty „Prasa”. 
Skryta 1 dla 46954g.

Mieszkanie 3-poikiojowe 
typu M-5 zamienię na 
dwa mniejsze. Telefon 
67-17-57, po godż. 16.

46590 g

Buty oficerki nr .42 sprtze 
dam. Oferty „Prasa” 
Skryta 1 dla 46898g.Lodówkę na gwarancji 

«« bony PeKaO kupię. 
Ołerty „Prasa”, Skryta 1 

46507g.

Sprzedam Fiata 125p za 
bony PeKaO. Rok pro­
dukcji 1961. Oferty „Pra 
sa”. Skryta 1 dla 47001g.

Sprzedam kożuch dam 
ski, włoski, osiedlę Przy 
jaźni 7 m. 105. 46440g

Trentel odstąpię. Oferty 
..Prasa”, Skryta 1 dla 
46899g.

Młode bezdzietne malżeń 
stwo poszukuje pokoju 
z używalnością kuchni i 
łazienki. Oferty „Prasa”, 
Skryta 1 dla 48593g.

Lodówkę , „Mińsk 16” kib 
„Silesia” ‘ na gwarancji 
kupię. Płatne bonami 
PeKaO. Teł. 33-37-95.

4W7g

Sprzedam nowy kożuch 
turecki, damski, rozm. 
48. Poznań, Marcelińska 
22 m: 13. 4«456g

Pielnik siedmiorzędowy, 
zgrablarkę rotacyjną — 

' nowe sprzedam, oferty 
„Prasa”, Skryta ■ 1 dl* 
46927g.

Sprzedam Wartburga 1000 
Grochowe Łąkli 4 m. 2. 
Po godz. 16. 47066g Poszukuję mieszkania 

dwupokojowego Poznań 
lub okolice, zapłacę 5 lat 
z góry. Oferty „Prasa”. 
Skryta 1 dla 46637g.

Mieszkanie dwupokojowe 
(locum) osiedl* Piastów 
Skie sprzedam. Oferty 
..Prasa”, Skryta 1 dla

# Lokale
Poszukuję lokalu, suterę 
ny na sklep. Oferty „Pra 
sa”, Skryta 1 dl* 46474g.

Kożuszek włoski również 
za bony PeKaO sprze­
dam. Tel. 20-17-08. «457g

Sprzedam kożuszki dam 
sicie 1 dziecięce w łatki, 
najchętniej za bony 
PeKaÓ. Tel. 1MM.

86535g

Ubranko do I Komunii 
kupię, oferty „Prasa”, 
skryta 1 dla 4«742g.

Canona z gwarancją — 
sprzedam. Oferty , „Pre­
sa”, Skryta 1 dla 4«533g.

Obraz stary, nawet usz. 
kodzociy kupię. Oferty 

Skry** * <U»

Cztery pokoje własnoś, 
ciowe zamienię na dwa. 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 4WM*.

Sukienkę 'glubną. Matej 
ki M m. 7, Żuławska.

WŚ80g

Plł« M-S Baimtettią na Po 
znań, tel. 20-55-M. ł6644g

Przyjmę na pokój 1-oso. 
bowy umeblowany. Jani 
szewskiego 9. 4697»g

Zamienia mieszkanie M-4 
w Zaibnzu (przedmieście) 
na podobne w Poznaniu. 
Tel. Poznań 20-SS-liS, po 
godz. is. leeeig

Młode małżeństwo zaopi* 
kuje się starszą osobą w 
zamian ta mieszkanie. 
Oferty „Prasa”, Skryta! 
dla 4O68»g.

Młode małżeństwo z ma­
łym dzieckiem, członko. 
wie SM, poszukuje mie­
szkania lub pokoju. 
Wszelkie warunki do u- 
zgodnienia. oferty „Pr* 
sai”. Skryta 1 dla 46T16g.

Wrześnie zamienię dwa 
pokoje, kuchnia., na po. 
kój kuchnią lub kawa­
lerkę w Poznaniu. K^ze. 
siny, Chrzanowska 4.

467>39g

Pracująca panna za ople 
kfUlje się starszą osobą w 
zamian za mieszkanie. 
Oferty „Prasa”. Skryta 1 
dla 4674i4g.

Kuplę mieszkanie włas 
nośclow* w starym bu- 
dowmdctwle. Oferty „Pra 
sa”, Skryta 1 dla- 46745g

Kuplę, wydzierżawię — 
sklep Poznań, okolica.
Oferty „Prasa”, Skryta. 1 
dla 46T51g.

Kupię Łub wydzierżawię 
mieszkanie na terende Pn 
znania Łub bliskiej oko. 
Hcy dwu Łub trzy pako Jo 
we x ’ praynależnościami. 
Dzierżawę mogę zapłacić 
z góry, oferty „Prasa”, 
Skryta 1 dla 46704$.

Dom z ogrodem Poznań, 
okolice kupię. Ofterty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
46636g.

Sprzedam dom jednopię­
trowy z garażem, ogro­
dem na Winogradach, 
mii-eszk an i e 2 - pokoJ owe z 
kuchnią 1 łazienką, po 
kupnie wodne. oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dii a 
46660$.

Września — dom miesz. 
kaliny z warsztatem sa- 
mochodlowym nadające 
na każdą branżę sprze­
dam. oferty ..Prasa”, 
Skryta 1 dla 46685g.

Kupię ziemię lub dział­
kę Suchy Las, Złotnifei. 
Oferty „Prasa”, Skryta! 
dla 46696g.

Zamienię budynek w sta 
nie surowym wolnosto­
jący, ładnie położony na 
działce 760 ms i pełnym 
uzbrojeniem i mieszka­
nie własnościowe typu 
M-3 i telefonem na go­
towy domek jedńorodaiin 
ny lub pól willi. Oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 

46698g

Sprzedam ogródek dział 
ko wy z domkiem. Tel. 
7'13-16. 47204$

Cudzoziemiec kupi a-trak 
cyjny . dom willowy w 
Pozn aniiu. Poważn« of e r 
ty „Prasa” Skryta 1 dla 
46771$.

Sprzedam dom z ogro­
dem w centralnej diziel. 
nicy Poznania. In for ma 
cje po godiz. 16.30, tei.‘ 
20-12-75 wzgl. 67-57-29.

46788g

Zdecydowanie sprzedam 
dom z lokalem nadają­
cym się na działalność 
gastronomiczną w cen. 
trum Kościana. Informa 
cja Wrocław, tel. 320-93, 
po godz. 20. 46794$

Kupię nieruchomość (o_ 
grodniczą — szklarnie) 
do 1000 metrów, oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
46856g.

Sprzedam atrakcyjny dom 
jednorodżiinny atrialny, 
pełen komfort. Wiado­
mość: SzMcht y ng o wa>
woj. Leszno, Słowackie 
go 3, po godz. 18. 46877$

Sprzedam dom w zabu­
dowie szeregowej, stan 
surowy. Oferty „Prasa” 
Skryta 1 dla 46688$.

PRACOWNICY POSZUKIWAŃ! *
ZAKŁADY METALURGIOENK JPOMEI" Am 
mań, ul. Krańcowa 15 — zatrudnił wa«t

PRACOWNIKÓW
w zawodach:

— FORMIERZ ODLEWNIK.
— RDZENIARZ.
— SUWNICOWY.
— TRANSPORTOWY w ODLEWNI.

' SPAWACZ
— MONTER INSTALATOR.
— Ślusarz.
— ELEKTROMONTER.
— KIEROWCA WÓZKA.
— MURARZ w ODLEWNI.
— CZADNICOWY.
— TOKARZ
— FREZER.
— PALACZ, 

oraz
PRACOWNIKÓW
w niepełnym wymiarze godzin

na stanowiska: •
— SPRZĄTACZ - ASENIZATOR.

P rzed s iębio rstwo:
— posiada hotel przyzakładowy,
— stosuje dopłaty do kwater,
— dysponuje stołówką i bufetami.

Wynagrodzenie:
— zgodnie z Układem Zbiorowym Pracy 

dla Przemysłu Metalowego,
— dla pracowników zatrudnionych, w od­

lewni dodatki szkodliwe.
Zgłośzen;a przyjmuje i informacji udziela:

Dział Kadr i Szkolenia Zawodowego 
Zakładów Metalurgicznych „Pomet”, Po. 
znań, ulica Krańcowa 15, pokój 226, te­
lefon 759-81 wewn. 318. 3374-K1

M-2 Rataje zamienię na 
większe 2 łub 3-pokojo- 
we. oferty .Prasa”, Skry 
ta 1 dla 4«763g.

• Nieruchomości 
Kupię gospodarstwo, sad. 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 464H9g.

Wydzierżawię 1 ha,, szklą 
rnie . z zamieszkaniem. 
Oferty „Prasa” Skryta 1 
dla 46574g.

Kupię dom Jednorodzin­
ny, najchętniej z ciepli, 
kłem. Ewentualnie do 
wykończenia. Oferty „Pra 
sa”, Skryta 1 dla 46621$.

Kupię segment w budów 
nictwie szeregowym. E. 
wentualni® do wykończę 
nia. Oferty „Prasa”, Skry 
ta 1 dla 46622g.

Kupię diziałkę rekreacyj 
ną z domkiem. Oferty 
..Prasa”, Skryta 1 dla 
46624g.

Własnościowe l-pokojo- 
we <54 m») zamienię na 
mniejsze własnościowe. 
Oferty „Prasa", Skryta 1 
dla 4«756g.

Zamienię działkę budo­
wlaną w Poznaniu pod 
dom bliźniaczy 1.056 m 
na nowego Poloneza al­
bo Ładę. Tel. sobota, nie 
dzieła 757-16 godiz. 19 — 
20. 46905g

Ekspresowe szycie spod­
ni. Dębowa 35 m. 2.

. 47296$

Przyjmuję zamówienia 
na nagrobki granitowe i 
lastriko na I półrocze 
1982. Maciej Nowaczyk, 
ul. Armii Czerwonej 3 
m. 3, 64-366 Zbąszyń, tel. 
219 . 46429g

Sprzedam domek jedno- 
rodzinny ,,Sam-75”, tel. 
757-16 godz. 19 — 20, so­
bota-, niedziela. 46906g

Posiadam gotówkę pr^yj 
mę propozycję, oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
46720g.

Sprzedam willę z wypo­
sażeniem (komfort) w 
Puszczykowie. Rozliczę 
nie — bony PeKaO. Ofer 
ty „Prasa”, Skryta 1 dla 
4691<5g.

Przyjmę wspólnika do do 
brze prosperującego skie 
pu w centrum Poznania, 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 46618$.

Dom wolnostojący, mie­
szkanie 4- warsztat za.pro 
wadzony z pełnym wy- 
pOłSażeniem sprzedam za 
bony PeKaO. Oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
46955g.

Szybko i fachowo wyko 
nam instalacje wad.- 
kan.,-gaz.-c.o. Jeżyk, tel. 
26-02-58. . 46525g

Sprzedam działkę budo­
wlaną Piątkowo pod- dom 
bliźniaczy, częściowo z 
materiałem budowlanym 
za bony P^KaO. Oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
46969g.

Posiadam Fiaita 125p — 
przyjmę akwizycję. Tel. 
33-19-211. 46545g

Poszukuję garażu w po­
bliżu Os. Kopernika, tel. 
32-96-69 . 4651»g

Kupię domek letni blis­
ko Poznania. Oferty „Prn 
sa”. Skryta 1 dla 46975g.

Zamienię atrakcyjny dom 
rekreacyjny (woda, las) 
na dom jednorodzinny w 
Poznaniu lub okolicach 
Oferty „Prasuj Skryta i 
dla 47002g.

Kupię domek jednoro­
dzinny. W rozliczeniu 
mieszkanie własnościowe 
M-6 (Winogrady) z tele­
fonem, również bony 
PeKaO. Oferty. „Prasa”, 
Skryta 1 dla 47025g. •

Ostrzega się przed kup­
nem skradzionego w dniu 
12. 11. 81 samochodu mar 
ki Warszawa 228, nr rej. 
PNE 47-81, nr silnika 
35336. podlw. 177i210 — ko 
lor biały, telefon 32-15-27.

4€657g

Wypożyczalnia gardero­
by ślubnej. -Paderewski® 
go 1, Ciesielski. 4500Ig

Uwaga — czyszczenie dy 
wanów i wykładzin u 
klienta. Tel. 660-215, — 
godz. 11 — 18. 45242g

Zamienię domek jedno_ 
rodteinny z działką wol­
nostojący w Poznaniu na 
mieszkanie spółdzielcze 
M-4. Oferty „Prasa”, 
Skryta 1 dla 47064g.

Sprzedam krzewy róż Cg 
sanova, asparagus ply- 
mosus doniczkowy, przyj 
mę zamówienia na roz­
sadę pomidorów Nor to­
na, marzec 82. Kbmor*- 
nilkl, Żaibikowskg 12.

46710$
Kupię działkę budowla­
ną w rejonie Os. War­
szawskiego, Nowej Wsi 
koło Swarzędza, Boguci. 
na, Kobylnicy. Sposób 
rozliczenia do uzgodnię. 
nia». Oferty tel. 79-15-36. 

47065g

Zamienię butlę propan- 
butan lii kg, na dwie 5 
kg produkcji NRD. Tel. 
49-51-37. 47R20g

Sprzedam letniskowy dom 
murowany, pięknie poło 
żony nad Jeziorem Po- 
widzkim. Oferty „Prasa” 
Skryta 1 dla 47286g.

Radiomagnetofon „Grun 
diig” zamienię na nowe­
go Łucznika. Telefon 
20-25-79. 47741$

Domek 2-pokojowy, ku­
chnia), 660 me parcela, 
zamienię na 2 pokoje 
własnościowe. Oferty 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
47685g.

Garażu na Jeżycach, 
Grunwaldzie, Łazarzu P« 
szukuję. Teł. 448-96?

47554$

Kupię około 20 ha lep­
szej ziemi raczej w 1 ką 
wałku, do 100 km od Po 
znania. Również za bo­
ny PeKaO. Oferty „Pra 
sa”. Skryta 1 dla 47753g

@ Matrymonialne 
Kawaler" inżynier pozna 
ładną pannę do lat 30. 
Cel matrymo-niailny. O for 
ty „Prasa”, Skryta 1 dla 
46656g.

Sprzedam ogrodnlctwn 
szklarniowe, dom piętro 
wy w stanie surowym, 
kptłownia, woda, prąd, 
20 km od Poznania. O- 
ferty „Prasa”. Skryta 1 
dla 47584$.

61 Różne
Wywóz szamba, telefon 
468-00. godz. 16 — 20, Ko 
wadak. 47Ś32g

Poszukuję stałych do­
stawców kwiatów. Ofer. 
ty „Prasa”, Skryta 1 dla 
46743g.

Malowanie mieszkań. Szy 
pulski, Konopnickiej 15 

46762g

Sklep agencyjny branży 
dziewiairstw-o — konfek_ 
cja poszukuje dostawi 
ców. oferty „Prasa”, 
Skryta 1 dla 464s36g.

Posiadam pomieszczenie 
na cićhy przemysł — 150 
ms — wynajmą lub przy 
stąpię do spółki. Oferty 
„Prasa”, ^Skrytą 1 dla 
47207®.

Kawaler 25-letni, wzrost 
170 cm, wykształcenie 
średnie, wyznania rzym- 
sko-katolic k ieg o, p ozn a 
odpowiednią pannę w ce 
lu matrymoniiailnym. Tyl 
ko poważne oferty „Prg 
sa”. Skryta 1 dla 46738®.

Wdowiec emeryt wzrost 
175, religijny, mieszka, 
nie własnościowe w Po­
znaniu, pozna pannę lub 
wdowę do lat 65. Cel m»« 
trymonialny. Oferty ,.Pra 
sa”, Skryta 1 dla 48970g.

Panna 26-letnia. wykształ 
cenie wyższe, mieszka, 
nie w małym miastecz­
ku, pozna odpowiednie, 
go pana bez nałogów. 
Cel matrymonialny. O- 
ferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 45462g.

Zamożna, kulturalna p0 
zna pana wyższym wy­
kształceniem lat 28—3B. 
Cel matrymonialny. O- 
ferty ..Prasa”, Skryta 1 
dla 46510g.

Kawaler na poważnym 
stanowisku, sytuowany, 
bez nałogów spoza Poff 
nania., pozna pannę dd 
lat 40 w celu matrymo­
nialnym. oferty „Pra* 
aa”, Skryta 1 dila 46536®.



© Praca
Przyjmę wykwalifikowa­
ną kwiaciarkę. Telefon 
722-32, dzwonić po godz.
19. 47985g

Panie do szycia konfek 
cji lekkiej przyjmę, tele

© Kupno
Kupię dywan kowarskj, 
zamrażarkę, tel. 67-43-76, 
godz. 16 — 18, oraz sto­
lik dziecięcy z krzeseł­
kami. tel. 32-63-99 od go.

Kupię hurtowo towary 
spożywcze pochodzenia
zagranicznego. 
„Prasa”, Skr 
478y2g.

Oferty

Damskie, dziewczęce ko­
żuszki z kawałków, hąf 
towane, ted. 652-07. 47618g

fon 66-09-97. 48054g

Przyjmę pracownika i 
ucznia, Lakiernia, Ro 
kietnica, Pocztowa 5.

47953g

dżiny 20. 47720g

i Kupię monety srebrne. 
| przedwojenne, medale i 

srebro użytkowe, także 
zniszczone. Poznań, ul. 
Dunajecka 19, tel. 400-74.

41634g

Flektogon 2,8/65 do Pen 
tacona six, tel. 32-58-25.

4785Ig

© Sprzedaż
Sprz.edam 5 opon 1 dę­
tek 155SR 13 Radia! no-
we, tel. 400-73. 479iag

Zatrudnię szlifierza, fre­
zera, narzędziowca, elek 
tryka, może być na pół 
etatu. Tel. 32-09-89. 47938g

Kupię nową skórzaną 
kurtkę męską. Oferty\ 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
44753g.

Belgijski dywan 2.75X3,75 
najchętniej za bony 
PeKaO. Tel. 706-97, godz.
17 — 19. 45866g

Sprzedam kożuch dam­
ski 1'męski. Osiedle Ja­
giellońskie 88 m. 4.

47966g

Kożuch damski — włoski 
sprzedam. Poznań,* Os. 
Czecha 125 m. 13* godz.
18—19. 47940g.

Kupi, Fiata 125p 1500 roc« 
nlk 77—79. W rozliczeniu 
może być Fiat 12«p, tel. 
TT-łS-lS. 47961g

Zastawę 1100 p „Medite- 
ran” rocznik 1960 sprze­
dam. Tel. 461-95. 47740g

Sprzedam Fiata 125p li­
piec 81 za bony PeKaO, 
tel. 20-55-46 , godz. 16.

47904g

Piękne mieszkanie z „lo Dom Ho wi* w stanie su | 
rowym w atrakcyjnęj | 
dzielnicy Gniezna, teren .

cu<n” M-6 sprzedam. O_ 
ferty z możliwie poda­
nym numerem telefonu 
„Prasa”, Skryta 1 dla 
47895g.

Mi własnościowe luksu­
sowe pilnie sprzedam za 
bony PeKaO. Oferty „Pra 
sa”, Skryta 1, dla 47409g.

,,MikroservIce” prze­
rabianie za.palniicz.ek.. jed

uzbrojony, zamienię na iinuwe 
podobny w Poznaniu. ! ciągu
Oferty „Prasa”, Skryta 1, 
dla 47104g.

norazowych tzw. rekla- , 
mówek na poczekaniu w

2
ex press 
Armii

min. . su per- 
bez dopłaty. 

Czerwonej- 89,

Spawacza elektrycznego 
przyjmę lub przyuczę — 
spawania grzejników, ple 
ców centralnego ogrze­
wania. Poznań, Starołęc
ka 96b. 45817g

Panią do sprzątania mi€ 
szkania przyjmę. Dąbro
wskiego 168a. 47«01g

Przyjmę krawcowe na 
dobrych warunkach, os.
Plerwiska, Polowa 34, do 

> jazd z „Bałtyku” auro-
busem 77. 47790g

Piekarza przyjmę zaraz 
na dobrych warunkach. 
Danuta Briańska, Poz 
nań, Złotowska 45.47626g

Przyjmę szycie chałupnl 
czo. Oferty „Prasa”, Skry 
ta 1, dla 47055g.

Bony PeKaO kupię. Tel.
20-91-301 45926g Sprzedam futro karaku

łowe rozmiar 48 50.
Sztruks i bony PeKaO 
kupię. Tel. 20-88-91, po 
godz. 16 . 45982g

Telewizor „Wela” kupię.

czarne z kołnierzem 
czapkę z norek oraz wan 
nę 150X75. Oferty z ce­
ną „Prasa”, Skryta 1 dla 
47560g.

Moher sprzedam. Tel. 
20-55-94 po godz. 10.

47936g

Domek letniskowy pokój, 
kuchnia, przenośny sprze 
dam. Tel. 20-65-26. 47922g

Garaż blaszany 3 na 6 
Rataje za bony PeKaO. 
Oferty .Prasa”, Skryta 1, 
dla 47910g.

Sprzedam kurtkę z li-
sów, tel. 20-16-92. 47955g

Kuplę Fiata l®6p pocz- 
nik 1981 bony PeKaO, 

grzecznościowy 
47905g

© Nieruchomości
Kupię działkę ognpdb- 
wą. Oferty, „Prasa”, 
Skryta 1 dfla 45937g.

Kupię działkę budowlana 
może być z rozpoczęta 
budową. Ofert-y .Prasa”, 
Skiy(a 1, dla 47223g.

Działkę budowlaną naj­
chętniej Grunwald na­
tychmiast kupię. Oferty 
„Prasa”, Skryta 1, dla

Tel 66-53-64 
— 18.

od godz. 10 
47759g Kożuch damski z nutrii

e piłowanych, rozmiar
Wannę 140 
22-06-96.

dł. Telefon 
47602g

szczupły 164, teł. 20-10-34 
47776g

Kożuch damski 52 jasny 
(PewexJ sprzedam. Dą­
browskiego 43 m. 12 od

obok LOT-u, Barszcz.
- 47921 g

Nowo otwarty sklep 
odzież, galanteria, obu­
wie poszukuje dostaw­
ców. Oferty „Prasa”, 
Skryta U dla 471 lOg.

Telewizor Jowisz kupię. 
Tel. 67-22-62. , 47891g

Pilnie kupię maszynę do 
szycia „Łucznik”. ency_ 
klopeduę 4-tomową przy 
czepkę samochodowa 
„Predom, MSH-101, ma­
szynę do pisania waliz­
kową. Armii Czerwonej
69, Barszcz. 47920g

tDnia 25 listopada 1981 roku zmarł pojedna 
ny z Bogiem po długiej i ciężkiej choro­
bie przeżywszy lat 58, nasz drogi mąż, ojciec, 

teść, ukochany dziadzio, śp.

MARIAN KOPA
Pogrizeb odbędzie się w 

o god%. 12 na cmentarzu
sobotę dnia 28 -bm. 
górczyńskim.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Prosimy o nieskładanie kondoLencji

Poznań, ul. Chociszewskiego 24 m. 8.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
20 listopada 1981 r. zmarł

mgr inż. RYSZARD CZYŻ
dyrektor Stacji Hodowli i Unasienianią Zwie­
rząt w Poznaniu, odznaczony Krzyżem Kawa, 
lerskini Orderu' Odrodzenia Polski, Srebrnym 
Krzyżem Zasługi, Medalem XXX-lecia PRL 

oraz wieloma odznaczeniami resortowymi 
i regionalnymi.

W Zma.rłym Region Wielkopolski utracił wy­
bitnego fachowca., zasłużonego w rozwoju hb_ 
dowli i inseminacji. Odszedł od nas niezapo­
mniany człowiek i serdeczny przyjaciel, któ­
rego sylwetka nS zawsze pozostanie w naszej 
pamięci.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy ^ser­
decznego współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w dniu -1 grudnia 1981 r 
o godz. 15.15 na cmentarzu junikowskim.

Dyrekcja, pracownicy 
oraz organizacje społeczno-polityczne 

Stacji Hodowli i Unasieniania Zwierząt 
w Poznaniu

2022-K3

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
21 listopada 1981 r. zmarła natgle nasza dłu­

goletnia i zasłużona pracownica,

JADWIGA SKĄPSKA
kierownik Działu Zbytu

Pogrzeb odbędzie się w dniu 30 listopada 
1981 r. o godzinie 12.15 na cmentarzu junikow­
skim.

Rodzinie Zmarłej wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

Dyrekcja, KZ NSZZ „Solidarność” 
- - - PAX”,Zespół Członkowski Stowarzyszenia 

pracownicy
ZZG Zakładu Produkcji Narzędzi i 

Technicznych w Poznaniu
Urządzeń

2024-K3

tZ głębokim żalem i bólem zawiadamiamy, 
że dnia 21 listopada 1981 r. zmarła opatrzo­
na Sakramentami św., nasza najdroższa żona, 

mama, teściowa i babcia, przeżywszy lat 67, śp

LEOKADIA ANDRZEJCZAK
z domu Drożan

Poigreeto odbędzie się dnia 30 bm. o godz. 13 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążony
mąż z rodziną

Poznań Orzechowa 23. 4?391g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
24 listopada 1981 roku, zasnęła w Bogu w 
wieku 31 lat nasza ukochana s córka, żona 
i mamusia

S t p- 
MARIA PIECHOCKA 

z domu Gapińska 
pozostawiając w nieutulonym żalu rodziców 
męża i dzieci.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 28 bm o go­
dzinie 10.30 pa cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona
/ RODZINA

Poznań, Os. Boh. II Wojny Światowej 16 m. 5. 
47931g

W związku ze śmiercią

TADEUSZA NOWICKIEGO
Żonie Teresie Nowickiej

oraz

Siostrze Genowefie Dałkowskiej
WYRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA 

składają: 
koleżanki i koledzy

P.H.S.R. „Agroma” w Poznaniu
47791g

Sprzedam kolor 22 cale 
— licencjo Thomson. naj 
nowszy radiomagnetofon 
Stereo-Siemens za bony 
PeKaO. Luboń, Osiedlo
wa 12 m. 3.

Kiosk warzywa

godz. 17—20. 47954g

47709g

owo-
ce — kwiaty w dobrym 
punkcie sprzedam. 0fer 
ty „Prasa”, Skryta 1 dla 
47585g.

© Samochody'
Sprzedam nowego Polo­
neza za bony PeKaO. O- 
glądać parking strzeżo­
ny przy „Hortexie” w 
dni robocze godz. 10—17. 

47876g

Sprzedam tanio Warsza 
wę 224. Tel. 586-20 po go 
dżinie 16. 47598 g

W sobotę, dnia 21 listopada 1981 r. umarła 
niespodziewanie

JADWIGA z Sobierajów SKĄPSKA
człowiek niezwykle prawy, wzorowa żona i 
matka, żarliwa patriotka, uczestniczka Powsta­
nia Warszawskiego.

Jej pracowite życie będzie przykładem dla 
tych, których odchodząc, osierociła.

Mąż, dzieci, wnuczki 1 wnuczek

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu komu­
nalnym na Junikowie dnia 30 bm. o godz. 12.15

/ 47504g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
25 listopada- 1981 roku zasnął w Bogu mój 
najdroższy mąż, kochany ojciec, teść i dzia­

dziuś, przeżywszy la.t 67, śp.

ANTONI KOŁODZIEJCZAK
Pogrzeb odbędlzle się w 'poniediziałek 30 bm. 

o gode. 12 na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim żalu pogrążona

żona z synami i rodziną ,

Poznań Jackowskiego lii m. 7. 47958g

r’ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
25 listopada 1981 roku, zmarła po c-iężkicfiT 

cierpieniach, opatrzona Sakramentami św. 
: przeżywszy lat 61. nasza droga siostra7~szwa- 

gierka i ciocia, śp.

FRANCISZKA PAWLAK
były pracownik HCP

Msza św. pogrzebowa odbędzie się w sobotę 
28 bm. o godz. 14 w kościele parafialnym w 
Kie krzu, po czym pogrzeb na miejscowym 
cmentarzu.

W smutku pogrążona
rodzina

47924'1

tDnia 25 listopada 1981 roku zasnęła w
Bogu nasza kochana teściowa, babcia sio­

stra, śp/

HELENA STBÓZAK
z domu Praclewska

Pogrzeb odbędzie się 28 błn. o godz. 10.30 na 
cmentarzu na Górczynie.

W smutku pogrążona

Poznań Garncarska 10 ni. 3. 480£2g

TZ głębokim żalem zawiadamdamy, że dnia
24 listopada 1981 roku ^ma-rła w wieku 58 

lat nasza ukochana siostra szwagierka i cio­
cia. śp.

JANINA MAŁECKA
Pogrzeb odbędzie się 28 

cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

Poznań Gwardii Ludowej

bm. o

ROD
39 m.

godiz. 9.45 na

Z I N
19. 47913g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia - 
25 listopada 1981 roku, po długiej choro­
bie w wieku 66 lat zmarł m,6j mąż, ojciec, 

teść i dziadek, śp.

WŁADYSŁAW ADAMCZAK
Pogrzeb odbędzie się 

cmentarzu parafialnym
26 bm. o godz. 11 na 

w Żabikowie.
Msza św. żałobna odbędzie się w kościele

św. Barbary w Żabikowie 
s t r a p i o

Luboń 3 ul. Żabikowska

o godz. 10.
n a
żona z rodziną

62 blok G m. 49.
47993g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
25 listopada 1981 roku zmarła nagle na­

sza kochana żona, najdroższa mamusia, ba­
bunią i siostra, £p.

MAGDALENA WITKOWSKA
z domu Skrzydlewska

Pogrzeb odbędzie się w. sobotę 28 bm. o go­
dzinie 11 na' cmentarzu Winiarskim ul. Woj­
ciechowskiego.

Aleja Wielkopolska 16.
Mąż^z rodziną

4805żg

Lokale
Zamienię M-3 własno­
ściowe jednopokojowe na 
minimum 3-pokojowe no 
we budownictwo. W roz 
1'iezeniiu może być Fiat 
125p. Wiadomość, Po­
znań • Os. Kraju Rad 24 
m. 52 po godz. 17.

47695g

Wydzierżawię lub kuplę 
• własnościowe M-2. Ofer­
ty „Prasa”. Skryta 1 dla 
46090g.

Sprzedam 
jęci owe 1 
telefonem

i M-3 własno 
komfortowe z

za bony
PeKaO. Oferty „Prasa” 
Skryta 1 dla 47986g.
Poszukuję pokoju z uży 
walnością kuchni i ła­
zienki lub mieszkania (u. 
meblowane). Oferty „Pra 
sa” Skryta .1 dla 4747^.

Kupię dom jednorodzin­
ny wolnostojący lub dom 
bliźniaczy, ( może być w 
stanie surowym w Poz­
naniu lub okolicy/ Roizli 
czenie częściowo w bo­
nach PeKaO. samochód. 
Oferty „Prasa”, Skryta 1 
dla 46026g.

Sprzedani domek z warsz 
tatem, Swarzędz, ul. Pod i 
górna 1. Informacja Ka- I
/zimtera Jasińska, Swa­
rzędz, ul. Zwycięstwa 13.

47056g

Przewijanie silników elek 
trycznych. Krótkie termi. • 
ny. J. Forszpanlak, Poz 
nań, ul. 28 Cze/wca 56
275/277. 47151g

Kupię willę możliwość za 
miany mieszkania (luksu 
sowę 4-pokojowe kwate­
runkowe. telefon). Zapła 
ta bonami PeKaO, Ofer 
ty ,Prasa”, Skryta 1, dla 
46988g,

Okazja — zamienię dział 
kę z .rozpoczętą budową 
bliźniaka na dom z więk 
szą działką do 30 km od 
Poznania. Oferty „Prasa”, 
Skryta 1, dla 47294g.

Zamienię nową zamrażar - 
kę TZ 201, pojemność 
210. na nowy telewizor \ • 
Rubin 717. Warunki do J* 
uzgodnienia, oferty ., Pr a • 
sa” Skryta l^dla 47974-g. .

Kupię działkę 
czą bez. altany. 
Chwaliszewo 64

ogrodni- 
Poznań, 

m. 4a.
47091g

Dla powracającego z za­
granicy kupię willę naj 
chętniej Grunwald, Wi­
nogrady. oferty „Prasa”, 
Skryła 1, dla 47262g.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
20 listopada 1981 r. odeszła na zawsze na­

sza najukochańsza mamusia, śp.

MARIA PYPEĆ
Pogrzeb odbędzie śię we wtorek, 1 grudnia 

br. o godz. 13.45 'na cmentarzu junirk-owskiim,
o czym zawiadamiają 

pogrążeni w głębokim smutku i żalu 
córka i syn oraz rodzina

Poznań, Ostrowiec Świętokrzyski, Streator.
47444g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
24 liątopada 1981 roku zmarła nasza kole­

żanka., śp.

JANINA MAŁECKA
współzałożyciel Spółdzielni, sekretarz Komisji 
Zakładowej NSZZ ^Solidarność” odznaczona 
Srebrnym Krsyżem Zasługi, Odznaką Honoro­
wą Za Zasługi w Rozwoju Woj. Poznańskiego, 
Odznaką Honorową m. Poznania i Zasłużone­

go Działacza Ruchu Spółdzielczego.
Pogrzeb odbędzie się 28 bm. o godz.' 9.45 na 

cinentarzu junikowsklim.
Komisja Zakładowa NSZZ ‘„Solidarność” 
przy Handlowej Spółdzielni Inwalidów 

Równość w Poznaniu.
48004g

tZ- głębokim'* żalem zawiadamiamy.że
25 listopada J981 .rók^ zmarł nagle-w-. wie. 

ku 56 lat opatrzony Sakramentami św.-uko-- 
chany mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

LEON GOLAK
Pogrzeb odbędzie się 28 bm. o godz. 14 na 

cmentarzu parafialnym w Wirach.

Msza św. żałobna w Lasku o -godz. 13 tego 
samego dnia.

W smutku pogrążona
R O D Z I Ń A

LuboA 4 uL Sobieskiego 1'16. 47957g

tW głębokim smutku i bólu zawiadamiamy, 
że dnia 24 listopada 1981 roku zasnął w 
, Bogu, opatrzony Sakramentami św. po cięż­

kiej'! krótkiej chorobie, mój najdroższy mąż, 
nasz najukochańszy tatuś, teść, dziadziuś. 

' zięć, brat i szwagier

HENRYK WOSKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 26 bm. o go­

dzinie 1$ na cmentarzu żabiko-wskim. Msza 
św. żałobna- o godiz. 14 w kościele parafiai-
nym.

Żona i dzieci
47982g

tDnia 24 listopada 1981 roku zmarła po diu_ v 
gich cierpieniach ukochana ciocia, śp.

STANISŁAWA SKRZYNECKA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 28 bm. o go-

• dizinle 7.30 na Junikowie.

Pogrążeni

Umińskiego

w smutku
Józef, Monika z mężem i Emilia

20a m. ,25. 48058g

-ł- Dnia 25 listopada 1981 roku odeszła d0 Bo- . 
’ ga po wieczną nagrodę moja najdroższa 
żona, matka, teściowa, babcia., prababcia 
i szwagierka .przeżywszy lat 74, śp.

MARIA KACZMAREK
z domu Leonarczyk

Msza św. odbędzie się dnia 28 bm. o godz 
13 w- kościele parafialnym w Wirach po czym 
.nastąpi jyypr owad zenie zwłok na miejsce spo­
czynku.

W smutku pogrążona
RODZINA

Łęczyca ul. Zdrojowa 4. 48010g

W pierwszą rocznicę* śmierci naszych rodeł.' 
ców teściów, dziadków i pradziadków, śp.

Franciszki i Jana ŁOCHYNSKICH
zostanie odprawiona msza św. za spokój Ićh 
dusz, dnia 29 listopada br. o godz. 19 w koś­
ciele Najśw. Serca Jezusowego, ul. Domini­
kańska.

Zawiadamia
rodzina

' Poznań, Chwaliszewo 70. 47787g

Kupię działkę budowla­
ną w Poznaniu lub oko-, 
Ucy. Płatne bonami 
PeKaO. Oferty „Prasa”, 
Skryta 1, dla 47352g.

Kupię działkę, z domem 
pawilonem lekkiej kon­
strukcji (ewentualnie do 
wykończenia! na rzemio 
sio. handel w Poznaniu 
lub okolicy Oferty „Pra 
sa”. Skryta 1. dla 47364g.

© Zguby
Uczciwego znalazcę doku 
mentów spadkowych, roz 
wod owych, rachunków 
za materiały budowlane, 
książeczki zdrowia itp 
na nazwisko Janusz Mo. 
ruń, Barbara Koraszew_
ska proszę o zwrot na
którykolwiek adres wy
mieniony dokumen_
tach lub na adres Po­
znań Winogrady 102. te­
lefon 20-30-06. Za zwrot 
wysoka nagroda. 48008g

9 Różne
Poszukuję garażu okoli-

Zamienię tragarze na in­
ne materiały budowlane.- ..
Oferty „Prasa”, Skryta 1, 
dla 47185g.

© Matrymonialne
Starszy pan lubiący tu­
rystykę poszukuje ■,pdpo.v‘ 
Wiedniej partnerki o po- 
dot>nych zamiłowaniach, !" 
najchętniej nauczycielki. .
Cel matrymonialny. '

47183g

Panna 36-letnla pozna'p:a 
na wysokiego, wykształ­
cenie wyższe, miłej apa ’ 
rycji' do lat 40. Cel mai 
trvmonlalny. Oferty „Pra 
sa”, Skryta 1, dla 46829g. '

Rozwiedziona 36-letnla., 
mieszkanie, pozna pana.. . 
wysokiego, wykształcenie ’ * 
minimum średnie Miłej 
aparycji. Cel matrymo-; ; 
nialny. Oferty „Prasa”,’’ 
Skryta 1, dla 46830g. . . ..

*o?zukuję garażu okoli- czeni. Cel 
’e Młyńskiej, tel. 588-09. j ny. Oferty

4726Sg

Panna ^wykształcenie za-', 
wodowe pozna odpowied : 
niego pana wiek 38—45:* 
lat rozwiedzeni wyklu- •
czeni. Cel matrymonial-

ta 1. dla -47405g.
„Prasa”, SKry ,

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
' 25 listopada 1981 roku odeszła od nas na 
zawsze po krótkich lecz ciężkich cierpieniach 

opatrzona Sakramentami św. przeżywszy lat 
90 nasza najukochańsza pełna dobroci ma.mu- 
sia, teściowa, babunia,, bratowa, ciocia i ku­
zynka, śp.

ANIELA LATOSIŃSKA
z domu Bolewicka

emerytowana nauczycielka muzyki.

Pogrzeb odbędzie się o godz. 14 w Borku 
Wlkip. w dniu 28 bm.

W nieutulonym żalu pozosta.ją 
córka, syn, synowa, wnuki i rodzina 

Borek, Poznań; Gostyń, Gdynia^.’’'^

TZ głębokim żalem ząwiadamiamy; że po 
długiej i ciężkiej chorobie dnia 25 listopa­

da 1981 roku, odszedł ^d nas nasz na jukochań-' ■ 
szy mąż, ojciec, dlziadek, pradziadek, :b’rat, ; 
szwagier i wujek, przeżywszy lat 90,. śp.

JAN BŁASZCZYK
kupiec 

odznaczony Honorową Odznaką m. Poznania.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek 30 bm. 
o godz. 9.45 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona 'z rod winą

Poznań, Sta.ry Rynek 41 m.4. 47915g

. Dnia 24 listopada 1981 roku — zmarła współ­
założycielka Handlowej Spółdzielni Inwalidów 
„Równość” w Poznaniu, długoletnia i cenio­
na pracowniczka, dobra koleżanka odznaczona 
— Srebrnym Krzyżem Zasługi — Qdznaką Ho­
norową z>a Zasługi w Rozwoju Woj. Poznąń- , 
skiego — Odznaką Honorową m. Poznania — 
Odznaką zasłużonego Działacza Ruchu Spół­
dzielczego

JANINA MAŁECKA
którą z głębokim żalem żegnamy.

Rodzinie Zmarłej wyrazy serdecznegó współ, 
czucia składają:

Rada, Zarząd, Koło Spółdzielcayń, 
POP, Związki Zawodowe, i współpracownicy 
Handlowej Spółdzielni Inwalidów „Równość” 

w Poznaniu.
Pogrzeb odbędzie się dnia 28. 11. 1981 roku 

o godz. 9.45 na cmentarzu na Junikowie.
2041-K3

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 24 listopa­
da 1981 roku zmarł pracownik naszej szkoły

MARIAN HORŁOZA
Pogrzeb 

dżinie 11 
ściele św.

Wyrazy

odbęd<zńe się w sobotę 28 bm. o go- 
w Szamotułach, z mszą św- w ko- 
Krzyża.

współczucia Rodzinie Zmarłego
składają

Dyrekcja, Związki Zawodowe, 
grono pedagogiczne, pracownicy, 
uczniowie, Komitet Rodzicielski 

Zespołu Szkół Rolniczych w Szamotułach. 
2042-K3

TPo ciężkim i pracowitym żywocie oraz' 
długich cierpieniach zasnął w Bogu dnia

24 listopada 1981 roku opatrzony Sakramenta­
mi św. nasz ukochany mąż. ojciec, dziadek, . 
wujek i szwagier przeżvwSzy lat 82, śp.

LUDWIK RATAJCZAK
weteran I i II Wojny Światowej, emerytowa­
ny pracownik PPBP nr 2 odznaczony m. in. 
Złotą Odznaką Za Zasługi w Pracy Społecznej

i Związkowej."
Pogrzeb odbędzie się w sobotę 

da br. o god'z. 14 na cmentarzu 
przy ul. Wojciechowskiego.

Pogrążona w smutku

PonnaA Bonin 22 m. 5
Osiedlę Kraju Rad 9 m. 87.

żona z

28 listopa- 
winia.rskim

rodziną

46051$
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Piątek 27 XI
PROGRAM I

15.40 — Redakcja Szkolna zapo­
wiada;

15.55 — NURT — Problemy wy­
chowania przedszkolnego i nau-

Sobota 28 XI
PROGRAM 1

9.00 — „Sobótka”;
W.25 — „Powstanie Listopadowe”

— wojskowy film dok.;
10.55 — „Gwiazdozbiór” — Gene 

Hąckman;
11.45 — „7 anten”;
11.50 — „Zaprogramowani” — węg. 

film animowany dla dzieci;
12.00 — Szkoła tańca;
12.15 — „Doktor Mózg prezentuje”;
12.30 — „Wejdźcie do sanktua­

rium”;
12.45 — Słowa obrazy;
lfi.55 — „13 punktów” — rzecz o 

zbrojeniach;
13.10 — Za 10 pytań na Węgry;
13.15 — Telewizyjny informator kul 

turalny;
13.45 — Sobota z... „Polityką”;
14.15 — „Aktor i piosenka” — pio­

senki Włodzimierza Wysockiego 
śpiewają: Wojciech Młynarski, 
Piotr Fronczewski, Marek Kon­
drat i in.;

14.50 — Sobota z... „Polityką’* (2);
15.20 — Wszystkie stworzenia du­

że i małe” (2) — „Psie dni” —

Niedziela 29 XI
PROGRAM 1

7.30 — Nowoczesność w domu i 
zagrodzie;

8.00 — „Tydzień’* magazyn rol­
niczy;

8.45 — „Telewiizjada**;
9.00 — „Teleranek”;

10.30 — Puchar Interwizji w gim­
nastyce artystycznej;

11.15 — Dziennik oraz magazyn 
„Świat”;

12.00 — 1 liga piłki nożnej — za­
kończenie rundy jesiennej;

14.00 — „Koń, mój przyjaciel” — 
„Appaloosa — kow indiański” 
— franc/film dok.;

14.25 — Losowanie Dużego Lotka;
14.40 — „Przygody Sindbada” — 

„Przygoda z ptakiem — olbrzy­
mem”;

15.05 — Program publicystyczny.

TYLKO W NIEDZIELĘ, w tym: 
i

15.35 — Konferencja prasowa mini­
stra kultury i sztuki — Józefa 
Tejchmy (cz. 2);

16.10 — „Uwierzenia Ersłcinea Cal­
dwella” — film dok.;

16.40 — ..Lalka” (7) — „Dalszy ciąg 
pamiętnika starego subiekta” 
film TP; '

Poniedziałek 30 XI
PROGRAM 1

15.55 — NURT — Cywilizacja i kul­
tura współczesna — „Średnio­
wieczne koncepcje człowieka” 
— wykł. prof. dr. hab. Aleksan 
dra Gieysztora;

16.30 — Dziennik;
16.50 — „Zwierzyniec”;
17/o — „Giełda”.
17.30 — „Piosenki z uśmiechem”;
17.50 — ..Skarbiec”:
18.20 — „Wszystko o reformie” — 

„Z dotacji, czy zysku?”;

Wtorek 1 XII
PROGRAM 1

14.30 — „Jak wprowadzać reformę 
gospodarczą?”;

16.30 — Dziennik;
16.50 — Dla dzieci — „Michałki”;
17,20 — Polska Kronika Fihnowa;
17.30 — Dla młodych widzów: 

„C.d.n.” — „Opakowanie za­
stępcze” ;

18.10 — Rolnicze rozmowy; .
18 M — „Inter studio”;
18.50 — Dobranoc;
19.00 — z archiwum Telekina: — 

„Perły i dukaty*’ — „Ping-

Środa 2 XII
PROGRAM 1

16.55 — NURT — Innowacje me­
todyczne w nauczaniu mate­
matyki — „Zastosowanie właś 
cirwości funkcji kwadrato­
wych”;

16.30 — Dziennik;
16.50 — Kino Telewizji Najmłod­

szych — „Moje” i „cudze”;
17.20 — Losowanie Express Lotka i 

Małego Lotka;
1/7.30 — „Dom i my”;
17.40 — Program publicystyczny;
18.20 — Inauguracja Pucharu Swia 

ta w narciarstwie alpejskim;
18.50 — Dobranoc;

CMdta początlDowcge — „Beta 
wycieczki w nauczaniu począt­
kowym”;

M.30 — Dziennik;
16.00 7— Dla dzieci — „Piątek z 

Pankracym”;
17.15 — „Camerata”;
17.45 — Rolnicze rozmowy;
17.55 — Mistrzostwa świata w gim­

nastyce sportowej;
13.50 — Dobranoc;
19.00 — Z archiwum Telekina — 

„Nocleg”;
19.30 — Dziennik;
20.00 — „Monitor rządowy**;
20.30 — „Na drugiej linii frontu** 

(10) — „Ostatnie spotkanie”;
22.00 — Dziennik;
22.15 — „Piosenki przy małej czar­

nej”. Wystąpią: Helena Von- 
drackova, Jiri Korn, Nadia 
Urbankova i In.

angielski serial obyczajowy; 
H6.10 —- Dziennik, 
16.30 — Puchar Interwizji w gim­

nastyce artystycznej;
17.30 — „Monitor sejmowy’;*
18.00 — „Śpiewające obrazy” — 

Piosenki Marka Grechuty;
18.20 — „Historia na płocie” — Mu­

zeum Plakatu w Wilanowie;
18.50 — Dobranoc:
19.00 — Wielkie przeboje piosenki 

francuskiej;
19.30 — Dziennik;
20.15 — „Do krwi ostatniej” (2) — 

„Oni i my*’;
21.15 — XXVI Cyrkowe spotkanie 

z balladą;
22.05 — „Kultura 81” — polityka 

kulturalna;
22.35 — Dziennik;
22.50 — „Ad mundi finem” — poe­

zja Powstania Listopadowego.

PROGRAM 2

STUDIO — 2, w tym:

12.35 — „Zielono mi” — zieleń w 
mieszkaniu,

12.45 — „Wały jagiellońskie” — pro

18.00 — Nowe piosenki zespołu 
„2 4-1”;

18.10 — „Raport TWN’> — magazyn 
aktualności;

18.40 — Zespół „£o drodze” — śpie­
wa ballady do słów Edwarda 
Stachury;

19.10 — Wieczorynka; .
19.30 — Dziennik;
20.15 — „Józefina i Napoleon” (2) 

— „Salon pani Tallien”;
21.55 — Sportowa niedziela;!
22.15 — „Godzina z Krzysztofem 

Zanussim” — program publi­
cystyczny.

PROGRAM 2

9.00 — „Rycerskie wychowanie”;

STUDIO — 2, w tym;

9.40 — W Starym Kinie: „Kobiety 
nad przepaścią” — film prod. 
polskiej;

11.00 — „Co to jest’* — teleturniej 
dla dzieci;

11.15 — „Bliżej natury” — mikro­
klimat ;

11.35 — ,.Pieszo bliżej” — magazyn 
antymotoryzacy jny;

11.50 — „Zielono mi” — zieleń w 
mieszkaniu;

12.00 — „Tajemnice Starego Kina”;
12.30 — Przeboje tygodnia;

18.50 — Dobranoc;
19.00 — Z archiwum Telekina: 

„Perły i dukaty” — „Markiza 
de Pompadóur” — komedia 
obyczajowa;

19.00 — Dziennik;
20.15 — Teatr Telewizji: Lope de 

Vega — „Pies ogrodnika”;
21.35 — „Powstanie Listopadowe” 

film dok.;
23.15 — Dziennik. ;

PROGRAM 2

DZIEŃ JUGOSŁOWIAŃSKI W TP

18.15 — „Podium’* — program pu­

pong* — komedia obyczajowa;
19.30 — Dziennik;
20.00 — Wszystko o reformie — ,,Z 

dotacji czy z zysku?”;
20.15 — Boccacio 70 — „Renzo i 

Lucjana”;
21.00 — „Listy o gospodarce”;
21.45 — Tenis Europa — USA;
22.35 — Dziennik.

PROGRAM 2

17.45 — Język angielski dla zaawan 
sowanych (8);

WIECZÓR PUBLICYSTYKI 
KULTURALNEJ, w tym:

19.00 — Z archiwum Telekina: 
„Perły i dukaty” — komedia 
obyczajowa,

19.30 — Dziennik;
20.15 — „Kilka pytań na tematy 

osobiste” — radź, ftim oby­
czajowy;

21.50 — Program publicystyczny;
22.15 — Tenis Europa — USA;
22.45 — Dziennik;

PROGRAM 2

17.15 — Język francuski (8);
17.45 — „Mity polskie”;

WIECZÓR TELEWIZJI SZCZECIN 
w tym:

18.15 — Program wieczoru;

PROGRAM 2

WIECZÓR TELEWIZJI POZNAŃ 
NA ANTENIE „DWÓJKI”

13.20 — „Prusy a Polska” — pro­
gram publicystyczny;

W.45 — Śpiewa Czesław Ntemen;
19.00 — Teleskop;
19.30 — Dziennik;
20.00 — Reportaże filmowe: „Moje 

miasteczko** i „Tak długo jak 
topole wysoki”;

20.50 — „Zaczarowany świat ope­
retki’* — program Bogusława 
Kaczyńskiego;

21.35 — 24 godzimy;
21.45 — „Prusy a Polska” (cz. 2);
22.05 — Piotr Czajkowski — V 

Symfonia.

gram rozrywkowy;
13.00 — Kalejdoskop filmowy Kino 

.„Oko”;
14.00 — Co słychać w świecię;
14.30 — Yves Montand — program 

muzyczny;
15.00 — „Flesz” — magazyn repor­

terów;
15.30 — Galeria Marka Rostworow­

skiego;
16.00 — Muppet show — Teresa 

Brewer;
16.30 — „Co słychać w Polsce?”;
17.30 — Magazyn morski;
17.50 — „Stawka większa niż ży­

cie” (3) — „Ściśle tajne”;
18.45 — „Zielono mi” — zieleń w 

mieszkaniu;
19.00 — Teleskop;
19.10 — „Spotkania z kulturą”;
19.30 — Dziennik;
20.00 — Mistrzostwa świata w gim­

nastyce sportowej;
21.00 — „Zielono mi” — zieleń w 

mieszkaniu;
21.10 — Garnca rozrywki — „Gwiaz­

dy Musie Hallu”;
21.40 — „Komisarz Moulin” — „Od­

pływ francuski” — film krym.;
23.00 — Dziennik.

13.30 — Tygodnik DT;
14.00 — „Samochody i ludzie” (2) 

— „Kariera Forda”;
14.55 — Gość Studia 2;
15.00 — Cyrki świata — „Cyrk 

Knie”;
16.00 — Z prof. Czesławem Bobrow­

skim rozmawia Maciej Wie­
rzyński;

16.30 — „Tak czy nie” — teletur­
niej; '.

16.55 — Eliminacje mistrzostw świa­
ta w piłce nożnej CSRS — 
ZSRR;

17.50 — „Zielono mi” — zieleń w 
mieszkaniu;

18.00 — „Szkarłatna litera” (3);
18.55 — „Zielono mi” — zieleń w 

mieszkaniu;
19.00 — Raport wyprawie alkoho- 

. liżmu — „Epidemia trwa”;
19.30 — Dziennik,
20.00 — Mistrzostwa świata w gim­

nastyce sportowej;
20.30 — Muzyczne forum — Orkie­

stra Studio 1 i jej goście;
21.20 — „Zielono mi’» — zieleń w 

mieszkaniu;
21.30^ „Jutro poniedziałek”;

22.00 — Sierżant Anderson — „Ostat 
nia gra” — film krym. USA;

22.50 — „Zielono mi” — zieleń w 
mieszkaniu;

23.00 — Dziennik.

blicystyczny;
19.00 — Teleskop;
19.30 — Dziennik?
20.00 — „Co za dzień” — film fab.:
21.00 — „Rock and roller” — pro­

gram rozrywkowy TV Belgrad;
21.30 — 24 godziny; '
21.40 — „Jugosławia 81**;
22.00 — „Ollver Mandic przedsta­

wia...” — program rozrywkowy;
22.25 — „Co nowego w Belgradzie?” 

rozmowa z korespondentem TP 
w Belgradzie;

22.40 — „Na swój sposób” — pro­
gram rozrywkowy.

18.20 — „Kultura a reforma gos­
podarcza”;

19.00 — Teleskop;
19.30 — Dziennik;
20.00 — „Galeria 36 milionów” — 

malarstwo Franciszka Maslusz- 
czaka,

20.30 — Zaproszenie do teatru „Am­
basador” Sławomira Mrożka;

21.00 — ,Nie będzie reąuiem dla 
cerkwi” — filmowy pogram pu­
blicystyczny;

21.20 — „Zielnik’* — prezentacja 
sceny plastycznej;

21.45 — „Piosenki o miłeśca**;
22.00 — 24 godziny;
22.10 — Wtorek Melomana.

18.20 — „Kapitan Nike” — repor 
taż filmowy;

19.00 — Teleskop;
119.30 — Dziennik; •
20.00 — „Powrót Lechosława Goź­

dzika” reportaż;
20.30 — „Porozumienie społeczne” 

— dyskusja;
21.00 — „Alicja w krainie czarów’' 

— spotkanie z twórcami fil­
mu;

21.30 — 24 godziny;
21.40 — „To jeszcze nnc” — ma­

gazyn satyryczny;
22.00 — Śpiewa Zespół „Pro cont­

ra”;
22.20 — „Kto się boi Hasiora?” — 

reportaż;
22.40 — Koncert organowy w szcze 

elńsktiim zamku.

♦ Złoty medal 
gimnastyków ZSRR
(PAP) Drużyna mężczyzn 

ZSRR zdobyła w gimnastycz­
nych mistrzostwach świata 
złoty medal. Japonia wywal­
czyła srebrny medal, a zes- 
DÓł ChRL — brązowy, Repre- 
zentacja Polski zajęła W miej 
sce

A. Yatanen rajdowym 
mistrzem świata

(PAP) w Chester zakończył 
się w środę samochodowy 
rajd Wielkiej Brytanii, który 
był ostatnią eliminacją rajdo­
wych mistrzostw świata. Zwy­
cięzcą rajdu został Hannu Mjk- 
kola (Finlandia), ale mistrzos­
two świata w bieżącym roku 
wywalczył jego rodak — Ari 
Vatanen.

Puchar UEFA
W środę rozegrane zostały pierw­

sze mecze III rundy piłkarskiego 
Pucharu UEFA.

Oto rezultaty:
Rhpid Wiedeń — Real Madryt 0:1
Valencia — Hajduk Split 5:1 
Aberdeen — Hamburger SV 3:2 
Lokeren — FC Kaiserslautern 1:0 
IFK Goeteborg —

Di nam o Bukareszt 3:1 
Radnicki Nisz —

Feyenoord Rotterdam 2:0 
Winterslag' — Dundee United 

(przełożony na 1. 12.)
Spc«rting Lizbona —

Neuchatel Xamax 0:0
(o-Jz)

Dwa oblicza meczu koszykarek
W kolejnym meczu o mistrzo­

stwo II ligi koszykarki Olimpii 
pokonały AZS Koszalin 76:69 (34:34). 
Nie był to mecz na wysokim po­
ziomie. Szczególnie pierwsza poło­
wa była nieudana Zawodniczki 
obu drużyn prześcigały się. w nie­
udolnych zagraniach zwłaszcza pod 
samymi koszami. Nje trafiała z 
najbliższej odległości nawet Brzą­
kała. z

W drugiej odsłonie koszykarki 
zaprezentowały zupełnie niezłe wi­
dowisko Akademiczki nie mogąc 
się prztdrzeć przez szczelną obro­
nę gwardzistek szukały ratunku w 
rzutach z dystansu i trzeba przy- 
znaćz że im się to udawało. Po- 
zńaniankj natomiast umiejętnie 
wyprowadzały szybki atak wykań­
czany najczęściej przez nareszcie 
skuteczną Brząkałę. Wiele ożywie­
nia wniosła wprowadzona na boi­
sko Rochowska.

Pierwszoplanową postacią wczo­
rajszego meczu była Mańczak, któ 
ra potrafiła umiejętnie pokiero­
wać młodszymi koleżankami z dru 
żyny doprowadzając je do zwycię­
skiego końca spotkania.

Wspomnienia Azetesiaków
Zarząd Główny AZS wraz z Mu­

zeum Sportu 1 Turystyki, wydaw­
nictwem „Sport 1 Turystyka”, Pol­
skim Komitetem Olimpijskim oraz 
redakcją tygodnika „Sportowiec” 
organizuje konkurs na wspomnie­
nia, pamiętniki 1 relacje pod ty­
tułem „ Wspomni e<nia Azetesia­
ków”. Uczestniczyć w nim mogą 
zawodnicy, trenerzy i działacze 
związani bezpośrednio i pośrednio 
z AZS Prace w dowolnej formie 
i objętości (nie mniejszej niż 10 
stron) opatrzone godłem, należy 
przesłać na adres: Zarząd Główny 
AZS, 00-281 Warszawa, ul. Jezuic­
ka 1/3 z dopiskiem konkurs 
..Wspomnienia Azetesiaków”. (—)

W poniedziałM muzea z wy­
jątkiem HISTORII M. POZNANIA 
— nieczynne.

ARCHEOLOGICZNE .(ul. !Vożna, 
1) — codziennie g. 10—16, wysta­
wa „Białystok dawny 1 dzisiej­

szy” oraz „Tatarlana w zbiorach 
historycznych Muzeum Okręgowe­
go w Białymstoku'.

HISTORII M. POZNANIA (St, 
RynedO) — g. 10—18, pon. miedz, 
g. 10—15, sob., dni przedśw. — za­
mknięte.

HISTORII RUCHU ROBOTNI­
CZEGO (St. Rynek) — g. 9—17, 
niedz.., św. g. 10—16.

MUZEUM FORTU VII — g, 
9—16, niedz. 1 św. g. 10—16.

NARODOWE (Ul. Marcinkow­
skiego 9) — g. 10—15, śr., piąt., g. 
12—^8, sob„ zamka. Wolne sob. g. 
9—18,

Tylko II liga siatkówki i koszykówką 

Poznańska ekstraklasa na rozjazdach
Koniec bieżącego tygodnia 

będzie w Poznaniu zdecydo­
wanie mniej atrakcyjny pod 
względem sportowym od mi 
nkmego weekendu. Żadna z 
poznańskich drużyn grających 
w ekstraklasie nie wystąpi 
przed własną publicznością.

Piłkarze Lecha po zwycięs 
twie w Pucharze Polski spot 
kają się ponownie z Zagłę­
biem. ale tym razem w Sos­
nowcu i w meczu o mistrzo 
stwo I ligi. Będzie to pojedy 
nek sąsiadów z ligowfei tabe 
li, jako że spsnowiczanie wy 
przedzają lechitów o jedno 
miejsce i jeden punkt. Środo 
we zwycięstwo 3:0 jest niezłą 
zaliczką psychologiczną dla 
COznaniaków. lecz pamiętać na 
leży., że występ przed własną 
publicznością test zawsze do 
datkowvm atutem dla gospo 
darzy. Trudno będzie lechitom 
powtórzyć sukces z Pucharu, 
ale remis ,est w ich zasięgu. 
Ten punkcik bardzo by się 
przydał, albowiem jest h/osta 
tnia kolejka rundy jesiennej 
i warto do wiosennvch rewan 
żów wvjść z lak najwiotszym 
dorobkiem nunktowyrm.

Nie tak szybko odpoczywać 
będą koszykarki i koszykarze. 
Tym pierwszym wiedzie się 
jak wszyscy wiemy nieco go­
rzej. lecz ostatnie mecze za 
svgnalizowałv pewne korzyst 
ne zmiany w dyspozycji po­
znańskich drużyn koszykówki 
żeńskiej. AZS i Lech grać be 

da w Katowicach z tamtejszym 
AZS i • we Wrocławiu 
ze Slęzą. Ze Sleza

Najwięcej punktów dla Olimpii 
zdobyły; Brząkała 32 i Gełeta 12, 
a dla AZS: Samitowska 24 i Wo- 
łujewicz 20. (leg)

II LIGA KOBIET 
GRUPA B

Olimpia — AZS Koszalin 76:69
Znicz — AZS Gdańsk 89:68
Włókniarz — Stomil 109:53
Widzew — AZS Zielona Góra

AZS W-wą — Start

1. Znicz
2. Włókniarz
3. AZS Koszalin
4. AZS Gdańsk
5. Olimpia
6. Widzew

^7TAZS Zielona

8. Start
9. Stomil

10. AZS W-wa

115:64

piecz przełożony
9 18
9 16
9 15
9 14
9 14
9 13

Góra
9 13
8 11
8 8
7 7

729—561
735—552 
639—568 
724—620 
614—629 
636—634

621—728 
614—577 
461—752 
402—554

I LIGA MĘŻCZYZN

Wisła. — Górnik 88:65

Będq czy nie?
(PAP) Ostatnie plenum GKKFiS 

sprecyzowało swoje stanowisko w 
sprawie Wojewódzkich Federacji 
Sportu. Stwierdzono że jednostki 
te jako organizacje społeczne po­
siadające osobowość prawną oraz 
zrzeszające na zasadach dobrowol 
ności okręgowe związki i kluby 
sportowe same muszą rozstrzygnąć 
na walnych zjazdach o swym Ist­
nieniu.

Jako pierwsi zrezygnowali z fe­
deracji . działacze Gdańska 1 Rze­
szowa. Kolejna likwidacja WFS 
nastąpiła w Krakowie.

RZEMIOSŁ. ARTYSTYCZNYCH 
— czw„ piąt. i sob. 9—15, śr. 12—18, 
niedz. 1 św. 10—15. wt. zamknię­
te wystawa Z. Demkowskiej 
„Medale i rzeźby 1950—1980’ do 
30 XII, 28 XI — zamknięte.

WYZWOLENIA M. POZNANIA 
(Cytadela) — g. 9-is, „tedz. 1 św. 
g. 10—16.

WIELKOPOLSKIE MUZEUM 
WOJSKOWE (St. Rynek) — g. 
9—15, niedz, I św. 10—15, wolne 
sob. 9—18 — wystawa ,.W 100 rocz 
nicę urodzin Władysława Sikor­
skiego”. wtorek — zamknięte.

MUZEUM w ROGALINIE — nie­
czynne do odwołania.

MUZEUM LITERACKIE H. SIEŃ 
KIEWICZA (St. Itynefk 84) — g. 
1°—17, sob., niedz. g. 10—14.

MUZEUM b, obozu karno-śled- 
czego 1948—1945 w Zablkowie (ul. 
Niezłomnych 2) — g. 9—1«, niedz. 
g. 10—16.

MUZEUM ŁOWIECTWA WIEL­
KOPOLSKIEGO (Ugarzewo) — g 
10—17.

MUZEUM w KÓRNIKU — e 
9—16.

MUZEUM A. MICKIEWICZA 
(Smiełów) — g. 10—15, niedz. g. 
10—IŁ

pierwsze będą grały lechitk. 
Przeciwniczki poznańskich ko 
szykarek w ligowej tabeli sto 
ją dużo wyżej od poznanianek 
(Slęza zajmuje nawet trzecie 
miejsce) Jednak w ostatnie’ 
kolejce spotkań obie doznał'' 
po dwie porążki w tym kaź 
da Po jednei druzgoczące! z 
liderem — LKS.

Beniaminek a jednocześnie 
wicelider koszykarskiej ekstra 
klasy mężczyzn Lech zmierz" 
się w wyjazdowym meczu zc 
Śląskieiłi. Wrocławianie okupu 
ią obecnie piątą pozycję w 
tabeli, z dwpma punktami stra 
ty do lechitów. ale należy p~ 
miętać. iż mają oni rozegran” 
jeden mecz rpniej. Przeprawa 
nimi zapewne nie będzie dla 
poznańskiego benianainka ła­
twa i czeka po we Wrocławiu 
ciężka próba Pojedynkiem 
tym lechici zakończą pierwsza 
rundę rozgrywek. Czy na pozy 

'tji lidera?
Poznań mimo wszystko nńe 

będzie pozbawionv imprez 
sportowych. Na czoło wysuwa 
się pojedynek siatkarzy Posna 
nii jak dotychczas z powodze 
niem walczących o wejście w 
szeregi pierwszoligowców. Po 
deimować oni będą we wla.s 
nej sali Lechię Tomaszów.

Calisię czeka natomiast W'- 
prawa d_o Ostrołęki, gdzie wal 
czyć będzie o ligowe punkty 
z tamteiszą Narwią.

W sobotę grać będzie pono w 
nie przed własną publiczności" 
Olimpia w koszykówce nań 
Tym razem ze Stomilem Ol­
sztyn. (leg)

Jubileusz LZS
(PAP) Przewodniczący Rady 

Państwa Henryk J abłoński 
przyjął w Belwederze 24 za 
służonych działaczy Ludowych 
Zespołów organizacją, która ob 
chodzi swoje XXXV-Jecie. Hen 
ryk Jabłoński podkreślił bo­
gaty dorobek zrzeszenia w u- 
powszechnianiu kultury fizycz 
nej, sportu i turystyki w śro 
dowisku wiejskim, wskazał na 
społeczny autentyczny charak 
ter jego .działalności. Podeimr.u 
je ono bowiem inicjatywy da 
'sko wykraczające noża sfero 
kultury fizycznej uczestni­
czy w procesie przeobrażeń 
-■połecznych. oświatowych i. 
kulturalnych środowiska wiej 
skiego.

Przewodniczący Rady Głów 
nej zrzeszenia LZS — Walde 
mar Swirgoń. wyrazi! w imię 
niu całej rzeszy działaczy i 
członków LZS podziękowanie 
za umożliwienie spotkania 
wymiany poglądów z udziałem 
wszystkich, którzy z ramienia 
państwa odpowiadają za spra 
wy kultury fizycznej i turv= 
tyki w kraju. Zrzeszenie LZS 
— to organizacja społeczno- 
wychowawcza. działająca po­
przez sport, wychowanie fi­
zyczne. turystykę, ale spełni" 
jąca szersze zadania i mająca 
wyższe aspiracje. Wyrosła 70 
środowiska i została nrzez n> 
całkowicie zaakcentowana 
Zrzeszenie nie tylko dba o 
wzrost sprawności fizyczne1 
ale przyspasa.bia do działalno^ 
ci społecznej. Jego rola w te’ 
dziedzinie, wzrośnie w proce 
sie przewidywanych przemian 
na wsi.

MUZEUM ZIEMI KALISKIEJ 
(Kościuszki 12) — g. 10—15, śr. i 
piąt. g. 12—18 wystawa: Malar­
stwo 1 rysunek W. Śniadeckiego 
(do 30. XI).

IZBA M. KONOPNICKIEJ (Ki­
lińskiego 41) śr. 1 piąt. g. 11—14.

MUZEUM M. DĄBROWSKIEJ 
(Russów) — g. T2—17, śr. i piat, 
g. 12—19.

BWA „Arsenał” — g. 11—18, 
niedz. 1 św. g. 10—15 — III Bienna 
le Małych Form Rzeźbiarskich (do 
26 XI^ Rzeźba Anny Kamleń- 
sklej-Łapińsksiej (do 3. XII).

PTF (Paderewskiego 7) — II Mię 
dzystowarzyszeniowy Salon Je­
sienny — g. 10—19, wolne sob. 1 
niedz. — g. 10—15 (do 29 XI).

PAŁAC KULTURY (haU partero­
wy) — z cyklu „Szkoły prezentu, 
ją” — wystawa pracowni rzeźby 
Liceum Plastycznego w Poznaniu 
— g. 10—18 (do 2. XII); (Sala Mar­

murowa) — TX Wojewódzki Prze­
gląd Plastyki 'Nieprofesjonalnej — 
g. 12—20 (do 6. XII).

KLUB MPiK (Ratajczaka 39) — 
Malarstwo Marii tłolnej ■— g. 10— 
20, niedz i wolne sob. — g. 12—18 
(do 29. XI).


